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dyżury aptek7 Gaz łupkowy w powiecie? 19 Uwaga 

konkurs
odpowiedz na pytanie  
dotyczące Petera J.Bircha  
i wygraj płytę z autografem

Pod hasłem „Gaz łupkowy – poznaj inwestora”  
w dniu 18 lutego 2013 r. we Wrocławiu odbyło się  
zorganizowane przez Polsko-Brytyjska Izbę Handlową,  
Ambasadę Brytyjską w Polsce i Urząd Marszałkowski  
Województwa Dolnośląskiego spotkanie przedstawicieli...

obowiązujące od 1 stycznia 2013 r.,  
ustalony uchwałą nr XXV/176/12 Rady  
Powiatu Wołowskiego z dnia 30.XI.2012 r.

Stołówka PULSUJE

Manipulacja  
czy dezinformacja

Inwestycja ta z wielu powodów miała cha-
rakter nowatorski i wyjątkowy. Idąc jednak 
od początku warto odpowiedzieć sobie na 
pytanie: dlaczego w ogóle Starostwo Powia-
towe podjęło decyzję o realizacji tego przed-
sięwzięcia.

Po objęciu funkcji Starosty wraz z  Za-
rządem dokonaliśmy podstawowej analizy 
sowich zasobów oraz kosztów ich utrzyma-
nia. Okazało się, że Powiat Wołowski posia-
da kilka stołówek, min. w  szpitalu, „domu 
dziecka” w  Godzięcinie, w  Zespole Szkół 
im. T. Kościuszki, natomiast nie spełniały 
one podstawowych standardów, chociażby 
norm sanepidu. Ostatecznie podjęliśmy de-
cyzję o  remoncie jednego z  obiektów, tak 
aby mógł on obsługiwać wszystkie placówki 
podległe Powiatowi – mówi Marek Gajos 
Starosta Wołowski.

Oczywiście bardzo ważnym elementem 
tej analizy były koszty samej inwestycji, jak 

Wołów ma plan zagospodarowania prze-
strzennego. Byłem na tej sesji. Uważam, że 
jest to kluczowy akt prawny, a równocześnie 
produkt o kilkusettysięcznej wartości. Nie je-
stem urbanistą, dlatego na sesję przybyłem 
z  pracownikami starostwa, którzy posiada-
ją odpowiednie wykształcenie, kwalifikacje 
i  kompetencje, by wydawać decyzje admi-
nistracyjne w  oparciu o  uchwalany plan 
oraz prezes PCM, gdyż w nowym planie na 
gruntach starostwa – bez konsultacji, gmina 
zaplanowała budowę nowych obiektów me-
dycznych. Mam nadzieję, że nie po to, by 
mamić mieszkańców przez następne lata.

Plan determinować będzie rozwój gminy. 
Jego zalety, braki i błędy odczujemy niedłu-
go. Nie poproszono nas o stanowisko, dlate-
go zostanie ono przedstawione w następnych 
numerach Pulsu.

Zaskakująca jest relacja z  sesji Kuriera 
Gmin, który nie dostrzegł od razu kolejnego 
sukcesu w postaci uchwalonego Planu Zago-
spodarowania – relacja znalazła się dopiero 
w kolejnym numerze, a skoncentrowano się 
na marginalnym i  nie będącym w  progra-
mie sesji wątku wywołanym przez jednego 
z sołtysów i ochoczo podjętym przez burmi-
strza. Sesje wołowskiej rady są od niedawna 
nagrywane, każdy może sam zorientować się 
jak niekompletne jest sprawozdanie Kuriera 
w porównaniu z dostępnym materiałem fil-
mowym. Mnie jako gościa gminy ta sesja 
wyjątkowo przygnębiła, gdyż obserwowałem 
jak przegłosowuje się błędy i nie odnosi do 
faktów.

W ostatnim czasie Starostwo Powiatowe zakończyło jedną ze swoich  
największych inwestycji realizowanych w 2012 r., której rozliczenie finansowe 
dobiega końca. Mam tu na myśli remont kuchni oraz stołówki w Zespole Szkół  
im. T. Kościuszki. Był to pierwszy tak poważny remont na tym obiekcie od 60 lat, 
czyli od momentu uruchomienia szkoły. Oszacowano, że wartość kosztorysowa 
zadania to ok. 1400.000 zł. Należało podjąć właściwe decyzje planując  
i kontrolując wydatki związane z realizacją przedsięwzięcia.

Starosta Wołowski Marek Gajos o sesji Rady Gminy Wołów z dnia 15 lutego 2013 r.

dokończenie na str. 2   

dokończenie na str. 4   

Temat numeru

Od tego numeru przypominamy o obowiązku roz-
liczenia się z podatku dochodowego polecamy, aby 
nie odkładać tego na ostatni moment, tym samym 
zachęcamy do przekazania 1% na rzecz organizacji 
pozarządowych działających na terenie naszego po-
wiatu. Podsumujemy działania zrealizowane dla dzieci 
i młodzieży, seniorów. W marcu obchodzić będziemy 
dwa ważne święta, Dzień Kobiet (8 marca) oraz Dzień 
Sołtysa (11 marca). Warto dostrzec ogromną rolę ko-
biet, koleżanek, matek, żon, babć, które sprawiają, że 
codzienność nabiera piękniejszych barw, warto pod-
kreślić zaangażowanie sołtysów, którzy z pasją wypeł-
niają swój społeczny obowiązek na rzecz mieszkańców 
naszego powiatu. Zachęcam do współpracy z gazetą 
PULS, znajdzie się w niej miejsce dla wszystkich.  

Redakcja PULS 

Od Redakcji:

i  później utrzymania stołówki. Od samego 
początku zakładaliśmy pozyskanie środków 
zewnętrznych na ten cel. Ponadto utrzyma-
nie jednej stołówki gwarantowało nam tań-
sze koszty utrzymania w przyszłości – wyja-
śnia Starosta.

Nowatorstwo całego przedsięwzięcia po-
legało jednak na sposobie przeprowadzenia 
tej inwestycji. W jednostce Powiatu – w Za-
rządzie Dróg Powiatowych została powołana 
specjalna jednostka remontowo – budow-
lana. Dotychczas, kiedy Powiat przeprowa-
dzał, jakiś remont, zawsze organizowany był 
przetarg, a  roboty wykonywane były przez 
firmę zewnętrzną. Tym razem Inwestorem 
była szkoła jako jednostka organizacyjna Po-
wiatu Wołowskiego, natomiast  wykonawcą 
robót ogólnobudowlanych Zarząd Dróg Po-
wiatowych, również jednostka Powiatu. 

wszystkim Paniom,  
a w szczególności mieszkankom 
Powiatu Wołowskiego,  
pomyślności i wytrwałości  
w dążeniu do wyznaczonych celów, 
wielu powodów do radości oraz 
sukcesów w życiu osobistym  
i zawodowym,  
życzą
  
Marek Gajos  
Starosta Wołowski

Zbigniew Skorupa  
Przewodniczący Rady Powiatu  
Wołowskiego

najserdeczniejsze  
życzenia spełnienia  

marzeń,  
realizacji osobistych  

zamierzeń oraz  
wszelkiej pomyślności,  

składają
  

Stanisław Jastrzębski 
Burmistrz  

Brzegu Dolnego

Eugeniusz Skorupka 
Przewodniczący  
Rady Miejskiej

Z okazji Dnia Kobiet
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W związku z wprowadzeniem naziemnej 
telewizji cyfrowej apelujemy do Państwa 
o ostrożność. Oszuści potrafią wykorzystać 
każdą okazję. Tym razem jest to zmiana 
sposobu nadawania sygnału telewizyjne-
go, o  którym tak głośno w  ostatnim cza-
sie w mediach. Jeżeli już zdecydujemy się 
wpuścić do naszego mieszkania, czy domu 
kogoś obcego, to pod żadnym pozorem 
nie zostawiajmy tej osoby samej nawet na 
chwilę, jak również nie wskazujmy miejsca 
przechowywania pieniędzy. Poprośmy są-

siada, albo kogoś z  rodziny, aby towarzy-
szył nam przy wykonywaniu ewentualnej 
usługi. Postarajmy się w miarę możliwości 
sprawdzić usłyszane informacje. 

W  szczególności apelujemy do miesz-
kańców powiatu, aby powiadomili swoich 
bliskich – osoby starsze, samotnie zamiesz-
kujące, bardziej narażone na próby oszu-
stwa i przypominać im o zagrożeniach. 

Oficer Prasowy KPP w Wołowie  
asp. Piotr Lewucha

Przypominamy raz jeszcze kto jest od-
powiedzialny za zimowe utrzymanie dróg, 
chodników w naszych okolicach oraz kogo 
należy informować o utrudnieniach i nie-
prawidłowościach.  

WYKONAWCY PRZY ZUD:

1. PHU Tadeusz Ćwik Wińsko
2. PBiUDiM Sp. z o.o. Piotroniowice
3. ZGK w Brzegu Dolnym

WYKAZ TELEFONÓW:

 ZDP Wołów, tel. 71 389 47 25

 Starostwo Powiatowe w Wołowie 
tel. 71 380 59 18

 Prom Brzeg Dolny, tel. 71 319 57 01

 RDK Wołów, tel. 71 389 26 20

 UMiG Wołów, tel. 71 319 13 05

 UMiG Brzeg Dolny, tel. 71 319 51 17

 UG Wińsko, tel. 71 389 81 86

 ZGK Brzeg Dolny, tel. 71 319 54 35

 PKS Wołów, tel. 71 380 94 30

 KPP Wołów, tel. 71 389 24 08

 Straż Pożarna Wołów, tel. 71 389 27 02

 Pogotowie Ratunkowe, tel. 71 389 56 70

ORGANIZACJA DYŻURÓW:

Szczegółowe prognozy meteorologiczne 
otrzymywane są codziennie z IMiGW we 
Wrocławiu. Zimowe utrzymanie dróg po-
wiatowych koncentruje się w siedzibie Za-
rządu Dróg Powiatowych w  Wołowie, ul. 
Kościuszki 27, tel./fax 71 389 47 25.

W okresie prowadzenia akcji zimowego 
utrzymania dróg dyżury pełnione są w sie-
dzibie zarządu w Wołowie, w godzinach:
	 w  dni robocze, w  godzinach pracy, tj. 

700 do 1500 oraz w razie potrzeby w go-
dzinach popołudniowych i  nocnych, 
zgodnie z harmonogramem zatwierdzo-
nym przez Dyrektora ZDP.

	 w dni wolne od pracy, w zakresie zależ-
nym od panujących warunków atmos-
ferycznych i  stanu przejezdności dróg, 
zgodnie z harmonogramem zatwierdzo-
nym przez Dyrektora ZDP.

	 całodobowo działają dwa numery telefo-
nów: 664942349, 606262761

Wykonawcy zobowiązani są do całodo-
bowych kontaktów z  osobami odpowie-
dzialnymi za prowadzenie dyżurów ZUD 
z ramienia zarządzającego.

(inf)

Zimowe 
utrzymanie dróg trwa

Nowa metoda  
oszustów… na montera

Podają się za monterów telewizji cyfrowej, wchodzą do mieszkania 
starszych osób pod pretekstem konieczności dokonania modyfikacji 
w odbiorniku telewizyjnym, by można było odbierać programy.

Zima trwa w najlepsze, bywają dni kiedy śnieżna aura  
w znaczny sposób utrudnia nam dojazd do pracy, szkoły, sklepów. 
Wtedy uzależnieni jesteśmy od służb, które dbają o bezpieczeństwo 
na drogach i chodnikach w miejscowościach, w których mieszkamy 
i przebywamy. 

Temat numeru

dokończenie ze str. 1  

Aby ograniczyć koszty prace budowlane zo-
stały wykonane przez osadzonych z  Zakładu 
Karnego pod nadzorem osób uprawnionych w 
odpowiednich specjalnościach. Osadzeni swoją 
pracę wykonywali na podstawie porozumienia 
zawartego z Dyrektorem Zakładu Karnego. 
Dzięki temu Powiat zaoszczędził około 200 
tysięcy złotych. 

Największym kosztem całego przedsięwzię-
cia były materiały budowlane i  wyposażenie, 
jakie znalazło się w  kuchni. Sama tylko tech-
nologia kuchni m.in. urządzenia jak piec, ta-
borety gazowe, zlewozmywaki, a następnie wy-
posażenie m.in. patelnie, garnki, termosy czy 
pomieszczenie chłodni to kwota 246 tysięcy 
złotych. Kwota może zaskakiwać, lecz każdy 
kto remontował własny dom, wie że zawsze 
najdroższą rzeczą jest zakup sprzętu właśnie 
do kuchni. Wspomnieć należy również o  no-
wej wentylacji, którą wybudowano od podstaw, 
tak aby spełniała swoją funkcję. Jednak w tym 
przypadku kuchnia ta będzie obsługiwać nie 
kilkuosobową rodzinę, lecz będzie w  niej co-
dziennie przygotowywanych ponad 300 posił-
ków. Docelowo istnieje możliwość zwiększenia 
tej liczby do 600 dziennie.

Odpowiada Pani za uruchomienie nowego obiek-
tu na terenie Pani szkoły? Jakie najważniejsze za-
dania stoją przed Panią?
Czuję się odpowiedzialna za uruchomienie sto-
łówki i  kuchni szkolnej. Stołówka rozpoczęła 
swoją działalność, po przeprowadzonym gene-
ralnym remoncie, dnia 2 stycznia 2013 roku. Do 
najważniejszych zadań, które muszą być jeszcze 
wykonane to: remont dachu i  wymiana okien 
na stołówce (prace te już się rozpoczęły i mają 
być zakończone 31 maja 2013 roku), remont 
nawierzchni placu przed stołówką (zamierzamy 
wykonać we własnym zakresie), zakup samocho-
du dostawczego na potrzeby dowozu posiłków 
do innych jednostek na terenie Powiatu Wołow-
skiego, pozyskanie rzetelnych dostawców pro-
duktów spożywczych-surowców do przygotowa-
nia posiłków w kuchni.
Jakie jednostki Powiatu Wołowskiego będzie ob-
sługiwać stołówka?
Obecnie stołówka przygotowuje posiłki dla wy-
chowanków Zespołu Placówek Resocjalizacyj-
nych w Brzegu Dolnym i Godzięcinie, Placówki 
Opiekuńczo Wychowawczej Typu Socjalizacyj-
nego w Godzięcinie, dla uczniów Zespołu Szkół 
Specjalnych w Wołowie oraz Zespołu Szkół im. 
T. Kościuszki w  Wołowie. W  niedalekiej przy-
szłości stołówka będzie przygotowywać posiłki 
dla uczniów szkół ponadgimnazjalnych, dla któ-
rych organem prowadzącym jest Powiat Wołow-
ski i innych osób za zgodą organu prowadzącego 
szkołę.
Ile dziennie jesteście w stanie przygotować posił-
ków?
Obecnie kuchnia przygotowuje trzy rodzaje po-
siłków (śniadanie, obiad, kolacja) dla około 200 
osób. Linia technologiczna kuchni zaprojekto-
wana jest na produkcję posiłków dla 600 osób.
Czy każdy będzie mógł skorzystać z Państwa Sto-
łówki?

Rozmowa z Panią Stanisławą Borodacz  
Dyrektorem Zespołu Szkół im T. Kościuszki w Wołowie

Nie każdy (niestety) będzie mógł korzystać z po-
siłków w stołówce szkolnej. Celem działalności 
stołówki szkolnej jest przede wszystkim żywie-
nie dzieci i młodzieży i związane jest z realizacją 
ustawowych zadań opiekuńczych oraz wspoma-
ganiem właściwego rozwoju uczniów. Prowadze-
nie stołówki przez Szkołę jest jej działalnością 
statutową i nie ma na celu osiąganie dochodów 
ze sprzedaży posiłków, lecz zapewnienie wyży-
wienia uczniom i pracownikom szkoły. Zasady 
korzystania ze stołówki szkolnej oraz opłat wno-
szonych za posiłki określa “Regulamin korzysta-
nia ze stołówki szkolnej w Szkole” wprowadzany 
przez dyrektora Szkoły w porozumieniu z orga-
nem prowadzącym.
Jaki jest przeciętny koszt posiłku?
Opłata wnoszona za korzystanie z  posiłków 
przez uczniów równa jest wysokości surowca zu-
żytego do przygotowania tego posiłku. Pracow-
nicy szkoły korzystający z posiłków w stołówce 
szkolnej wnoszą opłaty w  wysokości równej 
rzeczywistym kosztom jego przygotowania usta-
lonym przez dyrektora Szkoły. Według sporzą-
dzonej przez dyrektora i  technologa żywienia 
(odpowiedzialnego za sporządzenie jadłospisu) 
kalkulacji kosztów przygotowania posiłków, 
przeciętny koszt tzw. “wsadu do kotła “ wynosi 
odpowiednio: śniadanie 3,00 zł, obiad 4,50 zł, 
kolacja 3,00 zł. Ten koszt jest jednocześnie ceną 
za posiłki, którą płacą uczniowie. Natomiast dla 
pracowników Szkoły cena np. obiadu wynosić 
będzie 10,30 zł.
Czy można wynająć Państwa Stołówkę, na różne 
imprezy okolicznościowe, np. wesela?
Stołówka szkolna pracuje i przygotowuje posiłki 
przez wszystkie dni tygodnia (również w sobotę 
i  niedzielę), dlatego trudno będzie realizować 
prośby o jej wynajem w weekendy. 

Dziękuję za rozmowę.

Warto podkreślić, że remont to nie tylko 
nowa kuchnia, ale również stołówka, szatnia, 
toalety oraz zaplecze sanitarno-socjalne dla 
pracowników wraz z  armaturą i  umeblowa-
niem.

Przypomnę, że wartość zadania na początku 
wg kosztorysu inwestorskiego to: 1 400 142,97 
zł.

Ostateczna wartość zadania po wykonaniu 
wyniesie ok.: 1000 000 zł. 

Wartość środków własnych zaangażowanych 
przez Powiat wyniesie ok.: 650 000 zł. 

Podkreślę, że Powiat pozyskał na to zadanie 
196 700,00 zł (subwencja oświatowa) oraz 139 
281,66 zł (PFRON). 

Powyższe liczby pokazały nam, że odpowied-
nie planowanie oraz koordynacja przedsię-
wzięcia już w  trakcie jego realizacji generują 
ogromne oszczędności. Dodam, że gdybyśmy 
nie zaplanowali tego zadania i  opieralibyśmy 
się tylko na wartości kosztorysowej to pewnie 
Powiat odstąpiłby od realizacji tego zadania, 
natomiast dzisiaj mogę z przyjemnością zapro-
sić Państwa na oglądnięcie efektów naszego 
działania.

Najważniejszy jest jednak zamierzony i osta-
tecznie osiągnięty cel – od lutego stołówka ob-
sługuje wszystkie jednostki podległe Powiatowi. 

Ponadto każdego dnia ze stołówki może ko-
rzystać młodzież ucząca się. Średni koszt dwu-
daniowego obiadu to 4.50 zł. 

Kuchnia i  stołówka rozpoczęła swoją dzia-
łalność, jednak w  najbliższym czasie na tym 
obiekcie planowane są dalsze inwestycje, ale 
o tym wkrótce.

(inf)

Stołówka PULSUJE
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Krótko tylko przypomnę, że Sołtysów 
wybiera każda wieś na czteroletnią ka-
dencję, a  do ich podstawowych zadań 
należy współdziałanie z organami gminy, 
reprezentacja na zewnątrz, ale przede 
wszystkim organizowanie życia we wsi. 
Z  mojego doświadczenia wynika, że ob-
raz dzisiejszego sołtysa ulega zmianie. 
Stawiane są przed nimi nowe wyzwania. 
Bardzo często dzięki jego determinacji, 
oczywiście przy pomocy mieszkańców, 
można zdecydowanie zmienić chociażby 
wygląd wsi poprzez pozyskiwanie środ-
ków zewnętrznych. Dzisiejsi Sołtysi to 
społecznicy, zakładający stowarzyszenia, 
inicjujący różne przedsięwzięcia w swoim 
sołectwie poczynając od mikołajek, a koń-
cząc na naprawdę dużych wydarzeniach. 
Sądzę, że mieszkańcy miast mają czego 
pozazdrościć tym społecznościom. Sądzę, 
jednak, że o  swojej działalności najlepiej 
mówią oni sami. Zachęcam zatem do lek-
tury, krótkich wywiadów, a wszystkim soł-
tysom życzę dalszego zapału do pracy.

Anna Wróbel
(Dziękuję sołtysom za wszystkie rozmowy,  

sugestie od P. M. Capa oraz odpowiedź  
na moje maile.)

W  spotkaniu uczestniczył Wojewoda 
Dolnośląski Aleksander Marek Skorupa, 
który podkreślił rolę i  wkład sołectw na-
szego powiatu na rozwój obszarów wiej-
skich, wyróżnił aktywność sołtysów na tle 

Dolnego Śląska. Na spotkaniu obecni byli 
także przedstawiciele powiatu, Wice Staro-
sta Wołowski Grzegorz Łyczko, Sekretarz 
Tomasz Lechki, kierownicy poszczegól-
nych wydziałów, dyrektorzy jednostek or-
ganizacyjnych powiatu oraz Prezes PCM 
Jolanta Klimkiewicz.	

Starosta Wołowski Marek Gajos na wstę-
pie zachęcił do dialogu oraz organizacji 
cyklicznych spotkań informacyjnych z so-
łectwami. Omówił ważne tematy z obsza-
ru opieki zdrowotnej oraz oświaty. Powiat 
może pochwalić się wieloma znaczącymi 
inwestycjami, do których zaliczyć można 
między innymi:	
– remont hali sportowej w ZSZ w Brzegu 

Dolnym za kwotę 173 800 zł (z czego po-
zyskano 70 000 zł)	

– remont biblioteki pedagogicznej przy 
PCEiPPP za kwotę 44 900 zł,	  

– modernizacja Zespołu Placówek Reso-
cjalizacyjnych w Brzegu Dolnym za łącz-
ną kwotę 806 200 zł (z czego pozyskano 
kwotę 559 200 zł).	

–	remont kuchni wraz ze stołówką przy 
Zespole Szkół im. Kościuszki za kwotę 
1 041 000 zł (z czego pozyskano 352 
900 zł).	

Wołów wzbogacił się o dwa kolejne Orliki:
–	przy ul. Kościuszki – koszt inwestycji  

1 216 600 zł (z  czego pozyskano 988 
000 zł) 	

–	przy LO im. M. Kopernika – koszt in-
westycji 948 600 zł (z czego pozyskano 
595 000 zł).
Z tych inwestycji korzystać mają zarówno 

mieszkańcy Wołowa jak i miejscowości po-
bliskich gmin, podkreślił Starosta.	  
W prezentacji Starosta zwrócił uwagę na 
dużą ilość realizowanych powiatowych 
projektów edukacyjnych oraz ich ważną 
funkcję, jaką pełnią w  obszarze rozwoju 
naszych dzieci i młodzieży. W roku szkol-
nym 2011/2012 łączna kwota realizowa-
nych projektów to 3 144 855 zł i na tym 
poziomie powiat nie mówi pass.	

Podczas spotkania uczestnicy mogli za-
dawać pytania i uzyskać na nie rzeczowe 
odpowiedzi, każdy mógł wymienić się 
swoimi spostrzeżeniami na temat funk-
cjonowania samorządu, podzielić swoimi 
wątpliwościami.	

Z  ilości osób, które odpowiedziały na 
zaproszenie Starosty, wynika, że spotka-
nia takie są potrzebne i z pewnością będą 
organizowane przez powiat w przyszłości.

Gmina Wińsko/ Sołectwo Brzózka
Sołtys Barbara Śliwińska

Od jak dawna jest Pani 
Sołtysem?
Sprowadziłam się z  Po-
znania, gdzie mieszkałam 
od urodzenia do małej 
wsi Brzózka w  Gminie 
Wińsko w  sierpniu 2005 
roku. Początki były bardzo 

trudne. Minęło prawie 6 lat (2011). W tym czasie 
zarejestrowałam swoją działalność gospodar-
czą. Produkuję ozdobne skrzynki na listy www.
skrzynkinalistyartystal.pl (moje wyroby). Dwa 
lata temu zaproponowano mi objęcie funkcji 
sołtysa. Zgodziłam się i zostałam Sołtysem wsi 
Brzózka. Z  jednej strony bałam się, a z drugiej 
myślałam, że nie mogę zawieść zaufania ludzi, 
którzy mnie wybrali.
Czym zajmuje się Pani zawodowo? Jak Pani to 
godzi z funkcją Sołtysa?
W  młodości byłam zawsze przedsiębiorcza. 
Działalność nie zajmuje mi zbyt wiele czasu, 
dlatego realizuję się jako Sołtys. Zaznaczam, że 
mam również emeryturę.
Jak postrzega Pani rolę Sołtysa/ Jego znaczenie 
w życiu wsi?
Na wsi sołtys jest bardzo potrzebny służy jako 
przedstawiciel miejscowych ludzi w  różnych 
sprawach, np. podatkowych, porządkowych, 
w  razie jakiejś awarii, w  celu zorganizowania 
imprez, np. Dzień Dziecka.
Największy Pani sukces…?
Myślę, że sukcesem w  czasie połowy kadencji 
Sołtysa jest wykonanie drogi bocznej do tzw. 3 
domków (są tam 3 domy) wyżej postawionych 
od drogi głównej. Porażka jak na dzień dzisiej-
szy... miałam już obiecaną budowę chodnika 
we wsi w 2013 roku… niestety Radny Powiato-

24 stycznia 2013 r. w nowowyremontowanej stołówce przy Zespole Szkół  
im. T. Kościuszki odbyło się noworoczne spotkanie Starosty Wołowskiego  
z sołtysami Powiatu Wołowskiego.

11 marca przypada Dzień  
Sołtysa. Jest to dobry  
pretekst to ukazania tego  
kim jest Sołtys, jaka rolę  
pełni we współczesnej wsi. 

Sołtysi Powiatu Wołowskiego  
spotkali się z Wojewodą i Starostą

Wywiady z sołtysami

Sołtys  
na zagrodzie równy  
Wojewodzie

(inf)
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Z okazji  

Dnia Sołtysa  
wszystkim Sołtysom oraz  

Radom Sołeckim Powiatu  
Wołowskiego życzenia wytrwa-
łości w realizacji zamierzeń, 

sukcesów, zadowolenia  
i poczucia dumy z pełnionej 

funkcji społecznej, 
życzą

 Marek Gajos Starosta Wołowsk

Zbigniew Skorupa Przewodni-
czący Rady Powiatu Wołowskiego

Stanisław Jastrzębski 
Burmistrz Brzegu Dolnego

Eugeniusz Skorupka 
Przewodniczący Rady Miejskiej

wy z  naszego rejonu powiedział: „proszę sobie 
wybić z głowy budowę chodnika w tej kadencji”.
Jeśli miałby Pani kogoś namawiać do bycia Soł-
tysem, jakie Pani zdaniem cechy powinien po-
siadać?
Mieszkaniec wsi, który jest czasowo dyspozycyj-
ny, ma zaufanie wśród mieszkańców, jest ope-
ratywny, potrafi łagodzić konflikty, pomagać 
ludziom… powinien zostać Sołtysem. 

Dziękuję za rozmowę.

Gmina Wińsko/ Sołectwo Wyszęcice
Sołtys Jacek Kubiński

Od jak dawna jest Pan 
Sołtysem?
Sołtysem wsi jestem od 
16.03.2011 r., właśnie mija 
półmetek mojej kadencji 
i pracy społecznej.
Co zdecydowało, że po-
stanowił Pan objąć to 

stanowisko?
Zdecydowałem się na objęcie tego stanowiska, 
ponieważ widziałem potrzebę zmiany kierunku 
rozwoju wsi, taką potrzebę widziała też więk-
szość mieszkańców, no i jestem sołtysem.
Czym zajmuje się Pan zawodowo? Jak Pan to 
godzi z funkcją Sołtysa?
Zawodowo pracuję w PCC Rokita SA w wydziale 
GE na stanowisku operator turbozespołu. Pracę 
wykonuję w  systemie zmianowym i  to daje mi 
możliwości połączenia pracy zawodowej z pracą 
na rzecz lokalnej społeczności.
Jak postrzega Pan rolę Sołtysa/ Jego znaczenie 
w życiu wsi?
Rola sołtysa we współczesnej wsi zmienia się 
równie szybko, jak zmieniają się oczekiwania 
mieszkańców, co do jego osoby. Sołtys nie jest, 

nie może być osobą, która ogranicza się wy-
łącznie do zbierania podatków czy wywieszania 
informacji na tablicy ogłoszeń. Musi on być ani-
matorem i  organizatorem działań pobudzają-
cych społeczność do większego zaangażowania 
w prace na rzecz swojej miejscowości. Sołtys – 
to odpowiedzialność za wieś i jej mieszkańców. 
Praca, która absorbuje i daje dużo zadowolenia.
Proszę podać najtrudniejszą sytuację jaką mu-
siał Pan rozwiązać będąc Sołtysem?
Kiedy mówiłem wcześniej o  większości społe-
czeństwa to należy podkreślić, że nie była to 
większość przytłaczająca bo wygrałem zaledwie 
trzema głosami. I  tu rodzi się najtrudniejsza 
sytuacja, z  którą muszę się zmierzyć. Muszę 
swoimi działaniami udowodnić wbrew rozpo-
wszechnianej początkowo opinii, że mój wybór 
to nie „koniec świata”. Wręcz przeciwnie to po-
czątek „nowych” Wyszęcic. Moje działania opie-
ram na uczciwości, otwartości i przy każdej oka-
zji na zebraniach rozliczam się z tego co robię.
I największy sukces…?
Mój sukces – przez okres dwóch lat udało się zro-
bić wiele, od błahostek takich jak zamontowa-
nie lustra przy drodze, poprzez pomoc rodzinie 
przy montowaniu pieca, czy remoncie mieszka-
nia osobie samotnej, do spraw dotyczących całej 
społeczności. Są to działania takie jak: remont 
parku (jeszcze trwa), powołanie grupy odnowy 
wsi czy przystąpienie do Gminnej Spółki Wod-
nej i nie mówię tu o samym tylko przystąpieniu, 
efekty są już widoczne. W  roku 2012 udało się 
wykonać konserwację cieków wodnych na odcin-
ku 1350 m, była to praca ręczna i 1620m rowów 
wyczyściliśmy przy użyciu koparki. Dwa lata 
z  rzędu zdobyliśmy pierwsze miejsce w  Gmin-
nym konkursie wieńców dożynkowych, a w roku 
2012 reprezentowaliśmy Powiat Wołowski na 
dożynkach wojewódzkich w  Dzierżoniowie. Są 
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Równie ciekawy jest płomienny komentarz 
redakcji w  obronie wolności prasy. Kolejny 
raz gazeta rozmija się z  faktami. Rzeczy-
wiście udziałowcy mają prawa i  obowiązki 
wobec spółki i wspólników, ale wypowiedzi 
wszystkich muszą być zgodne z  prawdą. 
Gdyby burmistrz uczestniczył i wypowiadał 
się na zgromadzeniach wspólników może 
nie byłoby problemu. Nieprawdą jest, że 
spór toczyć będę za pieniądze publiczne. 
Wnosząc pozew opłaciłem kancelarię ze 
swoich prywatnych pieniędzy, gdyż uważam, 
że za słowa odpowiadamy osobiście.

Redakcję oburza wezwanie do usunięcia 
komentarzy z  forum Kuriera. Wykształceni 
dziennikarze nie dostrzegają, że podłe wpi-
sy wkraczające w obszary spraw rodzinnych 
moich i moich współpracowników, pomawia-
nie o pospolitą kradzież portfela oraz obrzy-
dliwe opisy i komentarze dotyczące orienta-
cji seksualnych oraz badań fizjologicznych 
jakie należy w związku z tym przeprowadzić 
mogą naruszać czyjeś dobra. To nie pierwszy 
raz i dlatego nie mam zamiaru prosić, wska-
zywać i tłumaczyć co narusza moją godność. 
To administrator – czyli redakcja, powinna 
reagować na tak prymitywne komentarze 
i ze wstydem je usuwać. 

Hipokryzja to oficjalne głoszenie prze-
strzegania określonych zasad moralnych 
i  jednoczesne ich „ciche” łamanie. W gaze-
cie z dnia 19 lutego pozwanie dziennikarzy 
z art. 212 przez prezes PCM publicznie wska-
zywane jest jako relikt po komunizmie ogra-
niczający wolność prasową. Dzień wcześniej 
przesłano mi „ciche” przedsądowe wezwanie 
do zapłaty, również przywołujące art., 212 
kk. z  powodu mojej wypowiedzi prasowej 
o  treści: „Kurier Gmin, którego kłamstwa 
i manipulacje (…) oraz „Kurier nie pierwszy 
raz kłamie i  manipuluje”. Jak widać etyka 
Kalego jest znana redakcji.

Kurier obserwuję od wielu lat. Gazeta 
zmienia się. Różnice między dawną a obec-
ną gazetą są podobne jak między poprzednią 
redaktor naczelną a obecną. To inny poziom 
na każdej płaszczyźnie. Czwarta władza też 
może być poddana krytyce. Mam wątpliwo-
ści czy korzystanie z wolności słowa i wypo-
wiedzi jest równie poparte odpowiedzialno-
ścią za publikacje, a dobro czytelników ma 
pierwszeństwo wobec interesów redakcji. 
Szczególnie na forum internetowym, nie 
widzę rozróżnienia faktów od przypusz-
czeń i plotek. Zgadzam się na opinie nawet 
stronnicze, lecz bez zniekształcania faktów. 
Obserwuję brak rozwagi w  sprawach przed 
rozstrzygnięciem sądów. Odczuwam brak 
taktu i  szacunku w  sprawach dotyczących 
sfery osobistej. Zastanawiam się czy można 
pogodzić wiarygodność i niezależność z kon-
traktami finansowymi z  samorządami oraz 
zatrudnianiem tam krewnych.

Mimo wszystko jestem optymistą. Podob-
nie jak samorządowcy również zmieniają się 
redakcje. Czytelnicy są ufni do czasu i  nie 
pozwolą sobie, by ktoś myślał za nich. 

Marek Gajos 
Starosta Wołowski

Linki do sesji Rady Gminy Wołów  
z dnia 15 lutego 2013 r. 

www.youtube.com/watch?v=7NXmQK18OjY
www.youtube.com/watch?v=VSb3NPqDOYQ
www.youtube.com/watch?v=A-mDZHNXrBE
www.youtube.com/watch?v=fFu7FBlGV7w
www.youtube.com/watch?v=kzI-vNEqdwk
www.youtube.com/watch?v=hMAd84pfhog
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Manipulacja  
czy dezorientacja

Ochotnicza Straż Pożarna w  Brzegu Dol-
nym, jako Organizacja Pożytku Publicznego, 
składa serdeczne podziękowania wszystkim 
Darczyńcom za przekazanie środków finanso-
wych z 1% od podatku za 2011 r. – w 2012 roku.

Jednocześnie składamy serdeczne podzię-
kowania na ręce Burmistrza Brzegu Dolnego 
oraz PGL Nadleśnictwo w  Wołowie za dofi-
nansowanie do zakupu sprzętu ratowniczo-
-gaśniczego.

Życzymy naszym Darczyńcom wszelkiej 
pomyślności i  mamy nadzieję, że będziemy 
mogli liczyć również na Państwa wsparcie 
w bieżącym roku.

Zarząd OSP Brzeg Dolny

Podziękowania

jeszcze takie działania jak organizacja miko-
łajek, zabaw dla dzieci i dorosłych. Są to małe 
sukcesy, które składają się w jeden duży sukces 
w naszej wsi. Należy zapytać, czy to tylko mój 
sukces? Otóż nie, te wymienione działania to 
sukces mieszkańców Wyszęcic. To Oni nie dali 
się zmanipulować i pomagają mi jak tylko mogą 
i to dzięki Nim zrobiliśmy tak wiele. I za to z ca-
łego serca Im dziękuję!
Jeśli miałby Pan kogoś namawiać do bycia Soł-
tysem, jakie Pana zdaniem cechy powinien po-
siadać?
Z perspektywy dwóch lat mojego sołtysowania 
nie odważyłbym się chyba nikogo namawiać do 
pełnienia tej funkcji, to sam kandydat musi czuć 
w  sobie taką potrzebę. A  jakie cechy powinien 
posiadać sołtys – funkcja sołtysa jest funkcją 
społeczną, nadają się do niej wyłącznie ludzie 
pracowici z  pasją społecznika. Muszą być bez-
interesowni i  komunikatywni. Najlepszy sołtys 
to taki, który chce i  potrafi. Rolą sołtysa jest 
robić to, co jest możliwe – i  jeszcze troszeczkę. 
Na koniec chciałbym dodać jeszcze jedną uwa-
gę dotyczącą życia sołtysa. Mówiłem o  życiu 
zawodowym i o pracy społecznej, a co z życiem 
prywatnym? A no moi drodzy życie prywatne to 
– w międzyczasie.

Dziękuję za rozmowę.

Gmina Brzeg Dolny/ Sołectwo Godzięcin
Sołtys Beata Kobylarz

Od jak dawna jest Pani Sołtysem?
Funkcje Sołtysa sprawuję pierwszą kaden-
cję,  rozpoczęłam ją w 2011 roku, potrwa ona 4 
lata. 
Co zdecydowało, że postanowiła Pani objąć to 
stanowisko?
Powiem szczerze, chciałam zobaczyć jak to 
będzie i czy sprawdzę się w tej roli, jak również 
znajomi mnie namówili, żeby spróbować.
Czym zajmuje się Pani zawodowo? Jak Pani to 
godzi z funkcją Sołtysa?
Zawodowo obecnie nie pracuję, ponieważ wy-
chowuję dość małe jeszcze dzieci, które mnie 
potrzebują. Wolnego czasu nie ma za wiele, 
gdyż zaocznie studiuję administracją samo-
rządową i  myślę, że kiedyś mi się to przyda. 
Powiem tak, jest dość obowiązków związanych 
z rolą sołtysa i choć czasem jest trudno to czło-
wiek wyznacza sobie jakiś cel i chce go wykonać. 
Jak postrzega Pani rolę Sołtysa/ Jego znaczenie 
w życiu wsi?
Rola sołtysa polega na tym, by być na bieżąco 
z  mieszkańcami, czasem doradzić, umieć roz-
mawiać o problemach w danej wsi i również po-
magać je rozwiązać.  
Proszę podać najtrudniejszą sytuację jaką mu-
siała Pani rozwiązać będąc Sołtysem?
Myślę, że fundusz sołecki, jaki mamy przydzie-
lony na naszą wieś. Jest to wielkie zadanie do 
spełnienia, ponieważ trzeba go tak zaplanować, 
żeby dobrze był odpowiednio wykorzystany, jest 
to zadanie planowane na przyszły rok i nie ma 
możliwości zmiany.  
I największy sukces…
Wielka pomoc, wsparcie od rady sołeckiej i rad-
nego w realizowaniu różnych projektów i w  ich 
wykonaniu, wielkie podziękowania dla nich 
wszystkich.
Jeśli miałby Pani kogoś namawiać do bycia Soł-
tysem, jakie Pani zdaniem cechy powinien po-
siadać?
Aby być sołtysem na pewno trzeba być dyspo-
zycyjnym, otwartym do ludzi, współpracować 
z pracownikami urzędu i mieszkańcami. 

Dziękuję za rozmowę.

Gmina Wołów/ Sołectwo Krzydlina Mała
Sołtys Krzysztof Rzeszowski

Od jak dawna jest Pan 
Sołtysem?
Jestem sołtysem od 6 lat, 
czyli drugą kadencję
Co zdecydowało, że po-
stanowił Pan objąć to 
stanowisko?
Nie ukrywam, że począt-

kowo miałem obawy, obejmując tę funkcję, 
jednak zdecydowałem się podjąć to wyzwanie. 
Miałem pewne wyobrażenia i wizje bycia sołty-
sem, później owe wizje przerodziły się w plany, 
część z nich udało się zrealizować. Jest to naj-
lepszym motywatorem do działania. 

Czym zajmuje się Pan zawodowo? Jak Pan to 
godzi z funkcją Sołtysa?
Zawodowo pracuję jako elektromonter w pogo-
towiu energetycznym. Dodatkowo pełnię funkcję 
Naczelnika Ochotniczej Straży Pożarnej w Krzy-
dlinie Małej. Prywatnie mam rodzinę, jestem oj-
cem trójki dzieci. Rzeczywiście na początku było 
trudno pogodzić wszystkie obowiązki, sołtys 
bowiem nie ma wyznaczonych godzin urzędo-
wania, pracuje całą dobę. Wiele zależy od do-
brej organizacji i zaangażowania mieszkańców. 
Pamiętajmy, że bez nich najlepszemu sołtysowi 
nie da się nic we wsi zrobić. Ogromnym wspar-
ciem jest dla mnie moja rodzina.
Jak postrzega Pan rolę Sołtysa/ Jego znaczenie 
w życiu wsi?
Sołtysi często argumentują pewne niepowo-
dzenia brakiem pieniędzy i  zbyt małym sołec-
twem. Moim zdaniem nie ma to tak wielkiego 
znaczenia. Zadania związane z  rozwojem wsi 
dobry sołtys wyznacza sobie sam, muszą one 
jednak być przemyślane i realne. Życie społecz-
ne oraz kulturowe wsi w dużej mierze zależy od 
jej mieszkańców. Rolą sołtysa jest czuwać nad 
wszystkim, wspierać, planować i  realizować. 
Jednym słowem trzymać rękę na pulsie. 
Proszę podać najtrudniejszą sytuację jaką mu-
siał Pan rozwiązać będąc Sołtysem?
Trudno mi teraz przywołać taką sytuację. Tak 
jak mówiłem, stawiając sobie kolejne cele, two-
rząc plany, staram się by były realne i dążę do 
ich realizacji. Wszelkie niepowodzenia nato-
miast traktuję jako lekcje. Wyciągam wnioski 
i idę dalej. 
I największy sukces…?
Każdy w  swojej działalności chciałby znaleźć 
jak najwięcej pozytywnych aspektów; coś czym 
można się pochwalić, z  czego być dumnym. 
W przypadku Krzydliny Małej, do sukcesów ta-
kich możemy zaliczyć remont i  wyposażenie 
świetlicy wiejskiej, plac zabaw, ławki parkowe 
w naszej miejscowości, świetlica środowiskowa 
i jako pierwsza wieś w Gminie Wołów posiada-
my monitoring naszej miejscowości. Z  organi-
zowanych imprez na terenie sołectwa wymienić 
można Dzień Kobiet, zabawa mikołajkowa dla 
naszych dzieci, festyny, wycieczeki. Nasze im-
prezy cieszą się coraz większym zainteresowa-
niem mieszkańców i tych starszych i tych młod-
szych, z czego jesteśmy bardzo zadowoleni. Jest 
to bez wątpienia Nasz sukces, jako wspólnoty.
Jeśli miałby Pan kogoś namawiać do bycia Soł-
tysem, jakie Pana zdaniem cechy powinien po-
siadać? 
Moim zdaniem wiele zależy od człowieka. Dobry 
sołtys powinien umieć słuchać i  potrafić zmo-
tywować mieszkańców swojej wsi do działania, 
budować lokalną wspólnotę. Ważna jest też 
umiejętność rozwiązywania konfliktów i proble-
mów, w miarę możliwości. Działalność sołectwa 
musi też być spójna z działalnością gminy. Czy 
mi się to udaje? Myślę, że należałoby o to spytać 
mieszkańców wsi. 

Dziękuję za rozmowę.

Gmina Wołów/ Sołectwo Lubiąż
Sołtys Zbigniew Posacki

Od jak dawna jest Pan 
Sołtysem?
Od 2003 roku czyli już 10 
lat.
Co zdecydowało, że po-
stanowił Pan objąć to 
stanowisko?
Trudno mi powiedzieć 

co konkretnie o  tym zadecydowało. Myślę, że 
najbardziej na moją decyzję wpłynęła namowa 
ojca, który kiedyś również udzielał się społecz-
nie. Był to okres, kiedy skończyłem studia i po 
przyjeździe z  Wrocławia szukałem dla siebie 
zajęcia. 
Czym zajmuje się Pan zawodowo? Jak Pan to 
godzi z funkcją Sołtysa?
Obecnie pracuję w Stowarzyszeniu Lokalna Gru-
pa Działania „Kraina Łęgów Odrzańskich”, któ-
re działa na obszarze 12 gmin nadodrzańskich. 
Oprócz działań promocyjno-informujących, 
zajmuję się także doradztwem i animowaniem 
mieszkańców obszarów wiejskich do pozyski-
wania środków z  programu Leader. Sołtys to 
nie zawód, więc spokojnie godzę te obowiązki 
po pracy. Zakres obowiązków i  wykształcenie 
pomagają mi być skuteczniejszym w  pełnieniu 
tej funkcji.
Jak postrzega Pan rolę Sołtysa/ Jego znaczenie 
w życiu wsi?

Uważam, że rola sołtysa z  chwilą wstąpienia 
Polski do Unii powinna się zmieniać. Sołtys 
teraz to nie tylko zbieranie podatków. Może re-
alizować małe działania poprzez pozyskiwanie 
środków zewnętrznych z  różnych programów. 
Dlatego istotne jest, żeby na obszarach wiej-
skich powstawały organizacje pozarządowe, 
przez które, jak widać to na przykładzie Sołec-
twa Lubiąż, skutecznie można realizować różne 
projekty. Mam tu na myśli np. inscenizację „Ob-
lężenie klasztoru” czy też doceniony w Europie 
remont dawnej remizy strażackiej i  stworze-
nie izby muzealnej. Ważnym momentem było 
wprowadzenie funduszy sołeckich, dzięki czemu 
sołtys wraz z mieszkańcami ma możliwość za-
decydować na co na wsi przeznaczyć kilkanaście 
tysięcy złotych, uniezależniając się od burmi-
strza. 
Występuje Pan w podwójnej roli, poza tym, że 
jest Pan Sołtysem, pełni Pan funkcję radnego 
Gminy Wołów. Czy to ułatwia, czy też może 
utrudnia pracę w obu przypadkach?
Raczej ułatwia, bowiem jako sołtys mogę być 
skuteczniejszy. Sołtys tak naprawdę poza wnio-
skowaniem, ma niewiele możliwości w  gmi-
nie do działania. Jako radny mam teoretyczny 
wpływ np. na najważniejszą uchwałę jaką jest 
budżet, czy też większy dostęp do informacji. 
Poza tym uważam też za korzystne wykorzy-
stywanie każdej funkcji do załatwienia spraw 
sołectwa.
Proszę podać najtrudniejszą sytuację jaką mu-
siał Pan rozwiązać będąc Sołtysem?
Myślę, że najtrudniejszą sytuacją była powódź 
w  2010 r., kiedy to nikt tak naprawdę nie po-
trafił przekazać dokładnej informacji na temat 
faktycznego zagrożenia. Musiałem zdobywać 
informacje we własnym zakresie, żeby starać się 
informować zagrożonych mieszkańców.
I największy sukces…?
Trudno mi mówić o największym sukcesie skoro 
tyle jest jeszcze do zrobienia. Na pewno za suk-
ces można uznać budowę oczyszczalni ścieków, 
sztucznego boiska, drogi na ul. Chopina oraz 
chodnika na ul. Willmanna i Wysokiego.Za peł-
ny sukces uznam dopiero wykonanie inwestycji, 
o  które wnioskuję od lat, jak np. kanalizacja 
wsi, budowa dróg, obwodnica Lubiąża, remont 
szkoły i Domu Kultury, czy też wiele mniejszych 
zadań.
Wspólnie z  Wołowskim Ośrodkiem Kultury 
i  OSP Lubiąż zostały złożone wnioski o  środki 
unijne na remont remizy i wyposażenie w sprzęt 
Domu Kultury. Jeżeli uda się je w pełni zrealizo-
wać, dzięki przeznaczeniu 20 tys. z  Funduszu 
Sołeckiego, pozyskane zostanie dodatkowe 50 
tys. Byłoby to moim sukcesem jako sołtysa, 
efektywne wykorzystanie pieniędzy i dobry przy-
kład dla gminy.
Jeśli miałby Pan kogoś namawiać do bycia Soł-
tysem, jakie Pana zdaniem cechy powinien po-
siadać?
Przede wszystkim ambitny, cierpliwy, pracowity 
i  gotowy na poszerzanie swojej wiedzy. Często 
spotykam się ze zdziwieniem, że jestem takim 
młodym sołtysem, co w tym przypadku jest za-
letą, ponieważ potrzebne jest nowe spojrzenie 
na wieś, wykorzystywanie nowoczesnych narzę-
dzi jak np. Internet, pozyskiwanie środków ze-
wnętrznych, czy też bazowa współpraca z mło-
dzieżą, w której jest ogromny potencjał. Młodzi 
sołtysi często okazują się skuteczniejsi w swoich 
działaniach, co widać po gminie Wołów. Takiego 
odświeżenia brakuje też w radach miejskich. 

Dziękuję za rozmowę.
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 Niespodziewani goście
Sesja z 17 stycznia miała kluczowe znaczenie 

dla przyszłości Wołowa i zakończyła się uchwa-
leniem studium uwarunkowań i  kierunków za-
gospodarowania przestrzennego miasta i gminy. 
Z kolei studium to dokument niezbędny do stwo-
rzenia i  przyjęcia Miejscowego Planu Zagospo-
darowania Przestrzennego, który był przedmio-
tem obrad sesji wyznaczonej na 15 lutego.

Po burzliwej dyskusji, która towarzyszyła 
uchwalaniu studium, głosowanie nad MPZP wy-
dawało się być jedynie formalnością. W  końcu 
odrzucenie planu byłoby równoznaczne z odrzu-
ceniem przyjętego miesiąc wcześniej studium. 
Myliłby się jednak ten, kto przypuściłby, że bę-
dzie to kolejna rutynowa sesja.

 Choć w  lutym nie było mieszkańców prote-
stujących przeciwko odrzuceniu ich uwag do 
studium i planu, to na sesji pojawili się nieocze-
kiwani goście w osobach: starosty powiatowego 
Marka Gajosa, kierownika Wydziału Archi-
tektury Starostwa Powiatowego Krzysztofa 
Wróbla, kierownika wydziału geodezji Sta-
rostwa Powiatowego Małgorzata Gorgoń, 
prezes Powiatowego Centrum Medycznego Jo-
lanty Klimkiewicz i dyrektora Powiatowego 
Zarządu Dróg Pawła Czarnego.

 Ze strony wołowskiego ratusza projektanta 
odpowiadającego za stworzenie studium i planu 
wspierał Artur Gerbera, kierownik wydziału 
infrastruktury technicznej i  inwestycji UMiG 
Wołów.

Tym razem nie zabrakło nieobecnych w stycz-
niu przedstawicieli lokalnego tygodnika w silnej 
obsadzie złożonej z  redaktor naczelnej Marty 
Ringart-Orłowskiej i reporterki Emilii Za-
jąc.

Obecność tak licznych gości nie powinna dzi-
wić. Uchwalenie planu zagospodarowania prze-
strzennego było historyczną dla Wołowa decyzją 
– poprzedni pochodził z  2004 roku. Nowy ma 
być odpowiedzią na współczesne potrzeby mia-
sta, gminy i ich mieszkańców oraz dać podstawy 
do rozwoju w przyszłości.

– Myślę, że dzisiaj to najważniejszy punkt na-
szej sesji – podkreśliła wagę decyzji przewodni-
cząca RM Danuta Jelec.

– Przyszliśmy tu do państwa, bo uważam, że 
to jest jedna z najważniejszych sesji w tej kaden-
cji – wyjaśnił powody obecności przedstawicieli 
powiatu starosta Marek Gajos.

Strategia na służbę zdrowia
Ale zanim radni przystąpili do głosowania 

nad stosownymi uchwałami, obrady zdominowa-
ły tematy niezwiązane z MPZP. Zaczęło się nie-
winnie. Mieczysław Cap, sołtys Proszkowej 
zwrócił się z pytaniem o sytuację w powiatowej 
służbie zdrowia.

– Czy nasza służba zdrowia ma jakieś szanse 
na wyleczenie? – pytał sołtys. – Jest problem 
z zastrzykami dla dzieci małych. Czy pan staro-
sta mógłby odpowiedzieć kilka słów?

– Jeśli chodzi o  zastrzyki, to dyżuruje u  nas 
ambulatorium – odpowiedzi udzieliła prezes 
J. Klimkiewicz. – Od godziny 18:00 codziennie 
oraz soboty i niedziele. A ambulatorium pedia-
tryczne dyżuruje w  Brzegu Dolnym. Do godzi-
ny 18:00 obowiązek załatwiania pacjentów ma 
przychodnia. Jeśli ktoś nie został obsłużony, to 
proszę mi to podać.

Z kolei burmistrz Dariusz Chmura odniósł 
się do rocznego bilansu PCM i wyraził swój nie-
pokój o stan jego finansów i zobowiązań na ko-
niec 2012 roku. Podniósł także temat umorzenia 
przez gminę 17 tysięcy zł należności PCM.

– Ja mam prawo niepokoić się – podsumował 
burmistrz. – W związku z tym mam pytanie do 
pana starosty. Jaką pan ma strategię na służbę 
zdrowia?

– Moja strategia jest bardzo prosta – odpowie-
dział starosta, gdy udzielono mu głosu. – Nie 
wiemy, jakie są reguły finansowania co roku 
służby zdrowia i w zależności, co nam proponuje 
Narodowy Fundusz, takie podejmujemy dzia-
łania. Natomiast główna rzecz jest taka: w  po-
wiecie wołowskim mają być dwa szpitale i dwie 
przychodnie. Szpital w Brzegu Dolnym ma mieć 
ginekologię i chirurgię, ponieważ jest to szpital 
zabiegowy. A szpital w Wołowie ma mieć oddział 
wewnętrzny, rehabilitacyjny i ZOL. Co robimy? 
Wystarczy pójść i zobaczyć. Poprawiliśmy estety-
kę i wyposażenie wszystkich obiektów. I w Woło-
wie, i w Brzegu. Skończyliśmy w Brzegu oddział 
ginekologiczny, a w Wołowie kończymy rehabili-
tacyjny. Obsługujemy w tych oddziałach, w któ-
rych mamy pacjentów. Staramy się przyjmować 
we wszystkich przychodniach, w  tym w  soboty 
i  w  niedziele. Utrzymujemy dwie izby przyjęć 
i przyjmujemy pacjentów z przychodni prywat-
nych na terenie powiatu, którzy są do nas kie-
rowani po godzinie 18:00 i w soboty i niedziele.

 Oczekiwanie w Lubiążu
 Pytanie o strategię w kwestii służby zdrowia 

niczym bumerang powróciło do gminnych wło-
darzy przy okazji sytuacji w Wiejskim Ośrodku 
Zdrowia w  Lubiążu, którego właścicielem jest 
gmina Wołów. O  różne aspekty strategii pyta-
li radni Jan Tomków, Janusz Czarnecki 
i Dariusz Kulesza.

Szczególnie, że sytuacja ośrodka stoi pod 
znakiem zapytania. Kierownik WOZ Brygida 
Jabłońska złożyła wypowiedzenie i  w  chwili 
obecnej jednostka pozostaje bez kierownictwa. 
Jednak jak oznajmiła sekretarz gminy Anna 
Brodziak-Cisak, pod koniec stycznia rozpisa-
ny został konkurs na to stanowisko.

– Trwa proces rekrutacyjny – przekazała se-
kretarz. – Jeśli liczba aplikacji będzie niższa niż 
dwie lub komisja nie wybierze kandydata, istnie-
je konieczność ponowienia ogłoszenia o konkur-
sie.

Termin składania aplikacji minął 28 lutego.
– Będziemy oczekiwać od kandydata koncep-

cji działania – powiedział burmistrz D. Chmura 
o gminnej strategii na poprawę działania ośrod-
ka, który co prawda poprzedni rok zamknął na 
plusie, ale tylko dlatego, że pracownicy pokryli 
jego zadłużenie we własnym zakresie. – Ogólne 
oczekiwanie jest takie, żeby zwiększyć zakres 
usług medycznych.

– Jeśli ktoś nam nie przedstawi koncepcji, 
z której będzie wynikać rozwój, to taki kandydat 
nie zostanie przez nas zaakceptowany – wtóro-
wał mu wiceburmistrz Maciej Nejman.

– Bardzo mi się podoba państwa stanowisko 
– komentował z ironią starosta M. Gajos. – Stra-
tegia jest taka, że ktoś to zrobi i państwu przed-
stawi.

 Pozew i to nie jeden
Służba zdrowia budziła wiele emocji, ale praw-

dziwą bombą była informacja o  procesie wyto-
czonym burmistrzowi Wołowa.

– Pan starosta pozwał mnie o moją wypowiedź 
w gazecie w kwietniu zeszłego roku – oznajmił 
burmistrz D. Chmura i  nakreślił kontekst swej 
wypowiedzi, której udzielił lokalnemu tygodni-
kowi.

Wyjaśnił, że w  marcu ubiegłego roku prezes 

J. Klimkiewicz była na sesji w  gminie, po któ-
rej burmistrz jedynie odpowiedział na pytanie 
w oparciu o to, co usłyszał od pani prezes.

– Panie burmistrzu, podałem pana do sądu, 
ale wcześniej napisałem, że może pan sprosto-
wać to, co pan powiedział w tej gazecie – odniósł 
się do pozwu starosta. – Pan powiedział, co za-
mierzam. A  ja tego nie zamierzam. Wystarczy-
ło to wyjaśnić i sprawa by się skończyła. A była 
o tyle poważna, że mówił pan, iż chcę zlikwido-
wać oddział wewnętrzny i przenieść go do Brze-
gu Dolnego. Podczas, gdy cały czas mówiłem, że 
oddział ma być w Wołowie.

Z  kolei burmistrz zżymał się, że ostrożność 
procesowa odbiera mu głos.

– Chyba tak naprawdę o to chodziło z tym po-
zwem, że ja teraz nie mogę mówić – mówił pod-
czas dyskusji o służbie zdrowia, niezadowolony, 
że nie może odnieść się do wyłożonej przez staro-
stę strategii powiatu w tej kwestii. – Ja po porostu 
nie mogę mówić z ostrożności procesowej.

Nie był to jedyny proces sądowy, o  którym 
można się było dowiedzieć na sesji.

– Czy pani prezes jest w  jakimś sporze sądo-
wym? – burmistrz Wołowa zwrócił się do Jolan-
ty Klimkiewicz. – Czy pani też kogoś pozwała? 
I czy za swoje pieniądze, czy za spółki?

– Tak – odpowiedziała prezes. – Złożyłam 
pozew przeciwko dwóm dziennikarkom, pani 
Zając i pani Matoga, w związku z tym, że w gaze-
cie ukazywały się artykuły, w których informacje 
nie były prawdziwe. Pozwolę sobie przypomnieć, 
panie burmistrzu, na jednym ze zgromadzeń 
wspólników, pana akuratnie wtedy nie było, 
przedstawiałam pismo pracowników PCMu, któ-
rzy wystąpili do właścicieli z  ogromną prośbą, 
żeby coś zrobili z tymi informacjami, które uka-
zują się w prasie, a które bardzo szkaluje właśnie 
pracowników. To pismo jest dostępne. Podpisało 
je dwadzieścia parę osób z prośbą, żeby interwe-
niować, więc ja taki pozew złożyłam. I mam na-
dzieję, że całe postępowanie odbędzie na sprawie 
ugodowej. Przypomnę jeszcze, panie burmistrzu, 
że najpierw wezwałam gazetę do sprostowania, 
przeproszenia i  zadośćuczynienia, ale odpisano 
mi, że nie zostanie to zrobione. Na razie sprawę 
prowadzi pani mecenas zatrudniona w spółce.

 Dziennikarska rzetelność?
Ale nie tylko prezes PCM wyraziła swoje 

wątpliwości, co do rzetelności dziennikarzy lo-
kalnego tygodnika, którego przedstawicielki 
były obecne na sesji. Jeszcze dwa razy przyszło 
redaktor naczelnej M. Ringart – Orłowskiej 
wysłuchać zarzuty kierowane pod adresem jej 
pracowników. Raz, gdy starosta przywołał tekst 
o  dogrzewaniu farelkami oddziału rehabilitacji 
wołowskiego szpitala.

– Czytaliście państwo w  gazecie, że ten od-
dział jest skandaliczny, tam po prostu podgrze-
wają oddział farelkami – zaczął starosta.

– Nie było takiego słowa – zaprotestowała 
redaktor naczelna, nie bacząc na obowiązujące 
podczas sesji procedury.

– Nie było słowa skandalicznie, ale rzeczywi-
ście podgrzewany farelkami był ten oddział – 
kontynuował starosta.

– Ale był – przerwała mu redaktor naczelna.
– No to powiem pani, czego pani nie dostrze-

gła – stracił cierpliwość starosta, ale nie dane mu 
było dokończyć.

– Nie to, że nie dostrzegamy, tylko czytelnicy 
zgłaszają nam problemy – weszła staroście w sło-
wo redaktor naczelna.

Przewodnicząca rady D. Jelec była zmuszona 
interweniować.

– Pani przewodnicząca, ja sobie nie pozwolę… 
– nie dawała się uciszyć redaktor.

– Ale ja pani pozwolę za chwilę się odnieść – 
przerwała jej stanowczo przewodnicząca.

– My się nie będziemy odnosić, tylko prostuje-
my, że pan starosta mówi nieprawdę – nie podda-
wała się redaktor naczelna.

– Proszę państwa skończę – podjął starosta. – 
Nie dostrzegliście państwo, że wyremontowane 

są tam wszystkie pomieszczenia. Że wprowadzo-
no tam nowe usługi medyczne. I  rzeczywiście. 
W  jednym pomieszczeniu grzano farelkami 
przez jakiś czas, bo źle zrobiono instalację. Ale 
jak się to ma do całości? – starosta udzielił au-
torce tekstu krótkiej lekcji z umieszczania faktów 
we właściwym kontekście.

 Kto jest źródłem informacji?
 Jednak najpoważniejsze działo wytoczyła 

Jolanta Piątek, główna księgowa Wiejskiego 
Ośrodka Zdrowia w Lubiążu, podczas przedsta-
wiania kondycji finansowej ośrodka za rok 2012.

– W  Kurierze Gmin ukazała się informacja, 
że gmina pokryła w całości straty ośrodka – od-
wołała się do jednej z publikacji lokalnego tygo-
dnika. – Nie wiem, skąd to się wzięło i kto takie 
informacje podał. Nie od nas to wyszło.

Oświadczenie to ma szczególną wagę, gdyż 
strata na koniec 2012 roku została pokryta przez 
pracowników ośrodka we własnym zakresie. 
Tym samym ośrodek został uratowany przed 
grożącą mu wizją zamknięcia lub przekształce-
nia w spółkę.

– Odbyło się to za zgodą naszych pracowni-
ków, celem ratowania ośrodka – wyjaśniła Jolan-
ta Piątek.

Udało się to dzięki obniżeniu premii dla pra-
cowników, rozwiązaniu umowy z  trzema pie-
lęgniarkami szkolnymi zatrudnionymi na pół 
etatu i dwoma kolejnymi zatrudnionymi na trzy 
czwarte oraz rezygnacji z remontów, o które jak 
stwierdziła J. Piątek WOZ aż się prosi, szczegól-
nie dachu i elewacji.

Obecni na sali przedstawiciele wspomnianego 
tygodnika nie odnieśli się do tych informacji. Za 
to swoje oburzenie wyraził radny Adam Góra, 
wyraźnie poruszony publikacją.

– Mam pytanie do kierownika Kuriera – rad-
ny zwrócił się do obecnego na sali Wojciecha 
Orłowskiego, najwyraźniej nieświadom, że 
Orłowski (prywatnie mąż redaktor naczelnej KG 
i jego długoletni dziennikarz) nie jest już częścią 
redakcji tygodnika, a  przynajmniej nie jest wy-
mieniony w  jej składzie na stronie internetowej 
KG. – Cieszę się, że nas pan zaszczycił swoją oso-
bą. Panie kierowniku, dlaczego otrzymujemy tu 
takie informacje? Przecież pan podaje niepewne, 
nieprawdziwe, niewiarygodne, wręcz fałszywe in-
formacje. Jeśli takich kosztów nie pokryliśmy, to 
dlaczego pan podaje takie informacje do wiado-
mości publicznej. Żeby cała gmina wiedziała coś, 
czego my nie wiemy, czego nie stworzyliśmy i nie 
zrealizowaliśmy. Bardzo proszę na przyszłość, 
żeby te informacje były sprawdzone, rzetelne 
i wiarygodne – zaapelował na koniec radny.

– Bardzo dziękuję za nominację na kierowni-
ka, niestety nim nie jestem – usłyszał w odpowie-
dzi radny. – Być może ma pan dar jasnowidzenia 
– zażartował były dziennikarz, czym wywołał 
falę wesołości na sali obrad.

– Proszę państwa, zachowujmy się poważnie 
– przywołała do porządku rozbawionych widzów 
przewodnicząca rady. – To nie miejsce na to, 
żeby takie dyskusje prowadzić.

 A co z planem?
Przepychanki słowne i  pytania do obecnych 

na sali gości ciągnęły się, dopóki starosta M. Ga-
jos nie zaapelował o powstrzymanie się od dal-
szych pytań. Jednocześnie wyraził chęć przyjścia 
w innym terminie.

– Zabieramy czas, a  czekają państwa ważne 
rzeczy – przypomniał o celu, w którym została 
zwołana sesja.

Jako, że temat Miejscowego Planu Zagospo-
darowania Przestrzennego jest niezwykle istotny 
dla rozwoju miasta i gminy Wołów, będzie konty-
nuowany w następnych numerach naszej gazety.

Pełna relacja z  sesji Rady Gminy Wołów 
z dnia 15 lutego 2013 r. dostępna jest na kanale 
YouTube, użytkownik Powiatwolowski. 

(inf)

Mogłoby się zdawać, że po burzliwej sesji Rady Miasta 
i Gminy Wołów, która miała miejsce w styczniu, obrady  
zwołane na 15 lutego będą rutynowym posiedzeniem.  
Nic bardziej mylnego.

Zagospodarowanie 
przestrzenne 
schodzi na dalszy plan

Sesja Rady Miasta i Gminy Wołów, 15 luty 2013 r.Manipulacja  
czy dezorientacja
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Rozwojowe sołectwo

Decyzja o  tym, gdzie spędzimy nasze życie 
jest splotem wielu zdarzeń. Determinuje nas 
zwykle miejsce urodzenia, gdzie w dzieciństwie 
spędziliśmy wiele czasu, mieszka tam nasza ro-
dzina, może czeka na nas jakiś rodzinny dom, 
w którym zamieszkamy. Tym czynnikiem jest 
także szkoła, gdzie poznajemy nowych ludzi, 
czasami naszych przyszłych partnerów życio-
wych. Sadzę jednak, że jednym z  najważniej-
szych elementów jest praca, która jest źródłem 
utrzymania dla całej rodziny. Choć jeden z mo-
ich znajomych kiedyś powiedział, że jego wszy-
scy koledzy pojechali za pracą, natomiast on 
jeden za żoną. Niezależnie od tego co było po-
czątkiem ostatecznie znajdujemy gdzieś nasze 
miejsce na ziemi… Może jest to tętniący życiem 
Wrocław, może nieco ospałe, acz sympatyczne 
prowincjonalne miasteczko… albo pełna uro-
ków i folkloru dolnośląska wieś.

Nigdy nie rozstrzygniemy, gdzie będzie nam 
lepiej…, ale najważniejsze jest to, aby wokół sie-
bie znaleźć ciekawych ludzi, którzy sprawią, że 
każde miejsce stanie się wyjątkowe. 

W  naszym powiecie jednym z  nich jest 
wieś Godzięcin leżąca w  gminie Brzeg Dol-
ny. Ktoś mógłby powiedzieć wieś, jak wieś 
– nic szczególnego, poza ślicznym, szesna-
stowiecznym kościółkiem położonym w  cen-
trum wsi z  renesansowym ołtarzem. Jednak 
jeśli poświęcimy trochę czasu to możemy zo-
baczyć kilka ciekawych miejsc, lecz przede 
wszystkim poznać interesujących ludzi.  
Co decyduje o niezwykłości tego miejsca?

Godzięcin należy do 
jednych z większych wsi 
w  naszym powiecie, po-
nieważ liczy około 700 
mieszkańców. Wśród 
nich przeważają rdzen-
ni mieszkańcy, choć 
nie można zapomnieć 
o  tych, którzy całkiem 
niedawno przyjechali 
tutaj z  Wrocławia, czy 
Brzegu Dolnego.

Od dawna Godzię-
cin nie ma typowego 
charakteru wiejskiego, 
ponieważ na palcach 
jednej ręki można po-
liczyć gospodarzy, któ-
rzy utrzymują się z roli. 
Mieszkańcy zwykle 
dojeżdżają do pracy, 
ale także mogą znaleźć 
zatrudnienie u  siebie 
na miejscu na przykład 
w  PPHU Godex Sp. 
z  o.o., spółce rolniczej, 
która powstała na bazie 

dawnego PGR -u. Dzięki niej, wiosce udało się 
uniknąć, typowego charakteru popegeerow-
skiego, gdzie mieszkańcy z dnia na dzień stra-
cili pracę, bez perspektyw na nową.

Ważnym elementem jest również dawny 
dom dziecka, który od 1978 r. znajdował się 
w obiekcie dawnego pałacu. Na dzisiejsze po-
trzeby budynek okazał się za duży, biorąc cho-
ciażby pod uwagę liczbę przebywających tam 
dzieci. W  efekcie Zarząd Powiatu w  2012 r. 
podjął decyzję o przeniesieniu placówki do Wo-
łowa (na ulicę Kościuszki), lecz aby nie likwido-
wać stanowisk pracy w jego miejsce powołano 
placówkę resocjalizacyjną dla dziewcząt, która 
jest oddziałem zamiejscowym Ośrodka Reso-
cjalizacyjnego w Brzegu Dolnym. 

Z duchem czasu
W ostatnich latach Godzięcin zmienia swój 

wizerunek dzięki licznym gminnym inwesty-
cjom. Mam tu na myśli między innymi kapital-
ny remont świetlicy wiejskiej wraz z otoczeniem 
(scena, plac zabaw, boisko wielofunkcyjne). 
Warto podkreślić, że wioska już od dawna jest 
w pełni skanalizowana, co z pewnością istotnie 
wpływa na jakość życia na wsi oraz przesądza 
o budowie nowych domów na jej terenie.

Potencjałem są ludzie
Najważniejszym kapitałem tej miejscowości 

są jednak ludzie, bez ich zaangażowania nowo 
wyremontowana świetlica byłaby pusta. Nato-
miast nic bardziej mylnego…

Energia, pomysłowość mieszkańców to siła 
tej wsi. 

Dwanaście lat temu w Godzięcinie powstało 
Stowarzyszenie na Rzecz Dzieci i  Młodzieży 
Wsi Godzięcin. Władze gminne podjęły decy-
zję o  likwidacji tamtejszej szkoły. Mieszkańcy 
nie godząc się z  takim rozwiązaniem założyli 
stowarzyszenie, które otworzyło szkołę pod-
stawową (klasy 1–3). Co ważne szkoła prowa-
dzona przez stowarzyszenie istnieje do dzisiaj. 
Z niespełna 30 dzieci na początku, dziś jest ich 
49. Pojawiła się też nowa oferta, ponieważ uru-
chomiono tam przedszkole. Dzięki pracy Pani 
Dyrektor Renacie Buczmie wraz z pozostałymi 
nauczycielami stworzono przyjazne miejsce dla 
dzieci w wiosce. Należy podkreślić, że pomimo 
tego, że szkoła jest prowadzona przez stowarzy-
szenie, rodzice nie muszą za nią płacić. Pozyty-
wów funkcjonowania szkoły nie sposób opisać 
w tym miejscu, lecz warto wspomnieć, że dzieci 
nie muszą dojeżdżać, otrzymują świetną ofertę 
edukacyjną, a  co najważniejsze wokół niej to-
czy życie miejscowości: organizacja takich im-
prez jak Dzień Babci, Mikołajki, itp. to wyda-
rzenia, w których uczestniczą nie tylko dzieci, 
ale również większość mieszkańców.

Wspólna sprawa
Sukces szkoły zainspirował Godzięcinian do 

założenia trzy lata temu kolejnej organizacji: 
Stowarzyszenia Mieszkańców Wsi Godzięcin 
„Wspólna Sprawa”, które postawiło sobie za cel 
pozyskiwanie środków na rzecz rozwoju wsi. Ta 
inicjatywa, podobnie jak poprzednia, zakoń-
czyła się sukcesem, ponieważ stowarzyszeniu 
udało się pozyskać między innymi: środki na 
realizację projektu „Promocja idei odnowy wsi 
dolnośląskiej we wsi Godzięcin” współfinanso-
wanego przez Urząd Marszałkowski we Wrocła-
wiu i Urząd Miejski w Brzegu Dolnym w wy-
sokości 5500 zł. W  ramach projektu powstały 
witacze, czyli tablice informacyjne oraz została 
założona strona internetowa (http://www.go-
dziecin.brzegdolny.pl), czy zdobycie środków 
na pszczelarską ścieżkę edukacyjną.

W  Godzięcinie istnieje również klub pił-

Godzięcin  
– miejsce niezwykłe

Spotkanie  

seniorów  
w Godzięcinie

Imprezę poprzedził występ dzieci ze szkoły 
podstawowej w Godzięcinie, które zaprezen-
towały przepiękne kolędowanie.

Na seniorów czekały ciepłe i zimne przeką-
ski, przygotowane przez mieszkańców wsi.

Seniorów z  życzeniami i  bukietami kwia-
tów odwiedzili Wojewoda Dolnośląski Alek-
sander Marek Skorupa, Burmistrz Brzegu 
Dolnego Stanisław Jastrzębski, Przewodni-
czący Rady Miejskiej Eugeniusz Skorupka, 
Dyrektor Dolnobrzeskiego Domu Kultury 
Danuta Chłód oraz miejscowi księża.

Jak zwykle do tańca przygrywał zespół 
z Godzięcina a zabawa trwała do późnych go-
dzin nocnych.

(inf)

W Godzięcinie 19 stycznia 2013 r., już tra-
dycyjne, odbyło się spotkanie dla seniorów. 
Pomimo panującej grypy, która zmniejszyła 
ilość uczestników, to i tak, udział w nim wzię-
ło ok. 100 osób. 

karski Olimpia Godzięcin grający w  klasie B 
(www.olimpiagodziecin.futbolowo.pl), którego 
Prezesem jest Janusz Lisowski. Należy podkre-
ślić, że członkowie klubu, poza codzienną grą 
zajmują się utrzymaniem swojego boiska, które 
jest jednym z lepszych w tej klasie.

W wiosce działa też prężnie Rada Kościelna, 
która na bieżąco dba o Kościół.

Te działania nie byłby możliwe, dzięki wspól-
nemu zaangażowaniu mieszkańców, którzy 
odpowiadają pozytywnie na każdą z inicjatyw. 
Jednak zawsze muszą pojawić się liderzy, po-
mysłodawcy. Do takich osób z pewnością nale-
ży Pan Mirosław Dawidowicz, który inicjował 
powstanie dwóch Stowarzyszeń, obecnie jest 
Radnym Gminy Brzeg Dolny, aktywnie tworzy 
kolejne projekty, po czym wytrwale dąży do ich 
realizacji i  rozliczenia. Nie byłoby to możliwe 
bez Pani Sołtys Doroty Kobylarz, która potra-
fi przekonać do pracy niejednego mieszkańca 
i jak zawsze pomagających jej w tym członków 
rady sołeckiej.

Warto wspomnieć o człowieku z wielką pasją 
– Józefie Szabowskim, który co prawda gościn-
nie przyjeżdża do Godzięcina, ale od 7 lat dwa 
razy w  tygodniu prowadzi zajęcia z  zapasów. 
20 osób w niewielkiej wsi może trenować, nie 
musząc opuszczać swojej miejscowości. Należy 
pamiętać, że to nie tylko treningi, ale organizo-
wanie czasu, wspólne wyjazdy.

Godzięcin posiada także swoją miejscową 
artystkę Panią – Katarzynę Hawrylczak, której 
rękę można dostrzec właściwie przy wszystkich 
imprezach i inicjatywach stowarzyszeń.

Cud miód
Osobne miejsce zajmuje wspaniałe małżeń-

stwo z kolejną pasją, tym razem do pszczelar-
stwa. Mowa tu oczywiście o  Danucie i  Hen-
ryku Kamaszuk, którzy zarażają wszystkich 
dookoła swoją ogromną miłością do pszczół 
i  wszystkiego co z  nimi związane. Od po-
przedniego roku możemy się do nich wy-
brać nie tylko kupić miód, ale także spędzić 
trochę czasu na ścieżce edukacyjnej, gdzie 
można dowiedzieć się więcej na przykład 
o tym jak powstaje (zajęcia są prowadzone po 
wcześniejszym ustaleniu terminu:	   
tel. 71/3196778, 661438041, danakamasz51@
wp.pl).

Dziś łatwo słuchać o tych wszystkich projek-
tach, jednak ich realizacja wymagała determi-
nacji i ciężkiej pracy wielu osób. Najważniejsze 
jest to, że w dalszym ciągu mają mnóstwo zapa-
łu i głowy pełne pomysłów. Mam nadzieję, że 
niedługo o nich również usłyszymy. Na pytanie 
czy są jakieś mankamenty mieszkania na wsi 
Pan H. Kamaszuk powiedział: zawsze można 
narzekać, pytanie tylko po co?

Godzięcin kryje jeszcze wiele innych cieka-
wostek, jak chociażby niedawno oczyszczone 
i zarybione stawy, przy których można spędzić 
trochę czasu i… takich, które każdy z nas od-
wiedzając wieś, musi odnaleźć sam, podążając 
własną drogą, napotykając na niej ciekawych 
ludzi.

Anna Wróbel

(Dziękuję społeczności Godzięcińskiej  
za poświęcony czas. Zachęcam Sołtysów  

do prezentacji własnych osiągnięć – w tej sprawie 
proszę o kontakt: awrobel99@wp.pl 

tel. 602592492)
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Spółdzielnie socjalne  
w powiecie wołowskim

Gaz łupkowy w powiecie?

Bal charytatywny

X Ogólnopolski  
Koncert Charytatywny 
w Sycowie

San Leon Energy jako międzynarodowa 
grupa przedsiębiorstw zajmuje się poszuki-
waniem i  eksploatacją zarówno konwencjo-
nalnych, jak i niekonwencjonalnych złóż ropy 
i  gazu. Działa na terenie kilkunastu krajów 

w Europie i Afryce. Na terenie Polski posiada 
obecnie 47 koncesji na poszukiwanie i rozpo-
znawanie złóż węglowodorów. Dwie z  tych 
koncesji obejmują teren powiatu wołowskiego 
– jest o obszar koncesyjny „Rawicz” i obszar 
„Prusice”. Przedstawiciele firmy zapowie-
dzieli zintensyfikowanie prac sejsmicznych 
i wiertniczych w regionie. W powiecie wołow-
skim możemy to na razie potraktować jako 
ciekawostkę geologiczną. Za to w  sąsiednim 
powiecie górowskim, znanym już z eksploata-
cji konwencjonalnych złóż gazu poszukiwanie 
„gazu łupkowego” nabrało bardzo realnych 
kształtów. Kilka kilometrów od Góry firma 
San Leon Energy wykonała 3,5 kilometro-
wej głębokości otwór poszukiwawczy, który 
potwierdził występowanie gazu w  skałach 
łupkowych. Od odkrycia do eksploatacji jest 
jeszcze droga daleka ale warto przyglądać się 
co się w okolicy dzieje w głośnym ostatnio te-
macie „gaz łupkowy w Polsce”. 

Robert Gelmuda 
Geolog Powiatowy Wołów

W balu uczestniczyło osiemdziesiąt osób, któ-
re odpowiedziały na zaproszenie stowarzysze-
nia. Wśród nich znaleźli się zarówno przyjaciele 
Stowarzyszenia, jak i przedsiębiorcy i samorzą-
dowcy. 

Gośćmi honorowymi balu byli aktorzy Ka-
tarzyna i Cezary Żak. Podczas lipcowej wizyty 
w Wołowie podjęli się wspomóc Stowarzyszenie 
w  jego działalności. Aktorzy poprowadzili au-
kcję przedmiotów którymi budowę „Niezwykłej 
Krainy” wsparły podarunki przesłane przez 
kancelarię Prezydenta RP Bronisława Komo-
rowskiego, Premiera Donalda Tuska oraz by-
łego Premiera Jarosława Kaczyńskiego, obrazy 
m.in. Danuty Arendarskiej, pamiątki związane 
z  serialem „Ranczo”, złote serduszka, porcela-
na, płyty oraz książki. Serdecznie dziękujemy 
wszystkim osobom i  firmom biorącym udział 
w  aukcji. Najdrożej zlicytowano obraz Danuty 
Arendarskiej – 4500 zł. Z licytacji uzyskano 15 
730 zł, z czego za obrazy, grafiki, płyty licytujący 
zapłacili 8 890 zł, za książki 3 010 zł, a  za bi-
żuterię i porcelanę 3 630 zł. Za taniec z Panią 
Katarzyną Żak uzyskano 200 zł. 

Dla gości obecnych na balu wystąpił z mini 
recitalem Peter J. Birch. Zabawa przy muzyce 
zespołu „Chłopaki Plus” trwała do godzin po-
rannych. 

Spółdzielnia socjalna jest specyficzną for-
mą przedsiębiorstwa społecznego. Praca 
w  spółdzielniach socjalnych daje szansę na 
aktywizację społeczną i  zawodową, integra-
cję, podniesienie swoich kwalifikacji.

W odróżnieniu od innych podmiotów eko-
nomii społecznej spółdzielnia socjalna wyma-
ga dużej samodzielności i odpowiedzialności 
jej członków. Obowiązuje tu kolektywny spo-
sób podejmowania decyzji, a każdy członek, 
niezależnie od wielkości udziału w spółdziel-
ni, dysponuje w  tym procesie jednym gło-
sem. To sprawia, że członkowie spółdzielni 
są w  pełni odpowiedzialni za sprawy przed-
siębiorstwa, uczą się samodzielności i długo-
falowego planowania. Sami dbają o  finanse, 
zarządzają własną działalnością, wyznaczają 
kierunki rozwoju.

3 nowe spółdzielnie z naszego terenu, mają 
mieć zróżnicowany charakter. Ich zakres dzia-
łań obejmuje:
–	 usługi budowlano-remontowe, porządkowe 

i utrzymania zieleni
–	 usługi gastronomiczne
–	 usługi księgowo-kadrowe, reklamowe i pro-

mocyjne.

Obecnie, przyszli spółdzielcy przechodzą 
proces rekrutacji. W  przypadku pozytywne-
go przejścia całej procedury, każdy członek 
spółdzielni może otrzymać bezzwrotną dota-
cję w wysokości 20 000 PLN na utworzenie 
stanowiska pracy oraz wsparcie pomostowe 
w  wysokości 1 300 PLN miesięcznie przez 
okres 6–12 miesięcy.

Michał Gołąb

Stowarzyszenie Osób  
Niepełnosprawnych w Wołowie  
składa serdeczne podziękowania  

dla Firmy „KOTAR”  
za uświetnienie i wsparcie balu 
charytatywnego, który odbył się 

02.02.2013 roku  
w Dolnobrzeskim Ośrodku 

Kultury. 

Radna Powiatu Wołowskiego 
Elżbieta Bereza

i  
Zarząd Stowarzyszenia Osób  

Niepełnosprawnych w Wołowie

X Ogólnopolski Koncert Charytatywny na 
Rzecz Polaków na Ukrainie i  Białorusi po raz 
piąty wsparło swoją cegiełką Stowarzyszenie na 
Rzecz Rozwoju Wsi Białawy, Białawy Małe.

Nasza kuchnia kresowa cieszyła się dużym 
zainteresowaniem. Kulebiaki, cepeliny, babka 
ziemniaczana, bliny, pierogi ruskie pierogi z ka-
pustą, kaszą gryczaną, chleb ze smalcem i ogór-
kiem oraz pyszne ciasta były rozchwytywane 
przez uczestników i  widzów koncertu charyta-
tywnego w Sycowie.

Był to sympatyczny kulinarny akcent obecno-
ści Gminy Wińsko w tak doniosłym wydarzeniu.

Prezes Stowarzyszenia Jadwiga Rosa

 
 

do udziału w obchodach 

Dnia Kobiet oraz wernisażu 
prac podopiecznych stowarzyszenia. 

W sobotę 02.02.2013 r. w Dolnobrzeskim Ośrodku Kultury odbył się  
Bal Charytatywny, który został zorganizowany przez Stowarzyszenie Osób 
Niepełnosprawnych w Wołowie. Celem balu było zebranie środków na budowę 
„Niezwykłej Krainy”– Ośrodka Rehabilitacyjno-Opiekuńczo-Wychowawczego.

Starostwo Powiatowe w Wołowie zorganizowało w ostatnim czasie  
cykl spotkań z bezrobotnymi dotyczących założenia spółdzielni socjalnych.  
W ich wyniku 25 lutego, 19 bezrobotnych z naszego terenu złożyło  
aplikacje do programu realizowanego przez wałbrzyskie Forum  
Aktywności Lokalnej.

Pod hasłem „Gaz łupkowy – poznaj inwestora”  
w dniu 18 lutego 2013 r. we Wrocławiu odbyło się zorganizowane 
przez Polsko-Brytyjska Izbę Handlową, Ambasadę Brytyjską w Polsce 
i Urząd Marszałkowski Województwa Dolnośląskiego spotkanie 
przedstawicieli firmy San Leon Energy i przedstawicieli samorządów 
z województwa dolnośląskiego.

Stowarzyszenia Osób  
Niepełnosprawnych w Wołowie 

zaprasza

Spotkanie odbędzie się 08.03.2013 r.  
o godz. 16.00, w siedzibie Stowarzyszenia 

ul. Inwalidów Wojennych 26 Wołów  
(teren szpitala). ZAPRASZAMY

Informacje Powiatowe

Granice obszarów koncesyjnych „Rawicz” (żółte)  
i „Prusice” (różowe) w obrębie powiaty wołowskiego
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Bal dedykowany był seniorom z Powia-
tu Wołowskiego i  jak zwykle frekwencja 
podczas imprezy była imponująca – na 
zaproszenie odpowiedziało ponad 180 
osób zrzeszonych w związkach emerytów 
z Brzegu Dolnego, Lubiąża oraz Wołowa.

Piękne stroje współgrały z pięknym na-
strojem uczestników, parkiet wypełniały 
roztańczone pary, przedstawiciele władz 
gminnych i  powiatowych chętnie dali się 
porwać do tańca.

Imprezy tego typu mają przede wszyst-
kim integrować nasze lokalne społeczeń-

stwo, promować aktywne formy spędzania 
czasu przez seniorów, ograniczać wyklu-
czenie społeczne. 

Seniorzy należący do okręgu dolno-
brzeskiego, lubiąskiego oraz wołowskiego 
swoim zaangażowaniem promują ideę no-
woczesnego seniora, który bierze udział 
w  kursach językowych, komputerowych, 
uczestniczy w  licznych wyjazdach rekre-
acyjno-turystycznych, imprezach okolicz-
nościowych, aktywnie angażuje się w  lo-
kalne działania społeczne.  

(inf)

Już po raz czwarty proboszcz parafii pw. 
Najświętszej Maryi Panny Królowej Pol-
ski ks. Jacek Włostowski zaprosił swoich 
parafian oraz wszystkich mieszkańców do 
wspólnej zabawy. 

W sobotę, 9 lutego w auli Powiatowego 
Zespołu Szkół odbył się bal parafialny, któ-
ry tradycyjnie cieszył się dużym zaintereso-
waniem. Łącznie bawiło się na nim 100 par.  
Dochód z balu zostanie przeznaczony na 
remont kościoła na osiedlu Fabrycznym. 
Tego typu spotkania są okazją do integra-
cji wspólnoty parafialnej. Zabawa w rytm 
największych przebojów ostatnich kilku 
dekad trwała do białego rana.

Po przemówieniach zaproszonych gości, 
uczniowie dziękowali nauczycielom za 
wspaniałe przygotowanie do matury oraz 
swoim rodzicom za trud wychowania. Nie 
brakowało wzruszeń wśród rodziców, ale 
i wśród uczniów, którzy składali życzenia 
swoim rodzicom i  wręczali im różę. Nie 
mogło się oczywiście obyć bez tradycyj-
nego tańca studniówkowego – Poloneza, 
którego choreografami byli pan Marek 
Chrabąszcz oraz pan Adam Łyczko. Ta-
niec składał się z wielu trudnych figur, ale 
młodzież podołała zadaniu i  zatańczyła 
Poloneza bez zarzutu. Po części oficjalnej 
rozpoczęła się fantastyczna zabawa ta-
neczna, która jednak nie trwała długo, po-

nieważ około godziny 23 odbyła się część 
artystyczna klas maturalnych, która rozba-
wiła wszystkich do łez. 

Po obejrzeniu przedstawień, zabawa roz-
poczęła się na dobre. 

Chłopcy i dziewczęta, nauczyciele oraz 
rodzice bawili się wspaniale. Maturzyści 
mieli siłę pozostać na parkiecie do białego 
rana – dosłownie, ponieważ impreza za-
kończyła się o godzinie 7:30. Wszyscy byli 
bardzo zadowoleni i  wciąż miło wspomi-
nają oraz dzielą się wrażeniami, mówiąc 
„Szkoda, że studniówkę ma się tylko raz 
w życiu!”.

Klaudia Sworniowska 
Ucz. Kl. 3 LO

Bal odbył się w  auli przy ul Wilczej. 
Na ten dzień sala została przepięknie 
udekorowana. Dla wszystkich dzieci 
zarówno tych małych, jak i  nieco więk-
szych, wolontariusze z  Powiatowego Ze-
społu Szkół przygotowali masę atrakcji.  
Zaangażowanie gimnazjalistów oraz li-
cealistów docenia dyrektor placówki, 

Piotr Smelkowski. Podziękowania składa 
także kierownik GOPS, Beata Sokolska.  
Spotkanie zostało zorganizowane przez 
Gminny Ośrodek Pomocy Społecznej 
w  Brzegu Dolnym. Zabawę wsparli rów-
nież uczniowie oraz nauczyciele z PZS.

(bd)

Studniówka  
w ZSZ w Brzegu Dolnym

Zabawa karnawałowa  
dla dzieci z rodzin objętych  
wsparciem i pomocą GOPS 

Karnawałowe ostatki 

Bal parafialny

To był niezwykły bal, przy muzyce z lat, w których szaleli na prywatkach 
nasi rodzice i dziadkowie. Ta piękna uroczystość, która kończyła okres  
karnawału została zorganizowana przez Starostwo Powiatowe  
w Wołowie oraz Gminę Brzeg Dolny w auli Powiatowego Zespołu Szkół  
w Brzegu Dolnym 6 lutego 2013 r.

W dniu 19.01.2013 roku uczniowie Zespołu Szkół Zawodowych 
przeżywali jedyny i najpiękniejszy bal w ich życiu – Studniówkę. 
Zabawa rozpoczęła się częścią oficjalną, podczas której  
przemawiała Pani dyrektor Małgorzata Staniszewska oraz 
ogłosiła, że bal maturzystów uważa za rozpoczęty. 

Tradycyjnie, już od ponad 10 lat w trakcie ferii zimowych organizowana 
jest zabawa karnawałowa dla dzieci z rodzin objętych wsparciem i pomocą 
Gminnego Ośrodka Pomocy Społecznej w Brzegu Dolnym. Spotkanie, które 
pełne jest muzyki oraz licznych konkursów, było okazją do miłej zabawy. 
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Zespół Szkół Zawodowych w Brzegu Dolnym 
bierze udział w dwóch – „Uczenie się przez całe 
życie” – Comenius, na który powiat pozyskał 
69 920 zł, oraz Modernizacja kształcenia zawo-
dowego na Dolnym Śląsku II – program POKL 
Priorytet IX Działanie 9.2, na który pozyskano 
507 220,39 zł. Oprócz Zespołu Szkół Zawodo-
wych w  Brzegu Dolnym w  programie moder-
nizacji uczestniczą również uczniowie Zespołu 
Szkół Zawodowych w Wołowie, Zespołu Szkół 
i. T. Kościuszki w Wołowie oraz Zespołu Szkół 
Specjalnych Nr 4 w Wołowie. 

Pierwszy z  projektów – „Uczenie się 
przez całe życie” – Comenius rozpoczął 
się w  sierpniu 2011 roku kampanią informa-
cyjną na stronie internetowej szkoły, profilu 
społecznościowym, w prasie lokalnej oraz pod-
czas licznych happeningów. W  ramach tego 
projektu odbywały się konkursy dla uczniów, 
wycieczki krajoznawczo-turystyczne, zajęcia 
sportowe, zajęcia poświęcone profilaktyce uza-
leżnień, wspieraniu sfery emocjonalnej ucznia, 
akcje oddawania krwi. Uczniowie uczestniczyli 
w  wymianach międzynarodowych do krajów 
członkowskich – m.in. Turcji, Hiszpanii i Nie-
miec. Dzięki tym działaniom uczniowie chęt-
niej stosują się do zasad zdrowego stylu życia, 
na nowo poznali miejsca aktywnego wypoczyn-
ku w  najbliższej okolicy. Realizowany projekt 
umożliwił młodzieży poprawienie kompetencji 
językowych, nawiązanie kontaktów międzyna-
rodowych oraz wykształcił tolerancję wzglę-
dem innych kultur.

Projekt dobiega końca 31 lipca 2013 roku, ale 

działania w jego ramach komponują się z pla-
nem pracy szkoły, programem wychowawczym 
i  programem profilaktyki, dlatego większość 
z nich na stałe zagości w kalendarzu szkolnym, 
a otrzymane produkty posłużą innym uczniom 
i nauczycielom w kolejnych latach nauki i pracy.

Projekt – Modernizacja kształcenia 
zawodowego na Dolnym Śląsku II – 
program POKL Priorytet IX Działanie 
9.2, przyniósł nie mniej korzyści. W  jego za-
kresie w  roku szkolnym 2011/2012 uczniowie 
skorzystali z  wielu kursów kwalifikacyjnych 
(AutoCad, Uprawnienia elektryczne do 1 kV, 
Kurs wizażu, uprawnienia obsługi wózka wi-
dłowego), uczestniczyli w wielu projektach i za-
jęciach zawodoznawczych. Uczniowie mieli też 
możliwość wyjazdu na Targi Pracy do Wrocła-
wia oraz na zorganizowane zajęcia praktyczne 
w  wyspecjalizowanych ośrodkach badawczo-
-rozwojowych i akademickich w Opolu. 

Uczniowie uczestniczyli w  stażach zawodo-
wych, mieli okazję tym samym poprawić swoje 
kompetencje z  języka polskiego, angielskiego, 
matematyki i przedmiotów informatycznych. 

W roku szkolnym 2012/2013, oprócz kolejnej 
edycji powyższych działań, które już częściowo 
zrealizowano, dodatkowo planowany jest wy-
jazd na targi zagraniczne do Hanoweru oraz 
na zajęcia w  wyspecjalizowanych ośrodkach 
naukowo-badawczych w Katowicach.

Nie da się ukryć, że działania tego typu po-
budzają młodzież do aktywnego rozwoju, wpły-
wają na kreatywność i pewność siebie, a efekt 
owocuje w przyszłości. 

Stała promocja działań MCK w  Brzegu 
Dolnym odnosi bardzo pozytywne i  wymier-
ne efekty. Ferie zimowe, czyli krótka przerwa 
w roku szkolnym dała możliwość, szczególnie 
młodzieży uczącej się, możliwość odwiedzania 
doradców zawodowych w jednostce.

Uczniowie zarówno szkół gimnazjalnych jak 
i ponadgimnazjalnych byli szczególnie zainte-
resowani indywidualnym poradnictwem i  do-
radztwem zawodowym.

Przez okres dwóch tygodni doradcy ustalili 
harmonogram i realizowali indywidualne spo-
tkania. Pracownicy MCK nie tylko doradzali, 

ale także przekazywali informacje niezbędne 
w  planowaniu drogi zawodowej. Wsparcie 
doradcze jest konieczne w  procesie podejmo-
wania kolejnych decyzji edukacyjnych, zawo-
dowych oraz wejścia na rynek pracy. Podczas 
zajęć indywidualnych realizowano, w zależno-
ści od potrzeb, następujące zagadnienia: zakres 
doświadczeń (umiejętności) i zdolności, zainte-
resowania, doświadczenie życiowe i zawodowe, 
uzdolnienia przedsiębiorcze.

Doradcy zawodowi w odpowiedzi na potrze-
by klientów jednostki omawiali i oceniali aktu-
alną sytuację na rynku pracy i  przewidywane 
zmiany, wskazywali wymagania zawodowe 
i  oczekiwania pracodawców, omawiali możli-
wości i  warunki kształcenia, oceniali kwalifi-
kacje i  ewentualne doświadczenie zawodowe. 
W  wielu przypadkach „nasi klienci” zostali 
beneficjentami projektu „OHP jako realizator 
usług rynku pracy” i w założeniu w najbliższej 
przyszłości zostanie zrealizowana pełna ścieżka 
wsparcia przewidziana dla uczestników projek-
tu.

Autorami zdjęć i informacji są:
Doradcy zawodowi MCK w Brzegu Dolnym

Aneta Gierus, Teresa Zygmunt

25 stycznia grupa przedszkolna Biedronecz-
ki z  Orzeszkowa obchodziła bardzo ważny 
dzień. Maluchy, które w tym roku zostały przy-
jęte do przedszkola zostały uroczyście miano-
wane na przedszkolaka. 

Dzieci zaprezentowały program artystyczny, 
który przygotowały pod kierunkiem nauczycie-
lek Anety Kauf oraz Marty Masłowskiej. Przed-
szkolaki były bardzo przejęte, ale poradziły 
sobie znakomicie, za co zostały nagrodzone 
gromkimi brawami. Rodzice z dumą obserwo-
wali swoje pociechy i upamiętniali ich występy 
na zdjęciach. Dzieci udowodniły, że zasługują 
na miano „prawdziwego przedszkolaka”, wy-
kazując się zdobytą wiedzą, śpiewając piosenki 
i recytując wiersze. Po występach z powagą i od-
powiedzialnością złożyły uroczyste ślubowanie.

Z  kolei pasowane przedszkolaki otrzymały 
pamiątkowe dyplomy z rąk swoich wychowaw-
czyń oraz pamiątkowego kwiatka. Również 
Gmina Wińsko, którą reprezentował zastępca 
Wójta Jan Hurkot wręczyła przepiękne upo-
minki. Po uroczystości zaproszono wszystkich 
na słodki poczęstunek przygotowany przez ro-
dziców. A było na co popatrzeć i czego spróbo-
wać. Było to miłe zakończenie dnia. Serdecz-
nie dziękujemy w  imieniu dzieci rodzicom, 
którzy pomogli przygotować tak wspaniałą 
uroczystość. Czas upłynął w miłej i przyjaznej 
atmosferze. Uroczystość ta, na pewno, na długo 
zapadnie w pamięci przedszkolaków, ich rodzi-
ców i zaproszonych gości.

Aneta Kauf, Marta Masłowska 

Podobno marzenia to cele, które nie zostały 
jeszcze spisane na papierze. Dlatego też, wy-
chowankowie Zespołu Placówek Resocjaliza-
cyjnych z ogromnym zapałem i wielkim entu-
zjazmem wyklejali swoje marzenia. Po długiej, 
ale jakże przyjemnej pracy powstały piękne ko-
laże. Na warsztatach młodzież dowiedziała się 
jak rzeczywiście realizować swoje plany i  ma-
rzenia, dlaczego nie wychodzi, co przeszkadza 
i co nas blokuje. To właśnie marzenia budują 
w nas zapasy wiary i optymizmu, które później 
pomogą przetrwać cięższe okresy w życiu. Pod-
czas dyskusji wszyscy zgodnie stwierdzili, że 
marzenia to wizja celu i aby go osiągnąć, trzeba 
widzieć ten cel. Dlatego od dziś wykonane kola-
że będą zdobiły pokoje wychowanków.

A zatem, uważajmy, o czym marzymy, bo 
nasze marzenia mogą się spełnić.

Tekst i zdjęcia: Agnieszka Rzewucka

Uczniowie w trakcie spotkania obejrzeli film 
dotyczący tematu, ponadto w  ramach warsz-
tatu podczas pracy w grupach, wspólnie okre-
ślali mocne i słabe strony dobrego pracownika 
i swojego przyszłego pracodawcy. Doradca za-
wodowy poprowadził dyskusję na temat efek-
tywnego poszukiwania pracy.

Celem spotkania była promocja Projektu 
„OHP jako realizator usług rynku pracy”, 
oferty MCK oraz zapoznanie młodzieży ze 
specyficznymi wymaganiami stawianymi przez 
pracodawców na rynku pracy. Uczniowie oka-
zali się niezwykle kreatywni, komunikatywni 
i pomysłowi.

Doradcy zawodowi z  Młodzieżowego Cen-
trum Kariery widzą dużą potrzebę ze strony 
uczniów Powiatowego Zespołu Szkół konty-
nuowania współpracy w  celu poszerzenia ich 
wiedzy z zakresu analizy współczesnego rynku 
pracy, która ułatwi im w przyszłości swobodne 
poruszanie się w tym obszarze. 

Autorami zdjęć i informacji są:
Doradcy zawodowi MCK w Brzegu Dolnym

Aneta Gierus, Teresa Zygmunt

Warto uczyć się  
przez całe życie

Wyklejane marzenia  
młodzieży z Zespołu Placówek  
Resocjalizacyjnych

Młodzież szkolna w czasie ferii  
szuka pomocy i wsparcia w Młodzieżowym  
Centrum Kariery

„Gdzie i jak szukać pracy”

Biedroneczki  
po pasowaniu na przedszkolaka

Doradcy zawodowi z Młodzieżowego Centrum Kariery nawiązali współpracę  
z dyrektorem Powiatowego Zespołu Szkół w Brzegu Dolnym. W ramach  
przedmiotu podstawy przedsiębiorczości w dniu 18.01.2013 r.– przeprowadzono 
zajęcia z klasą I liceum pt. „Gdzie i jak szukać pracy”. 

Do czego potrzebne są marzenia?  
Bez marzeń nie przesuniemy się nawet 
o krok w kierunku sukcesu.  
Wyobrażenie sobie celu automatycznie 
zbliża nas do jego osiągnięcia.  
Koncentrując się na danym celu  
dokonujemy wyborów i decydujemy  
o naszej przyszłości, co jest istotne przy 
budowaniu ścieżki zawodowej. 

Projekt „OHP jako realizator usług rynku pracy” współfinansowany ze środków Unii Europejskiej w ramach Europejskiego Funduszu Społecznego

Od 2011 roku w Powiecie Wołowskim realizowanych jest 8 projektów 
edukacyjnych współfinansowanych ze środków EFS lub MEN. 

(inf)



nr 2 (6) luty/marzec 201310 Miesięcznik  
Powiatu WołowskiegoPuls

W ramach projektu „Modernizacja Kształce-
nia Zawodowego na Dolnym Śląsku II” grupa 
uczennic w zawodzie fryzjer Zasadniczej Szko-
ły Zawodowej w Brzegu Dolnym, uczestniczyła 
w  zajęciach na temat: „Nowoczesne sposoby 
oddziaływania na klienta – reklama, wizuali-
zacja”, organizowanych przez Wyższą Szkołę 
Bankową we Wrocławiu. Uczennice mogły 
w murach uczelni poczuć się przez chwilę jak 
prawdziwe studentki.	                    (inf)

Jak oddziaływać  
na klienta?

Doradcy zawodowi z  Młodzieżowego Cen-
trum Kariery w Brzegu Dolnym w porozumie-
niu z dyrektorem Powiatowego Zespołu Szkół 
po raz kolejny przeprowadzili zajęcia z ucznia-
mi klasy I  liceum pt. „Jak skutecznie napisać 
cv”. W ramach przedmiotu podstawy przedsię-
biorczości w dniu 25.01.2013 r. 

Uczniowie w  trakcie spotkania zostali poin-
formowani przez doradcę o  zasadach pisania 
skutecznego życiorysu, aby w przyszłości mógł 
on przykuwać uwagę potencjalnego pracodaw-

cy. W ramach warsztatu pracy, wszyscy wspól-
nie określali predyspozycję zawodowe, atuty, 
silne strony osobowości oraz umiejętności 
i zdolności, w których każdy z nich jest najlep-
szy. Następnie w  grupach młodzież pisała cv 
na określoną ofertę pracy. Wszyscy ponownie 
okazali się niezwykle kreatywni, komunikatyw-
ni i pomysłowi, aktywnie uczestnicząc w zaję-
ciach.

Celem spotkania była promocja Projektu 
„OHP, jako realizator usług rynku pracy”, ofer-
ty MCK oraz zapoznanie młodzieży z istotny-
mi zasadami pisania właściwego cv.

Doradcy zawodowi z  Młodzieżowego Cen-
trum Kariery widzą dużą potrzebę ze strony 
uczniów Powiatowego Zespołu Szkół konty-
nuowania współpracy w  celu poszerzenia ich 
wiedzy z zakresu pisania dokumentów aplika-
cyjnych, a  także analizy współczesnego rynku 
pracy, która ułatwi im w przyszłości swobodne 
poruszanie się w tym obszarze. 

Autorami zdjęć i informacji są:
Doradcy zawodowi MCK w Brzegu Dolnym

Aneta Gierus, Teresa Zygmunt

Szkolenie przeprowadzili instruktorzy – ra-
townicy z  grupy ratowniczej Cichociemni. 
W  kursie wzięło udział dwudziestu uczniów 
klas pierwszych i  drugich. Podczas pięciogo-
dzinnego szkolenia poznali oni zasady BLS 
– resuscytacji krążeniowo-oddechowej, wyko-
rzystania i  obsługi defibrylatora, zachowań 
podczas omdleń, zadławień oraz transportu 
na noszach. Wszyscy uczestnicy byli zadowole-
ni z  kursu i  otrzymali certyfikaty ukończenia 
szkolenia z zakresu udzielania pierwszej pomo-
cy. Kurs zorganizowano z  inicjatywy nauczy-
ciela przysposobienia obronnego i edukacji dla 
bezpieczeństwa.

Adama Łyczko

Uczniowie ze Szkoły Podstawowej im. Jana 
Markiewicza w Orzeszkowie wzięli jak zawsze 
chętnie i  licznie udział w  Międzyszkolnym 
Konkursie Języka Niemieckiego pt.: Idiomy 
w obrazach, którego organizatorem było Gim-
nazjum Nr 4 z siedzibą przy ulicy Paulińskiej 
14 we Wrocławiu. 

Konkurs był między innymi adresowany do 
uczniów szkół podstawowych. Patronat nad 
konkursem objęło  PSNJN Oddział we Wro-
cławiu. Celem konkursu było zainteresowanie 
uczniów językiem obcym, propagowanie nauki 
języków poprzez wspólną zabawę oraz rozwi-
janie pasji uczniów. Zadanie polegało na pre-
zentacji przysłów, idiomów i powiedzeń języka 
niemieckiego w  formie ilustracji. Warunkiem 
udziału w  konkursie było nadesłanie maks. 3 
prac w  formacie A4. Obowiązywała dowolna 
technika plastyczna: kredka, ołówek, akware-
la, kolaż. Po otrzymaniu prac zebrało się jury. 
W ocenie była brana pod uwagę kreatywność, 
stopień zrozumienia sensu ilustrowanego te-

matu przez ucznia oraz walory estetyczne prac. 
Jury przyznało dwa pierwsze miejsca i  oba 
przypadły uczniom z Orzeszkowa, mianowicie 
Kacprowi Pogórskiemu z  klasy VI oraz Zu-
zannie Kasowskiej z  klasy V. Szanowne Jury 
wyróżniło 6 prac i ponownie wszystkie wyróż-
nione prace wykonali uczniowie z Orzeszkowa, 
Paulina Strączek (z  klasy VI), Konrad Leja  
(klasa III), Wojtek Podbucki (klasa I) Zuzanna 
Bilska (klasa I), Gabrysia Kasowska (klasa II) 
oraz Damian Postoł (klasa III). Wszystkim wy-
różnionym gratuluję. 

Ewa Nowak – nauczycielka języka niemieckiego 

Projekt MATEMATYKA INNEGO WY-
MIARU współfinansowany jest ze środków 
Unii Europejskiej w  ramach Europejskiego 
Funduszu Społecznego. Jego celem jest podnie-
sienie poziomu i jakości nauczania matematyki 
w Polsce. Dzięki usystematyzowanym materia-
łom przekazanym nauczycielom w  ramach 
projektu można łatwiej i efektywniej zaprezen-
tować uczniom ciekawą wiedzę matematyczną 
podczas zajęć dodatkowych. Projekt MATE-
MATYKA INNEGO WYMIARU ma na celu 
także wyłonienie zdolnych i ambitnych nauczy-
cieli. Dzięki portalowi ELITMAT SPACE oraz 

warsztatom integrującym istnieje możliwość 
wymiany wiedzy i doświadczeń pomiędzy na-
uczycielami zaangażowanymi w projekt. 

Z kolei organizacja MATEMATYCZNYCH 
MISTRZOSTW POLSKI pozwoli wskazać 
i nagrodzić najzdolniejszych uczniów w powia-
tach, województwach i całym kraju. Jednak dla 
uczniów największą korzyścią nie będą nagro-
dy czy medale zdobywane podczas mistrzostw, 
ale wiedza i umiejętność rozwiązywania proble-
mów, które pozwolą odnosić prawdziwe sukce-
sy w dorosłym życiu. 

Uczestnikami projektu są uczniowie klas I, 
II, III LO oraz I, II Technikum, którzy posia-
dają własne konta na portalu ELITMAT SPA-
CE. Tam uczniowie rozwiązują łamigłówki, 
grają w gry strategiczne i  logiczne oraz mogą 
komunikować się z rówieśnikami i swoimi na-
uczycielami. Każdy uczestnik otrzymał zbiór 
zadań, wykorzystywany na prowadzonych zaję-
ciach w grupach ELTIMAT TEAM. Na uwagę 
zasługuje fakt, że zbiór zadań zawiera zadania 
zamknięte wielokrotnego wyboru, a więc przy-
gotowuje ucznia do formy stosowanej podczas 
MATEMATYCZNYCH MISTRZOSTW POL-
SKI, a od 2015 roku do matury w zakresie roz-
szerzonym według nowej podstawy programo-
wej.

Uczniów biorących udział w projekcie zachę-
cam do wspólnego poznawania bohaterów wir-
tualnej matematycznej krainy Kwadratolandii. 
Mam nadzieję, że zwiększy ona zainteresowa-
nie tak wspaniałym przedmiotem, jakim jest 
matematyka.

Barbara Gozdecka
nauczyciel matematyki

Jak skutecznie napisać cv?

Kurs pierwszej pomocy 
w dolnobrzeskiej Zetce

Idiomy w obrazach 

Innowacyjna matematyka 
innego wymiaru

Projekt „OHP jako realizator usług rynku pracy”  
współfinansowany ze środków Unii Europejskiej w ramach 
Europejskiego Funduszu Społecznego

Podczas ferii, 6 lutego, w Zespole Szkół Zawodowych w Brzegu Dolnym 
zorganizowano profesjonalny kurs udzielania pierwszej pomocy w ramach 
programu Bezpieczna szkoła, bezpieczny uczeń. 

W roku szkolnym 2012/2013 nauczycielki matematyki z Zespołu Szkół Zawodowych 
w Brzegu Dolnym (Barbara Gozdecka, Agnieszka Świerkowsk-Gembara, Joanna  
Romaniuk) przystąpiły do realizacji projektu Matematyka Innego Wymiaru – organizacja 
Matematycznych Mistrzostw Polski Dzieci i Młodzieży, który został wpisany do rejestru 
innowacji pedagogicznych i eksperymentów, prowadzonych w szkołach i placówkach 
województwa dolnośląskiego.
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 Apteka „Pod Wrzosem” 
ul. Poznańska 12/1
56-100 Wołów 
tel. 71 389 43 11
Poniedziałek–piątek: 8.00–19.00, 
sobota: 8.30–15.00
Dyżur nocny *, w niedziele, święta, 
i inne dni wolne od pracy:
1–5 dnia miesiąca 

 Apteka „Wołowska” 
ul. Poznańska 22
56-100 Wołów 
tel. 71 389 27 17, 71 389 47 48
Poniedziałek–piątek: 8.00–19.00,
sobota: 8.00 –15.00
Dyżur nocny *, w niedziele, święta, 
i inne dni wolne od pracy:
6–10 dnia miesiąca

 Apteka „Rodzinna”
ul. Marsz. Piłsudskiego 1/3
56-100 Wołów
tel. 71 389 56 84
Poniedziałek–piątek: 8.00–19.00, 
sobota: 8.00–15.00
Dyżur nocny *, w niedziele, święta,
i inne dni wolne od pracy:
11–15 dnia miesiąca

Apteka „W Wołowie”  
(w Przychodni Rejonowo–Specjali-
stycznej) 
ul. Marsz. Piłsudskiego 34
56-100 Wołów
tel. 71 389 33 00 
Poniedziałek–piątek: 8.00–18.00, 
sobota: 8.00–14.00
Dyżur nocny *, w niedziele, święta, 
i inne dni wolne od pracy:
16–20 dnia miesiąca

 Apteka NOVA 4
ul. Marsz. Piłsudskiego 32B
56-100 Wołów
Poniedziałek–piątek: 8.00–18.00, 
sobota: 9.00–13.00
Dyżur nocny *, w niedziele, święta, 
i inne dni wolne od pracy:
21–25 dnia miesiąca

 Apteka „W Rynku” 
ul. Radna 1
56-100 Wołów
tel. 71 389 28 72 
Poniedziałek–piątek: 8.00 –18.00, 
sobota: 8.30–15.00
Dyżur nocny *, w niedziele, święta, 
i inne dni wolne od pracy:
26 – do końca miesiąca

 Apteka w Lubiążu 
ul. M. L. Willmanna 21A
56–110 Lubiąż
tel. 71 725 55 63
Poniedziałek–piątek: 8.00–17.00
Przerwa od godz. 13.00 do 14.00

 Apteka „Dolnobrzeska”
ul. W. Kętrzyńskiego 1
56-120 Brzeg Dolny
tel. 71 383 14 03 
Poniedziałek–piątek: 8.00–21.00, 
sobota: 9.00–19.00, 
niedziela: 10.00–17.00
Dyżur nocny *, w niedziele, święta,
i inne dni wolne od pracy:
1–5 dnia miesiąca  
oraz 10–13 dnia miesiąca

 Apteka „Tęczowa 2”
ul. Al. Jerozolimskie 33
56-120 Brzeg Dolny
tel. 71 319 03 35
Poniedziałek–piątek: 8.30–19.30, 
sobota: 8.30–15.30
Dyżur nocny *, w niedziele, święta, 
i inne dni wolne od pracy:
6–9 dnia miesiąca

 Apteka „Panaceum”
ul. Al. Jerozolimskie 29
56-120 Brzeg Dolny
tel. 71 319 90 02 
Poniedziałek–piątek: 7.30–19.00, 
sobota: 8.00–15.00
Dyżur nocny *, w niedziele, święta,
 i inne dni wolne od pracy:
10–13 dnia miesiąca Dyżur pełni 
apteka DOLNOBRZESKA

 Apteka „w Rynku” 
Rynek 12/23
56-120 Brzeg Dolny
tel. 71 380 24 13
Poniedziałek–piątek: 8.00–19.00, 
sobota: 9.00–14.00
Dyżur nocny *, w niedziele, święta, 
i inne dni wolne od pracy:
14–17 dnia miesiąca

 Apteka „Aralia” 
ul. Tęczowa 14
56-120 Brzeg Dolny
tel. 71 319 52 17 
Poniedziałek–piątek: 9.00–17.00, 
sobota: 10.00–13.00
Dyżur nocny *, w niedziele, święta, 
i inne dni wolne od pracy:
18–21 dnia miesiąca

 Apteka „Lawendowa” 
ul. Zwycięstwa 9, 
56-120 Brzeg Dolny
tel. 71 319 09 21
Poniedziałek–piątek: 8.00–19.00, 
sobota: 9.00 –14.00
Dyżur nocny *, w niedziele, święta, 
i inne dni wolne od pracy:
22–26 dnia miesiąca

Informator powiatowy

Aktualny rozkład godzin pracy 
aptek w Powiecie Wołowskim

Poniżej zamieszczamy rozkład godzin pracy, w tym dyżury nocne  
i świąteczne, aptek ogólnodostępnych obowiązujący od 1 stycznia 2013 r.,  
ustalony uchwałą nr XXV/176/12 Rady Powiatu Wołowskiego  
z dnia 30 listopada 2012 r.:

 Apteka Witaminka
ul. Zwycięstwa 8/11
56-120 Brzeg Dolny
Poniedziałek–piątek: 9.00–17.00, 
sobota: 9.00–13.00
Dyżur nocny *, w niedziele, święta, 
i inne dni wolne od pracy:
27 – do końca miesiąca

 Punkt Apteczny  
„POD KORALEM” 
pl. Wolności 16,  
56-160 Wińsko
tel. 71 389 82 22
Poniedziałek–piątek: 8.00–18.00, 
sobota: 9.00–14.00 

 Punkt Apteczny  
Szmaragdowy
Krzelów 49,  
56-160 Wińsko
tel. 71 389 92 11
Poniedziałek–czwartek: 7.30–18.00,  
piątek: 7.30–13.00

 
* rozpoczyna się wraz z zakończeniem  
pracy apteki w porze dziennej w danym dniu 
roboczym, a kończy z chwilą rozpoczęcia pracy 
apteki w kolejnym dniu roboczym.
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Komu przekażemy 1% podatku?

Stowarzyszenie Pomocy  
„Pro Bono” w Brzegu Dolnym  
Brzeg Dolny, ul. Kolejowa 29  
Numer KRS: 0000053522

 
Stowarzyszenie działa w sferze zadań publicz-
nych w zakresie pomocy osobom bezdomnym 
i  potrzebującym oraz przestrzegania wobec 
nich praw człowieka, tworzenia warunków 
socjalnych, dążenia do aktywnego uczestnic-
twa w  życiu społecznym, tworzenia lobby dla 
inicjatyw charytatywnych, samopomocowych 
oraz wszelkich działań na rzecz najbardziej 
potrzebujących. Stowarzyszenie prowadzi Cen-
trum Przeciwdziałania Bezdomności, które 
zapewnia schronienie ok. 40 osobom z rodzin 
rozbitych, z problemem alkoholowym.     

Stowarzyszenie Osób  
Niepełnosprawnych w Wołowie  
Wołów, ul. Inwalidów Wojennych 26  
Numer KRS: 0000134574 

Istnieje od 1995 r. i działa na rzecz osób nie-
pełnosprawnych z  powiatu wołowskiego 
i  okolic. Celem stowarzyszenia jest otoczenie 
opieką i  umożliwienie rozwoju jak najwięk-
szej grupie niepełnosprawnych dzieci oraz 
utworzenie stałego domu dla osób niepełno-
sprawnych intelektualnie i  fizycznie, domu, 
w którym znajdą miejsce po śmierci rodziców. 
Działania stowarzyszenia polegają również na 
zmianie postrzegania osób niepełnosprawnych 
w  lokalnym społeczeństwie. Każda złotówka, 
która wpłynie na konto Stowarzyszenia Osób 
Niepełnosprawnych w Wołowie pomoże w co-
dziennym usprawnianiu chorych i  niepełno-
sprawnych dzieci oraz pomoże w realizacji ma-
rzeń o domu opieki dla podopiecznych.Więcej 
informacji o  stowarzyszeniu na stronie www.
sonwolow.pl     

Stowarzyszenie Przyjaciół Osób  
Niepełnosprawnych w Wołowie  
(przy Zespole Szkół Specjalnych Nr 4 w Wołowie)  
Wołów, ul. Inwalidów Wojennych 10  
Numer KRS: 0000216541 

Stowarzyszenie Przyjaciół Osób Niepełno-
sprawnych w Wołowie działa od 2004 roku, po-
maga dzieciom i  młodzieży niepełnosprawnej 
uczęszczającej do Zespołu Szkół Specjalnych 
nr 4 w Wołowie. Począwszy od 2005 r. wspie-
ramy finansowo przedsięwzięcia organizowane 
dla uczniów ZSS nr 4 w Wołowie. Dzięki Stowa-
rzyszeniu uczniowie mogli uczestniczyć w zaję-
ciach terapeutycznych-rehabilitacji ruchowej, 
muzycznych zajęciach rewalidacyjnych. Więcej 
informacji o  stowarzyszeniu znajduje się na 
stronie www.zss.wolow.szkolnastrona.pl 

Inicjatywa Samorządowa „Razem” 
Wołów, ul. Zaułek Zielony 20 
Numer KRS: 0000013407

 
Stowarzyszenie „Inicjatywa Samorządowa Ra-
zem” założyła w 2001 roku grupa mieszkańców 
powiatu wołowskiego pragnąca wspólnie reali-
zować swoje aspiracje oświatowe. Główną ideą 
przyświecającą twórcom tego przedsięwzięcia 
było pragnienie stworzenie szansy dzieciom 
i młodzieży naszego regionu na uzyskanie ta-
kich podstaw wykształcenia, które w przyszło-
ści pozwoliłoby im na realizację swych marzeń 
i planów życiowych. Inicjatywa Samorządowa 
„Razem” działa na rzecz szeroko rozumianej 
integracji społeczności lokalnej. Koncentruje 
się na dwóch zasadniczych zadaniach: 

1)	prowadzenie Zespołu Szkół Społecznych 
(przy ul. Zaułek Zielony 20), według własne-
go autorskiego programu,

2)	współpraca z  Zakładem Karnym, działając 
na rzecz angażowania osadzonych do prac 
społecznie użytecznych.     

Środki finansowe otrzymane z tytułu 1% podat-
ku na rzecz opp będą przeznaczane w całości 
na sfinansowanie działań prowadzonego przez 
stowarzyszenie Zespołu Szkół Społecznych, za-
kup pomocy naukowych oraz rozbudowa bazy 
szkoleniowej. Więcej informacji o stowarzysze-
niu na stronie www.sisr.pl 

Miejski Klub Sportowy „Rokita”  
Brzeg Dolny  
Brzeg Dolny, ul. Wilcza 8 
Numer KRS: 0000075903

Działalność klubu skupia się wokół upowszech-
niania i wspierania kultury fizycznej i  sportu, 
turystyki i  krajoznawstwa oraz wypoczynku 
dzieci i  młodzieży. Wpłaty z  1% przekazane 
zostaną na zapewnienie młodzieży możliwości  
udziału w  sporcie kwalifikacyjnym, zapewnie-
nie mieszkańcom sportowych widowisk i  im-
prez. Więcej informacji o  klubie na stronie  
www.mks.rokita.brzegdolny.pl  

Towarzystwo Krzewienia Kultury  
Fizycznej „Razem” w Wołowie  
Wołów, ul. Więzienna 6 
Numer KRS: 0000114820

Głównym statutowym celem działalności 
TKKF „Razem” jest popularyzacja kultury 
fizycznej i  sportu. Uczestniczenie w  rozwoju 
kultury fizycznej, upowszechnianie rekreacji 
ruchowej i  profilaktyki zdrowotnej funkcjo-
nariuszy Zakładu Karnego, Przedsiębiorstwa 
Przemysłu Metalowego „Pomet” w  Woło-
wie oraz Gospodarstwa Pomocniczego przy 
Zakładzie Karnym w Wołowie i ich rodzin oraz 
rozwijanie działalności prowadzącej do utrzy-
mania i podnoszenia sprawności fizycznej spo-
łeczeństwa: dorosłych, młodzieży i dzieci.

Klub Piłkarski Brzeg Dolny  
Brzeg Dolny, ul. Kolejowa 1 
Numer KRS: 0000225124

Działalność klubu skupia się na wspieraniu 
i  upowszechnianiu kultury fizycznej i  sportu.  
Wpłaty z 1% przeznaczone będą na zakup pod-
stawowego sprzętu sportowego treningowego 
i  meczowego dla dzieci i  młodzieży, uprawia-
jących piłkę nożną w  klubie piłkarskim oraz 
zorganizowanie obozu letniego dla dzieci szkół 
podstawowych (członków klubu). Więcej infor-
macji o klubie na stronie www.kp.brzegdolny.pl 

Stowarzyszenie „Kamerton” w Wołowie  
Wołów, ul. Bosaka 1 
Numer KRS: 0000224281

Stowarzyszenie działa na rzecz środowiska 
lokalnego, wspierając rozwój edukacji i oświa-
ty, kultury i  sztuki. Wspomaga wspólnoty 
i  społeczność lokalną, promując wolontariat 
i  wszelką działalność charytatywną. Wypłaca 
utalentowanym uczniom stypendia, jest współ-
organizatorem festiwalu muzyki organowej 
Cantus Organi w Wołowie, współpracuje z Klu-
bem Modelarskim „Skorpion”, poprzez pomoc 
w  uzyskiwaniu dotacji na swoją działalność 
jak i  wspierając go własnymi środkami. Dofi-
nansowuje kolonie organizowane przez księ-
ży pracujących w  obu wołowskich parafiach.  
1% z  podatku przeznaczony będzie na konty-

nuowanie działalności w  zakresie promowa-
nia wolontariatu, wspierania utalentowanej 
młodzieży poprzez wypłacanie stypendiów,  
współorganizacja i  dofinansowania letniego 
wypoczynku dla dzieci i  młodzieży oraz pro-
mowanie wydarzeń kulturalnych i sportowych 
w Wołowie. 

Schronisko dla koni „Tara”  
w Piskorzynie  
Wińsko, Piskorzyna 18 
Numer KRS: 0000223306

Głównym zadaniem fundacji jest wspieranie 
działalności społecznej, kulturalnej, oświatowej 
i naukowej prowadzonej na rzecz ochrony zwie-
rząt, prowadzenie schronisk dla koni porzuco-
nych, przekazanych fundacji w formie darowi-
zny lub wykupionych przez fundację. Fundacja 
„odzyskuje” konie chore i  stare, których nikt 
już nie chce, zajmuje się ich leczeniem i reha-
bilitacją. Ponadto organizuje zajęcia dla dzieci 
niestabilnych, emocjonalnie nadpobudliwych, 
zajęcia z opieki nad końmi, organizuje i finan-
suje wystawy, galerie, pokazy i inne wydarzenia 
artystyczne w kraju i poza jego granicami Wię-
cej informacji na stronie www.fundacjatara.
info    

Stowarzyszenie na rzecz Dzieci i Mło-
dzieży Wsi Godzięcin 
Brzeg Dolny, Godzięcin 50B 
Numer KRS: 0000052387

Stowarzyszenie w  ramach swojego działania 
prowadzi szkołę podstawową oraz nieodpłatne 
przedszkole dla dzieci w wieku 3–4 lat. Organi-
zuje czas wolny dla dzieci i młodzieży. Wspiera 
rozwój wspólnot i społeczności lokalnych.

Wielofunkcyjna Placówka Opiekuńczo-
-Wychowawcza „Wiosna” w Krzydlinie 
Małej  
Wołów, Krzydlina Mała 70 
Numer KRS: 0000398875

Placówka służy pomocą dzieciom, znajdują-
cym się w  nagłych sytuacjach kryzysowych, 
pozbawionym czasowo lub trwale opieki rodzi-
ny własnej. Zapewnia całodobową opiekę i wy-
chowanie oraz odpowiednie warunki rozwoju. 
Placówkę prowadzi Zgromadzenie Sióstr szkol-
nych de Notre Dame, które działa we współpra-
cy z  Powiatowym Centrum Pomocy Rodzinie 
w Wołowie. Więcej informacji można znaleźć na 
stronie www.wpow.wiosna.archidiecezja.wroc.pl 

Ochotnicza Straż Pożarna w Brzegu 
Dolnym 
Brzeg Dolny, ul. Odrodzenia 19 
Numer KRS: 0000127637

Głównym celem OSP jest przezwyciężanie trud-
nych sytuacji życiowych, działalność wspierają-
ca pomoc ofiarom katastrof, klęsk żywiołowych, 
konfliktów zbrojnych i wojen w kraju i  za gra-
nicą, bezpieczeństwo publiczne, ratownictwo 
i ochrona ludności. Przekazane środki zostaną 
przeznaczone na zakup zestawu ratownictwa 
medycznego, sprzętu ratującego życie i zdrowie 
ludzi, którzy uczestniczyli w  nieszczęśliwych 
zdarzeniach, takich jak: pożary, wypadki, kata-
strofy, itp.

Stowarzyszenie Lokalnych Ośrodków 
Twórczych (SLOT) 
Wrocław, ul. Robotnicza 36/38 
Numer KRS: 0000163877

Od dwudziestu lat Slot Art Festival bawi, uczy, 
pomaga mądrzej patrzeć na świat i odkrywać 
własne talenty. Dzięki festiwalowi wielu mło-
dych twórców po raz pierwszy zyskało kontakt 
z szerszą publicznością, a liczni uczestnicy roz-
winęli swoje zainteresowania i  pasje. W  tym 
roku 1% przeznaczony jest dla osób, których 
nie stać na udział w SLOCIE. Fundusz „Slot 
dla Każdego” umożliwi pokrycie kosztów prze-
jazdu, wyżywienia i  pobytu na Slot Art Festi-

val-u  młodym osobom z  rodzinnych domów 
dziecka, placówek opiekuńczo-wychowawczych 
czy ośrodków adopcyjno-opiekuńczych. Więcej 
informacji można uzyskać na stronie: www.
slot.org.pl

Polski Związek Niewidomych – Okręg 
Dolnośląski – Koło Wołów 
Wołów, ul. Sikorskiego 6 
Numer KRS: 0000087580

Ważne: Aby pieniądze trafiły do wołowskiego 
koła należy dopisać „DLA KOŁA WOŁÓW”. 
Podstawą funkcjonowania związku jest dzia-
łalność na rzecz osób niewidomych i  słabo-
widzących. Działalność ta obejmuje, m.in. 
poradnictwo dot. problematyki związanej 
z  niewidzeniem, prowadzenie szkoleń specja-
listycznych, prowadzenie czytelnictwa książek 
„mówionych” i wydawanych drukiem powięk-
szonym, oraz w  braillu, prowadzenie działań 
przeciw wykluczeniu społecznemu osób niepeł-
nosprawnych. Informacje dotyczące organiza-
cji pożytku publicznego działających na terenie 
powiatu wołowskiego opracowane zostały na 
podstawie stron www organizacji, informacji 
pochodzących ze strony bopp.pozytek.gov.pl, 
oraz danych przesłanych przez organizacje.

Wielofunkcyjna Placówka Opiekuńczo-
-Wychowawcza „Wiosna”
Krzydlina Mała 70, 56-100 Wołow 
Numer KRS: 0000398875

Wielofunkcyjna Placówka Opiekuńczo-Wycho-
wawcza „Wiosna” w Krzydlinie Małej służy pomo-
cą dzieciom, znajdującym się w nagłych sytuacjach 
kryzysowych, pozbawionym czasowo lub trwale 
opieki rodziny własnej. Pod opieką sióstr znajdują 
się dzieci w wieku od niemowlęcia do 12 lat. Pla-
cówkę prowadzi Zgromadzenie Sióstr szkolnych 
de Notre Dame. Działa we współpracy z Powia-
towym Centrum Pomocy Rodzinie w Wołowie.  
Placówka podejmuje jednocześnie wysiłki o pod-
trzymywanie więzi z rodzicami, matką lub ojcem 
dziecka, aby w  odpowiednim czasie umożliwić 
dziecku powrót do warunków rodziny naturalnej. 
„Wiosna” podejmuje starania o  wyszukanie ro-
dziny adopcyjnej lub rodziny zastępczej dziecka, 
jeśli nie ma możliwości kontaktów z jego rodziną 
naturalną. 

Stowarzyszenie Lubiąż  
Lubiąż, Plac Klasztorny 1  
Numer KRS: 0000189667

 
Stowarzyszenie Lubiąż działa od 2004 r. i dzia-
ła na rzecz promocji Lubiąża na bazie pocy-
sterskiego klasztoru i  pozostałych walorów 
historyczno-przyrodniczych, a  także szerokich 
działań na rzecz środowiska lokalnego, wspie-
rając rozwój edukacji, kultury i poprawy este-
tyki.
Przez ten czas udało się zrealizować wiele za-
dań, zarówno poprawiających wizerunek Lu-
biąża, jak również promujących Powiat Wołow-
ski. Dotychczasowe działania stowarzyszenia 
to m.in.: rozwój turystyki poprzez tworzenie 
ekomuzeum cysterskiego na bazie klasztoru, 
organizacja ponad regionalnej imprezy „Ob-
lężenie klasztoru”, wyremontowanie dawnej 
remizy strażackiej, budowa sceny zadaszonej, 
wizualizacja obiektów zabytkowych czy też 
wsparcie inicjatyw realizowanych przez szko-
ły. Lata doświadczeń przy wykorzystywaniu 
środków z  Unii Europejskiej pokazały, że sto-
warzyszenie mogłoby realizować co najmniej 
2–3 projekty rocznie, pozyskując kilkadziesiąt 
tysięcy zł. Przekazując swój 1% podatku na 
wkład własny, wiele osób może przyczynić się 
do realizacji tych inicjatyw. Więcej informacji 
na temat działalności stowarzyszenia znajduje 
się na stronie www.lubiaz.pl

Pozostało nam coraz mniej czasu na rozliczeniem się z Urzędem Skarbowym. 
Przypominamy, że naszym obowiązkiem jest dostarczenie wypełnionej deklaracji 
zwanej potocznie „Pitem” do 30 kwietnia 2013 r. Przy spełnianiu naszego  
obywatelskiego obowiązku warto zastanowić się, komu przekazać 1% naszego  
podatku. Przygotowaliśmy charakterystykę organizacji działających na terenie 
powiatu wołowskiego, które posiadają status organizacji pożytku publicznego.

TY NIC NIE PŁACISZ 
A POMAGASZ INNYM.
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Dlaczego tak ważne jest tworzenie szkół  
dla dzieci z autyzmem?

Czas na dokształcanie

Utworzenie oddziału przedszkolnego i szko-
ły podstawowej dla dzieci z autyzmem uzasad-
nione jest stworzeniem odpowiednich warun-
ków do nauki i  wychowania dla tych dzieci, 
gdzie przede wszystkim należy uwzględnić 
ich swoiste możliwości i  ograniczenia. Szkoły 
masowe nie są w  pełni przygotowane do pra-
cy z dziećmi z autyzmem, z którymi praca jest 
bardzo trudna a efektywność nie zawsze zada-
walająca. Dostosowanie metod, form i środków 
dydaktycznych do takiego dziecka nie jest ła-
twe, tym bardziej, że każdy przypadek auty-
zmu jest inny. Nawet jeżeli nauczyciele staną 
na szczycie swoich możliwości tacy uczniowie 
i  tak będą gorsi, ponieważ ich procesy emo-
cjonalno-umysłowe są ograniczone. Uczniowie 
z autyzmem radzą sobie lepiej z nauką, nato-
miast ich zachowanie społeczne jest zaburzo-
ne, mają brak umiejętności prawidłowej komu-
nikacji z otoczeniem. Wpływa to znacząco na 
ich funkcjonowanie w  środowisku szkolnym, 
na relacje między rówieśnikami. Dzieci z  au-
tyzmem bardzo często spotykają się z dyskry-
minacją ze strony kolegów, barkiem akceptacji 
dla ich „swoistych” zachowań. Powoduje to, 
że czuja się odrzucone, wycofują się, są zalęk-
nione. Tymczasem dla prawidłowego rozwoju 
każdego dziecka jest potrzebne dobre myślenie 
o sobie, wiara w to, że też mogą osiągnąć suk-
ces. W kształceniu dzieci z autyzmem bardzo 
dużą rolę odgrywa oddziaływanie terapeutycz-
ne prowadzone przez wyspecjalizowanych pe-
dagogów. Tacy uczniowie potrzebują dodatko-
wych zajęć rewalidacyjnych, specjalistycznych 
ukierunkowanych na dominujące u  danego 
ucznia trudności.

Utworzona szkoła dla dzieci z autyzmem jest 
szkołą zapewniającą odpowiednie warunki do 
kształcenia dzieci z  autyzmem będących za-
równo w normie intelektualnej jak i o obniżo-
nej sprawności intelektualnej. W  szkole reali-
zowana jest podstawa programowa nauczania 
ogólnego, ale na podstawie indywidualnych 
programów edukacyjno-terapeutycznych. Lek-
cje odbywają się w małych zespołach klasowych 
(2–4 uczniów) przy dużym wsparciu dodatko-
wych terapii, których w  szkole masowej nie 
ma możliwości prowadzenia. Rozwój uczniów 
wspierany jest nowoczesnymi terapiami takimi 
jak: Biofeedbeckiem, metodami Tomatisa czy 
dogoterapią. 

Jeśli dziecko ma autyzm, ale jest w normie 
intelektualnej, rodzice nie musza się obawiać, 
że w szkole będzie kształcone poniżej swojego 
poziomu. Wszyscy uczniowie mają bowiem 
opracowane indywidualne programy dostoso-
wane do ich indywidualnych możliwości. Stwa-
rza się im warunki do udziału w konkursach, 
imprezach, projektach edukacyjnych, gdzie 
mogą odnosić sukcesy, są doceniane i  nagra-
dzane. Wszystkie działania edukacyjne i  te-
rapeutyczne podejmowane są we współpracy 
z rodzicami. To naturalne, że rodzicom trudno 
się pogodzić z występującymi trudnościami ich 
dzieci i chcą aby dorównały rówieśnikom, tylko 
że w szkole masowej nie jest to możliwe. 

Rodzice w  szkole dla dzieci z  autyzmem 
otrzymują wsparcie od specjalistów zatrud-
nionych w szkole, współuczestniczą w oddzia-
ływaniu terapeutycznym. Niepokój rodziców 
związany z umieszczeniem dziecka w tego typu 
szkole mija, gdy zobaczą jak dziecko zaczyna 
odnosić sukcesy, że oddziaływanie rewalidacyj-
ne, terapeutyczne przynosi pozytywne efekty, 
a przede wszystkim, gdy dziecko rozwija swoje 
skrzydła i odnajduje swój talent. 

Liczne badania naukowe pokazują, że szko-
ła dla dzieci z autyzmem jest bardzo dobrym 
miejscem ich rozwoju i kształcenia.

Do szkoły dzieci mają zorganizowany bez-
płatny dowóz autobusem komunikacji pu-
blicznej, natomiast dzieci wymagające indy-
widualnej opieki dowożone są 3 mikrobusami 
szkolnymi wraz z  opiekunem z  terenu całego 
powiatu. Uczniowie mogą korzystać z pełnego 
dożywiania (obiady) w  stołówce szkolnej oraz 
pełnej opieki wychowawczej do godziny 15.30 
w świetlicy szkolnej.

–	 Operator wózków jezdniowych
–	 Operator żurawi samojezdnych
–	 Operator suwnic sterowanych z poziomu roboczego
–	 Monter rusztowań. 

Nowa Szkoła dla dzieci z autyzmem w Zespole Szkół nr 4 w Wołowie

Drodzy Państwo!

W  imieniu Zarządu Stowarzyszenia Osób Niepełnosprawnych w  Wołowie,  
wszystkich naszych podopiecznych oraz ich rodzin pragniemy Państwa prosić  
o przekazanie 1% podatku dochodowego na rzecz Stowarzyszenia Osób Niepełno-
sprawnych w Wołowie.

Jesteśmy organizacją pożytku publicznego, a nasza działalność jest w głównej mierze 
uzależniona od pomocy ludzi dobrej woli, o wielkich i otwartych sercach. Dzięki oka-
zanemu wsparciu jesteśmy w stanie zmieniać życie niepełnosprawnych i sprawiać, by 
„ich” świat stawał się bardziej przyjazny, a  każdy nowy dzień nabierał barw. Celem 
Stowarzyszenia jest otoczenie opieką i umożliwienie rozwoju jak największej grupie 
niepełnosprawnych dzieci i dorosłych. By udzielać pomocy kompleksowo, pragniemy 
stworzyć „NIEZWYKŁĄ KRAINĘ” – Ośrodek Rehabilitacyjno-Opiekuńczo-Wychowaw-
czy, który będzie wyjątkowym miejscem dla osób z porażeniem mózgowym i upośle-
dzeniem intelektualnym, wymagających nieustannej opieki i  rehabilitacji, dającym 
szansę na godne i szczęśliwe życie. „Niezwykła Kraina”, to nie tylko bezpieczna przy-
stań, pełna ciepła i spokoju, lecz również dom, w którym zamieszkają niepełnospraw-
ne dzieci i dorośli, niezdolni do samodzielnego funkcjonowania, w momencie, gdy za-
braknie już ich najbliższych. Dom, o którym marzą rodzice niepełnosprawnych dzieci 
ma szanse powstać tylko przy pomocy ludzi o wielkim sercu. Świadomość, że te pełne 
miłości, ufne i otwarte na świat dzieci otrzymają dzięki Państwa pomocy kawałek wła-
snego nieba, dodaje nam sił i wiary na lepsze jutro. Aby nasze plany zyskały realny 
wymiar, zwracamy się do Państwa z  prośbą o  przekazywanie 1% podatku na rzecz 
naszego Stowarzyszenia. Państwa wsparcie jest naszą nadzieją. Każda złotówka, któ-
ra wpłynie na konto Stowarzyszenia Osób Niepełnosprawnych w Wołowie, przybliży 
powstanie ciepłego, rodzinnego, bezpiecznego domu, co da ukojenie niespokojnym 
sercom rodziców.

Aby nam pomóc wystarczy wpisać nasz KRS 0000134574 w wypełnianym druku 
PIT. Jednocześnie pragniemy poinformować, że nasze Stowarzyszenie prowadzi 
wyłącznie działalność non-profit, a  wszelkie pozyskane środki służą realizacji 
działań statutowych, mających na celu pomoc osobom niepełnosprawnym.	
Dziękujemy!	

Łączymy wyrazy szacunku
Elżbieta Bereza RADNA POWIATU WOŁOWSKIEGO 

dr inż. Izabela Bek-Kaczkowska PREZES

Wypełniamy nieodpłatnie 
PIT za 2012 rok

Przyjdź do Stowarzyszenia Osób Niepełnosprawnych w Wołowie przy  
ul. Inwalidów Wojennych 26 od poniedziałku do piątku w godzinach  

od 8.00 do 15.45 lub umów się telefonicznie 71 319 56 09 
1% podatku zostanie przekazany na rzecz Stowarzyszenia.

EMERYCIE I RENCISTO TY też możesz pomóc osobom niepełnosprawnym  
oddając swój 1%. Przynieś do nas ROCZNE ROZLICZENIE Z ZUS – PIT 40  

BĄDŹ ŚWIADOMY I SAM DECYDUJ DO KOGO TRAFI 1% PODATKU NALEŻ-
NEGO,  KTÓRY I TAK JEST POBIERANY Z TWOJEGO ŚWIADCZENIA.

OGŁOSZENIE

TY NIC NIE PŁACISZ 
A POMAGASZ INNYM.

Pracownicy dolnośląskich przedsiębiorstw mogą 
wziąć udział w bezpłatnych kursach 
takich jak: 

Szkolenia kończą się egzaminem państwowym, którego zdanie uprawnia do 
obsługi danych maszyn i urządzeń. Organizowane będą na terenie całego Dolne-
go Śląska, mogą się odbyć również w Twoim mieście. Ze szkoleń skorzysta ponad 
800 osób. Działanie jest odpowiedzią na potrzeby obecnego rynku pracy, który 
wymaga stałego podnoszenia kwalifikacji czy nabywania nowych uprawnień. Ma 
się przyczynić do ograniczenie deficytu wskazanych zawodów, podwyższenia kon-
kurencyjności firm czy zmniejszenia liczby wypadków na palcach budowy. Pierw-
szeństwo do udziału w szkoleniach mają osoby niepełnosprawne. 

Aby dowiedzieć się czy możesz wziąć udział w szkoleniu skontaktuj się z Biu-
rem Projektów pod nr tel. 71 36 66 895. Organizator MT Mentor „Adam Walczyk” 
zaprasza do zapoznania się z informacjami dostępnymi na stronach www.windo-
wanekwalifikacje.org.pl lub www.mtmentor.pl. Szkolenia są współfinansowane 
ze środków Unii Europejskiej w ramach Europejskiego Funduszu Społecznego.
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Listy do redakcji

W  Dolnobrzeskim Ośrodku Kultury 
obok tradycyjnego analogowego sprzętu 
do prezentacji filmów z  35 milimetrowej 
taśmy filmowej w  naszym kinie zostanie 
zainstalowany nowoczesny, cyfrowy sprzęt 
do odtwarzania filmów (i  nie tylko) wraz 
z  serwerem kinowym i  przystawką 3D, 
w skrócie zwanym KINEM CYFROWYM.

System kina cyfrowego gwarantuje naj-
wyższą jakość projekcji, w  tym również 
prezentacji wybranych filmów w systemie 
trójwymiarowym 3D. Projekcje filmów 
w tej technologii eliminują zakłócenia mo-
gące wystąpić podczas filmu.

5.01.2013 r. klasa mundurowa 
za bardzo wysoką frekwen-
cję w I semestrze, otrzymała 
w nagrodę wyjazd na basen, 
transport sfinansował cichy 
wielbiciel profilu.

Dziękujemy bardzo za okazaną pomoc 
i wsparcie.

Drugą niespodzianką był smakowity 
tort sponsorowany przez Panią Renatę 
Malinowską.

Serdecznie dziękujemy Pani za słodką 
pomoc w nagrodzeniu klasy.

Głęboko wierzymy, że okazana przez 
Państwa siła serca i przyjazna dłoń, będzie 
nas wspierać w dalszej pracy podejmowa-
nej dla dobra młodego człowieka.

wychowawca klasy Julianna Kołtun

Nagroda  
za frekwencję

Cyfryzacja kina w Dolnobrzeskim Ośrodku Kultury
System kina cyfrowego umożliwia rów-

nież prezentowanie materiałów z  innych 
źródeł. W  kinie Dolnobrzeskiego Ośrod-
ka Kultury będziemy mogli prezentować 
duże wydarzenia artystyczne na przykład: 
bezpośrednia transmisja koncertu z  Me-
tropolitan Opera, wydarzenia sportowe, 
a przede wszystkim najnowsze filmy w cy-
frowym formacie, a  także 3D (trójwymia-
rze). Będziemy proponować młodzieży 
z  powiatu wołowskiego nowoczesną edu-
kację z wykorzystaniem technologii 3D.

Realizacja projektu jest możliwa dzię-
ki pozytywnej ocenie wniosku złożone-

go przez Dolnobrzeski Ośrodek Kultury 
w  Ministerstwie Kultury i  Dziedzictwa 
Narodowego w  Warszawie. Z  programu 
otrzymamy kwotę 373.000 zł. wkład własny 
135.000 zł Gmina Brzeg Dolny i 243.000 zł 
ze środków MKiDN.

Pierwszy etap prac w  kinie Dolnobrze-
skiego Ośrodka Kultury planujemy zakoń-
czyć pod koniec lata. Jesienią bieżącego 
roku z  przyjemnością zaprosimy Państwa 
na I  PREMIERĘ FILMOWĄ w  kinie 
ODRA.

(inf)

NAPISZ  
DO NAS!
Redakcja miesięcznika PULS
pl. Piastowski 2, 56-100 Wołów
e-mail: promocja@powiatwolowski.pl
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Bezrobocie w powiecie wołowskim osiągnęło 
w grudniu 2012 r. bardzo wysoki poziom 22,3 
proc., a  liczba zarejestrowanych bezrobotnych 
wyniosła ponad 3 800 osób. Tymczasem no-
wych pracowników poszukuje spółka z Brzegu 
Dolnego Apakor-Rokita.

– Systematycznie notujemy wzrost zapotrze-
bowania na nasze usługi, ponadto prowadzone 
są rozmowy z  kontrahentami zagranicznymi 
dotyczące nawiązania długoterminowej współ-
pracy, co pozwoli na bardziej efektywne wyko-
rzystanie zasobów produkcyjnych, a co za tym 
idzie poprawę struktury kosztowej i  zwiększe-
nie konkurencyjności Spółki na rynku i dlate-
go poszukujemy do pracy wykwalifikowanych 
kandydatów na stanowiska produkcyjne. Ofe-
rujemy konkurencyjne wynagrodzenia i  bar-
dzo dobre warunki pracy. – mówi Paweł Czar-
nota, Prezes Zarządu Apakor-Rokita.

Zakład Budowy Aparatury „Apakor-Rokita” 
Sp. z o.o. to czołowy producent aparatury prze-
mysłowej głównie dla przemysłu chemicznego 
z  ponad dwudziestoletnim doświadczeniem 
i ugruntowaną pozycją na rynku. Spółka reali-
zowała inwestycje między innymi dla KGHM 
Polska Miedź, PKN Orlen, Foster Wheeler 
Energia Polska, a więc bardzo dużych i bardzo 
wymagających klientów. Takie doświadczenie 
i  znajomość branży aparatury przemysłowej 
pozwala tej spółce wygrywać z  konkurentami 
wysoką jakością produktów i usług oraz termi-
nowością przy realizacji zadań. Apakor-Rokita 
zajmuje się wytwarzaniem, remontami i  mo-
dernizacją aparatury przemysłowej, głównie 
dla przemysłu chemicznego, koksowniczego 
i  petrochemicznego. Wśród najciekawszych 

aparatów zrealizowanych przez Apakor-Rokita 
wymienić można wykonanie ogromnego re-
aktora ważącego 30 ton o pojemności 800 m3 
dla PGE (Polska Grupa Energetyczna) albo bu-
dowę trzech reaktorów chemicznych dla PCC 
Rokita o masie 7 ton i pojemności 40 m3 każdy, 
wykonanych z  tytanu, materiału stosowanego 
powszechnie w przemyśle lotniczym. Z kolei do 
sztandarowych i  najbardziej znanych inwesty-
cji zrealizowanych przez Apakor-Rokita należy 
budowa nowej wytwórni chemicznej środków 
siarczanowanych dla Polimexu-Mostostal i wy-
konanie dla PCC Rokita aparatów w  ramach 
inwestycji związanej z  wykonaniem instalacji 
do produkcji polioli o zdolności produkcyjnej 
30 tys. ton rocznie.

Prowadzenie takich skomplikowanych pro-
jektów produkcyjnych powoduje, że Apakor 
musi intensywnie się rozwijać, aby zaspokoić 
stale zmieniające się potrzeby rynku. Plany 
rozwoju zakładają więc znaczące inwestycje 
w  latach 2013–2015, głównie w  modernizację 
hal produkcyjnych oraz rozbudowę potencjału 
produkcyjnego firmy. Apakor-Rokita planuje 
też zakup nowych maszyn i urządzeń produk-
cyjnych, które umożliwią wzrost mocy produk-
cyjnych, wzrost wydajności i jakości produkcji 
oraz standardów pracy. 

– Pracujemy w bardzo trudnej i wymagają-
cej branży, ale bezsprzecznie jesteśmy w  niej 
ekspertami. Każdy nasz projekt to nowe wy-
zwanie. Szukamy więc osób, które chcą razem 
z nami tym wyzwaniom sprostać – mówi An-
drzej Przychodny, Członek Zarządu Apakor-
-Rokita.

Ogłoszenia

Sprzedam mieszkanie 
parter – 42 m², świetna lokalizacja, lokal 
może być przeznaczony na działalność  
gospodarczą, kontakt: tel. 71 389 22 14

SPRZEDAM KROCZEK KARPIA 
tel. 502 251 647

Przypominamy Państwu  
o możliwości umieszczania 
darmowych ogłoszeń  
w naszym miesięczniku 

szczegóły na str. 24

Spółka z Brzegu Dolnego, Zakład Budowy Aparatury APAKOR-ROKITA  
Sp. z o.o. – producent aparatury przemysłowej dla przemysłu chemicznego 
– poszukuje nowych pracowników. Szczególnie potrzebni są wykwalifiko-
wani spawacze oraz pracownicy posiadający doświadczenie w montażu 
aparatury i urządzeń przemysłowych.

Nowe miejsca pracy 
w Apakor-Rokita

PPPM „POMET”, 56-100 WOŁÓW 

UL. ŚCINAWSKA 22A

TEL. 71/3191003, 71/3191062, 694 416 665

MALARNIA PROSZKOWA
PRODUKCJA METALOWA

POJEMNIKI DO SEGREGACJI SMIECI
USŁUGI TRANSPORTOWO-SPRZĘTOWE

SERDECZNIE ZAPRASZAMY DO SKLEPU 
FABRYCZNEGO

APAKOR-ROKITA. 
Producent aparatury przemysłowej

Zakład Budowy Aparatury „APAKOR-ROKITA” Sp. z o.o. 
w Brzegu Dolnym poszukuje osób na stanowiska:

	 Od Kandydatów oczekujemy:
	 – wykształcenia min. zawodowego
	 – doświadczenia w montażu zbiorników, rurociągów, aparatury przemysłowej 	

	 lub innych konstrukcji stalowych 
– umiejętność czytania dokumentacji technicznej

	 Dodatkowym atutem będzie: 
– umiejętność spawania 
– uprawnienia do cięcia gazowego i/lub plazmowego

	 Oferujemy:
	 – atrakcyjne warunki zatrudnienia
	 – interesującą, pełną wyzwań pracę
	 – zatrudnienie w ramach umowy o pracę

Ślusarz-monter Miejsce pracy: Brzeg Dolny

Spawacz Miejsce pracy: Brzeg Dolny

	 Od Kandydatów oczekujemy: 
– wykształcenia min. zawodowego spawacz lub ślusarz  
– uprawnień spawalniczych (spawanie metodą MAG, TIG) 
– braku przeciwwskazań do pracy na wysokości powyżej 3 m

	 Dodatkowym atutem będzie: 
– doświadczenie w produkcji urządzeń podlegających dozorowi UDT i/lub TDT 
– umiejętność czytania dokumentacji technicznej 
– wykształcenie średnie techniczne

	 Oferujemy:
	 – atrakcyjne warunki zatrudnienia
	 – interesującą, pełną wyzwań pracę 

– zatrudnienie w ramach umowy o pracę

e-mail: marketing@pomet.com
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Zdrowie

Od 1 lutego 2013 roku Centrum Me-
dyczne DSCM w  Brzegu Dolnym bę-
dzie świadczyło nowe usługi w  zakre-
sie diagnostyki kardiologicznej. Został 
zakupiony nowoczesny sprzęt - system do prób 
wysiłkowych (testów wysiłkowych), składający 
się z bieżni oraz komputerowego systemu.

Na sprzęcie będą wykonywane badania me-
dyczne opierające się na zależności zmienia-
jącego się zapisu EKG pod wpływem zwięk-
szającego się wysiłku fizycznego. Zestaw prób 
wysiłkowych służy do prowadzenia wielosta-
nowiskowej rehabilitacji kardiologicznej lub 
rehabilitacji ruchowej. System posiada także 
zastosowanie do monitoringu parametrów wy-
dolnościowych u sportowców.

Do tej pory pacjenci musieli szukać jedno-
stek posiadających taki sprzęt we Wrocławiu 
lub Legnicy.

Przychodnia rozpoczęła także rozmowy 
z NFZ, aby próby wysiłkowe były refundowane 
przez NFZ. 

(inf)

Od 1 lutego 2013 roku Centrum Me-
dyczne DSCM w Brzegu Dolnym pozy-
skało nowych specjalistów – lekarza 
angiologa i  logopedę. Do tej pory w  po-
wiecie wołowskim brakowało lekarza z zakresu 
angiologii. Angiologia to dyscyplina medyczna 
odpowiedzialna za leczenie chorób naczyń 
krwionośnych i  limfatycznych. Z  wyników 
pracy angiologa można korzystać m.in. w przy-
padku zachorowania na zakrzepice, choroby 
żył i tętnic, przy niewydolności żylnej czy redu-
kowaniu negatywnych skutków cukrzycy. Za-
trudniony lekarz wykonuje także specjalistycz-
ne badanie USG kończyn dolnych i  górnych 
metodą dopplera.

Pomimo zabrania kontraktu przez NFZ dla 
logopedii w  całym powiecie, zapewniamy do-
stęp do poradni logopedycznej. Doświadczona 
pani logopeda będzie konsultowała w zakresie 
diagnozy i profilaktyki wad wymowy. Niekory-
gowane wady wymowy bez fachowej pomocy 
pozostaną na całe życie. Do logopedy warto 
zwrócić się zawsze, gdy coś niepokoi w rozwoju 
mowy u dziecka. 

(inf)

 Istota choroby

Organizmy ludzi, którzy mają cukrzycę, albo nie 
produkują insuliny, albo insulina przez nie wytwa-
rzana nie działa tak jak powinna. Prowadzi to do 
wysokiego poziomu glukozy we krwi. 

Insulina jest substancją wytwarzaną w  trzustce 
i uwalnianą do krwi po zjedzeniu posiłku. Trzustka 
zaś jest narządem znajdującym się w  nadbrzuszu, 
zawierającym wyspecjalizowane komórki, które wy-
twarzają i uwalniają insulinę do krwi.

Insulina jest niezbędna, aby spożywany pokarm 
przyswajany był przez komórki ciała tak, by mógł 
być zużytkowany jako energia. 

Aby pokarm został przetworzony na energię, 
najpierw organizm zamienia go w glukozę (cukier), 
która dostarczana jest przez krew do różnych komó-
rek. Lecz by tak się stało, we krwi musi być obecna 
insulina. To właśnie ona działa jak klucz, który od-
blokowuje komórkę i  pozwala wprowadzić glukozę 
do wewnątrz, aby mogła zostać wykorzystana do 
produkcji energii. Jednocześnie dzięki temu poziom 
glukozy we krwi jest bezpiecznie obniżany.

Ponadto dzięki insulinie nadmiar glukozy prze-
chowywany jest w wątrobie, tak by mógł być używa-
ny do wytworzenia energii w późniejszym czasie. 

 Rodzaje cukrzycy

Istnieją dwa typy cukrzycy: cukrzyca typu 1 i typu 2. 

Typ 1 zwykle występuje u  osób w  wieku do około 
trzydziestu lat i spowodowany jest brakiem produk-
cji insuliny w trzustce. Osoby z cukrzycą typu 1 mu-
szą mieć podawane odpowiednie dawki insuliny. 

Cukrzyca typu 2 zwykle występuje u ludzi starszych. 
Często leczona jest poprzez właściwą dietę i ćwicze-
nia fizyczne lub preparatami przyjmowanymi doust-
nie. Większość osób z cukrzycą typu 2 ma nadwagę, 
a ich cukrzyca może być po prostu leczona poprzez 
ograniczenie kalorii dostarczanych w pokarmie. 

 Objawy cukrzycy

Typowe objawy to:

• nadmierne pragnienie
• częste oddawanie moczu
• nadmierny głód

• utrata masy ciała 
• zmęczenie
• kłopoty ze wzrokiem
• powoli gojące się skaleczenia lub infekcje
• stałe swędzenie skóry

Powyższe objawy świadczą o  wysokim poziomie 
cukru we krwi (hiperglikemia). Objawy te jednak za-
leżą po części od tego, kiedy cukrzyca została wykry-
ta i jaki typ cukrzycy ma osoba chora. 

Osoby z cukrzycą typu 1 często mają „szybki po-
czątek” ich choroby, z wieloma objawami, takimi jak 
m.in. pragnienie, częste oddawanie moczu, zmęcze-
nie i utrata wagi. 

Cukrzyca typu 2 daje niewiele objawów, i  może 
pozostawać nie wykryta aż do momentu powstania 
powikłań.

 Diagnozowanie i przyczyny cukrzycy

Najczęściej lekarz diagnozuje cukrzycę na bazie 
wyników badań, które ujawniają obecność cukru 
w moczu oraz podwyższony poziom cukru we krwi.

Dokładna przyczyna cukrzycy nie jest znana. Czę-
sto wydaje się być dziedziczona, gdyż obserwuje się 
rodziny których członkowie wykazują pewną skłon-
ność do chorowania na nią. 

Jeśli jest się predysponowanym do tej choroby, 
wówczas czynniki takie jak stres, otyłość, infekcje, 
urazy, ciąża i  przebyte zabiegi chirurgiczne, mogą 
przyspieszyć jej wystąpienie. Należy pamiętać przede 
wszystkim jedno: cukrzyca nie jest chorobą zakaźną.

 Kontrolowanie cukrzycy

Cukrzycy nie można wyleczyć. Można ją jednak 
kontrolować i z nią żyć. Aby to robić, stężenie cukru 
we krwi musi być zachowane jak najbliżej normy 
(70–99 mg/dl ) 

Pacjenci z cukrzycą typu 1 muszą przyjmować in-
sulinę i przestrzegać diety. Osoby z cukrzycą typu 2 
często mogą się ograniczyć tylko do diety i ćwiczeń. 
Niezależnie jednak od planu leczenia, wdrożonego 
przez lekarza, wskazane jest osiągnięcie równowagi 
między dietą, przyjmowanymi lekami i  ćwiczenia-
mi. Gdy cukrzyca jest właściwie kontrolowana, pa-
cjent powinien odczuć ulgę, poprawę samopoczucia, 
stwierdzić zanik jej objawów.

Joanna Lewczuk

Od 1 stycznia 2013 roku weryfikację upraw-
nień pacjentów podmioty medyczne realizują 
przy pomocy systemu elektronicznego eWUŚ. 
Status uprawnień pacjenta ustalany jest na 
podstawie numeru PESEL. Z  naszych mie-
sięcznych doświadczeń wynika, że spora grupa 
pacjentów, a w szczególności dzieci i młodzież 
powyżej 18 roku życia nie widnieją w systemie 
jako osoby ubezpieczone. W  przypadku nega-
tywnej weryfikacji, na pacjencie leży obowiązek 
wyjaśnienia braku ubezpieczenia w  NFZ lub 
ZUS.

Powiatowe Centrum Medyczne w Wołowie
oferuje pełen zakres usług z fizjoterapii, pełną terapię najczęstszych schorzeń układu 
ruchu. Posiadamy wykwalifikowany personel, a także sprzęt pozwalający na właściwą 
rehabilitacje, dobieramy odpowiednie techniki i metody terapeutyczne, które dadzą 
najlepsze efekty i będą sprzyjać skutecznej rehabilitacji.

Gabinet fizjoterapii oferuje zakres świadczeń:

• kinezyterapia – gimnastyka lecznicza,
• fizykoterapia – leczenie bodźcami fizycznymi zaczerpniętymi z natury  

lub wytwarzanymi specjalnymi urządzeniami,
• masaż leczniczy,
•	kompleksowe leczenie:  

stanów pourazowych i po zabiegach operacyjnych w obrębie układu  
kostno-stawowego, stanów po urazach i zabiegach operacyjnych, uszkodzeń w 
obrębie ośrodkowego układu nerwowego, kobiet po mastektomii.

Powyższe usługi dostępne są za okazaniem skierowania, a także prywatnie.

Cennik zabiegów bez skierowania dostępny jest na stronie www.pcmwolow.pl

Gabinet fizjoterapii
Poziom -1, tel. 71 380 58 39

 rejestracja pacjentów: poniedziałek–piątek 8:00–18:00

Powiatowe Centrum Medyczne w Wołowie
ul. Inwalidów Wojennych 26, 56-100 Wołów

Jak już mówiliśmy w  naszych Aktualno-
ściach, od 1 stycznia w  placówkach Służby 
Zdrowia wprowadzony został system EWUŚ, 
czyli elektroniczna weryfikacja uprawnień 
świadczeniobiorców. Nowy system pozwala na 
szybką identyfikację osób ubezpieczonych, któ-
re mają prawo do bezpłatnej opieki zdrowotnej. 
Status uprawnień pacjenta ustalany jest na pod-
stawie numeru PESEL. Po wpisaniu do bazy nr 
PESEL, pracownik zakładu opieki zdrowotnej 
otrzymuje odpowiedź czy pacjent jest ubezpie-
czony. Nowe zasady przyjmowania pacjentów 
do lekarza w przychodniach zdrowia oraz do 
szpitala, zostały wprowadzone w Powiatowym 
Centrum Medycznym. W Przychodni Zdrowia 
w  Brzegu Dolnym system działa. Bez proble-
mów system eWUŚ został wdrożony w  przy-
chodni dr Iwaszkiewicz na os. Fabrycznym, 
oraz w przychodni Centrum Medycznego przy 
ul. Wilczej. 

Jednak po tych kilkutygodniowych doświad-

czeniach czasem okazuje się, że nie wszyscy 
pacjenci widnieją w systemie jako osoby ubez-
pieczone, chodzi tu głównie o dzieci i  młodzież 
powyżej 18 roku życia. Przyczyn może byc wie-
le. Informacje o  osobie ubezpieczonej mogły 
nie zostać przekazane przez inne instytucje do 
bazy NFZ albo osoba ubezpieczona nie zgłosi-
ła członków swojej rodziny do ubezpieczenia. 
Wszystkie wątpliwości należy wyjaśnić u płat-
nika składek, np. pracodawcy. 

Centrum Medyczne przy ul. Wilczej infor-
muje, że w  Rejestracji prowadzona jest wery-
fikacja uprawnień, dlatego mogą się zgłaszać 
wszyscy pacjenci niezależnie od przynależno-
ści do danej przychodni. Sprawdzenie statusu 
ubezpieczenia pozwoli na uniknięcie ewentu-
alnych kłopotów w  szpitalu, sanatorium czy 
w  przychodni zdrowia. Zainteresowane osoby 
mogą się zgłaszać w godzinach 7.30–18.30.  

(bd)

W związku z tym Centrum Medyczne DSCM 
w  Brzegu Dolnym zaprasza do Rejestracji na 
weryfikację uprawnień, niezależnie od przy-
należności do danej przychodni. Sprawdzenie 
statusu ubezpieczenia pozwoli na uniknięcie 
przyszłych kłopotów w  szpitalu, sanatorium, 
podczas rehabilitacji i w przychodni. Godziny 
udzielania informacji od 7.30 do 18.30. Nie jest 
udzielana informacja telefoniczna o  statusie 
ubezpieczenia.

(inf)

Cukrzyca – podstawowe 
informacje o chorobie

Cukrzyca to choroba o której każdy słyszał. Jednakże podstawowa 
wiedza na jej temat jest wciąż niska. A przecież ważne jest aby każdy 
człowiek, a już szczególnie osoby z najbliższego otoczenia cukrzyków, 
rozumiał z czym osoby chore się zmagają.

EWUŚ 
w Brzegu Dolnym

Centrum Medyczne DSCM Brzeg Dolny

Informacja

Ogłoszenie
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Gmina Brzeg Dolny

Cukrzyca – podstawowe 
informacje o chorobie

Badania będą prowadzone 13 marca 
w mammobusie przy Przychodni przy ul. 
Zwycięstwa 9/2. Już teraz przyjmowane są 
zapisy pod numerami 42 254 64 10 lub 517 
544 004.

Programem nie mogą być objęte kobie-
ty, u  których wcześniej w  piersiach zdia-
gnozowano zmiany nowotworowe o  cha-

Emeryci uczestniczą w zajęciach tanecz-
nych, uczą się języka obcego, a w ostatnim 
czasie poznają także podstawy obsługi 
komputera i Internetu. 

W poniedziałek, 4 lutego blisko 20 – 
osobowa grupa rozpoczęła kurs kompute-
rowy. 

Seniorzy nauczą się wielu przydatnych 
rzeczy od napisania pisma w edytorze tek-
stu, kopiowania, wklejania, zapisywania 
dokumentów aż po założenie własnego 
konta pocztowego. Jak przyznają kursanci 
zajęcia są przydatne, ponieważ osoby po 
50. roku życia powinny iść z duchem cza-
su.

(bd)

Wniosek Powiatu Wołowskiego złożony 
do Urzędu Marszałkowskiego   na reali-
zację projektu utworzenia Centrum Edu-
kacji Ekologicznej w  Wołowie przeszedł 
pomyślnie weryfikację formalną i  został 
skierowany do oceny merytorycznej. Je-
żeli wołowski wniosek przejdzie ją pozy-
tywnie, projekt ruszy jeszcze w tym roku. 
Dzięki niemu możliwa będzie, nie tylko 
rewitalizacja obiektów na kampusie Ze-
społu Szkół przy ulicy Tadeusza Kościusz-
ki, uporządkowanie terenów zielonych wo-
kół, ale także utworzenie specjalistycznych 
pracowni umożliwiających nowoczesną 
naukę i pracę nad zagadnieniami z zakre-
su biologii, ekologii czy architektury kra-
jobrazu. 

Środki na realizację projektu w 85% po-
chodzić będą z Regionalnego Programu 
Operacyjnego.

Michał Gołąb

Być może fatalny stan budynku niedłu-
go ulegnie zmianie. Jak przekazał nam 
Bartłomiej Sarna, rzecznik prasowy PKP 
– jeszcze w tym roku mają rozpocząć się 
prace związane z  przebudową obiektu. 
Głównym celem modernizacji jest popra-
wa estetyki oraz komfortu korzystania 
przez podróżnych z dworca, w tym przez 
osoby niepełnosprawne. Istotnym elemen-
tem będzie poprawa bezpieczeństwa na 

Łączyć będzie drogę krajową 94 z budo-
waną obecnie drogą do mostu na Odrze. 

Dokumentacja techniczna została prze-
kazana inwestorowi – Urzędowi Marszał-
kowskiemu. 

W  jego imieniu inwestycję będzie pro-
wadzić Dolnośląska Służba Dróg i Kolei. 
Koszt budowy tak krótkiego odcinka sza-
cowany jest na ok. 70 milionów złotych. 
Najdroższym elementem drogi będzie 
budowa wiaduktu kolejowego nad torami 
w Miękini.

Będą remontować
dworzec PKP

Dworzec w Brzegu Dolnym swoje lata świetności ma już dawno 
za sobą. Zaniedbana poczekalnia, odpadający tynk ze ścian, 
nieszczelne okna i drzwi odstraszają podróżnych. 

dworcu i  w  jego najbliższym otoczeniu 
poprzez montaż systemów przeciwpożaro-
wych oraz monitoringu wizyjnego. 

Obecnie opracowywana jest dokumen-
tacja projektowa. Po jej zakończeniu zo-
stanie ogłoszony przetarg na wybór wy-
konawcy prac budowlanych. Rozpoczęcie 
modernizacji zaplanowano na lato tego 
roku.

(bd)

Komputer jest dla wszystkich 

O tym, że życie zaczyna  
się po 50-tce wiedzą dolno-
brzescy seniorzy, którzy  
aktywnie spędzają każą  
wolną chwilę. 

Do końca bieżącego roku ma powstać 
dokumentacja obwodnicy Brzegu Dolne-
go. Pod koniec roku podobna uroczystość 
ma odbyć się i u nas. W roku przyszłym 
odbędą się przetargi a  budowa obydwu 
odcinków ruszy w 2015 roku. Jesienią po 
oddaniu mostu na Odrze i dróg dojazdo-
wych zarówno Miękinia, ja i Brzeg Dolny 
będą miały problem ze zwiększoną liczbą 
samochodów przejeżdżających przez oby-
dwa miasta.

(bd)

Miękinia będzie miała
obwodnicę 
To był właśnie symboliczny moment w Urzędzie Gminy  
Miękina. Wojewoda dolnośląski Aleksander Marek Skorupa 
podpisał zgodę na budowę niespełna czterokilometrowego  
odcinka drogi, która będzie obwodnicą Miękini. 

Po ocenie formalnej

Mammobus  
przyjedzie do Brzegu Dolnego 

W Brzegu Dolnym, odbędą się bezpłatne badania  
mammograficzne dla kobiet w wieku 50–69 lat, które w ciągu 
ostatnich dwóch lat nie korzystały z profilaktyki w tym zakresie.

rakterze złośliwym. Kobiety w wieku od 40 
lat, mogą skorzystać z  badania płatnego, 
przy czym w  tym przypadku konieczne 
jest skierowanie od lekarza.

Więcej informacji można znaleźć 
na stronie: www.medica.org.pl

(bd)



nr 2 (6) luty/marzec 201318 Miesięcznik  
Powiatu WołowskiegoPuls

Gmina Brzeg Dolny

W  grudniu radni Brzegu Dolnego przyjęli 
pakiet uchwał regulujących zasady gospodarki 
odpadami. Burmistrz Brzegu Dolnego w  pi-
śmie skierowanym do mieszkańców, przekazał 
informacje dotyczące nowych zasad. Pismo 
w najbliższym czasie trafi do domów mieszkań-
ców gminy Brzeg Dolny. 

Bardzo ważne jest dokładne segregowanie 
odpadów. Radni zdecydowali, że cena za wy-
wóz śmieci będzie wynosiła 10,50 zł za osobę 
zamieszkałą w danej nieruchomości tylko wte-
dy, gdy śmieci będą segregowane. W przypad-
ku braku segregacji cena wzrasta do 21 zł od 
osoby. Szansa na utrzymanie stawki 10,50 zł 
jest możliwa tylko w przypadku dużej dyscypli-
ny związanej z segregacją odpadów.

Odbyło się spotkanie z zarządcami nierucho-
mości, którzy działają na terenie gminy. Prowa-
dzone są rozmowy w  celu ustalenia systemu 

wnoszenia opłat. Dużym ułatwieniem w przy-
padku wspólnot mieszkaniowych i  bloków 
spółdzielczych będzie możliwość opłacenia 
tzw. „podatku śmieciowego” u zarządcy, który 
w naszym imieniu rozliczy się z gminą.

Przypominamy, że termin złożenia pierwszej 
deklaracji, w  której zawarte będą informacje 
dotyczące m.in. ilości osób zamieszkałych daną 
nieruchomość oraz sposobu wyrzucania odpa-
dów, upływa 30 kwietnia. Informacje na temat 
nowego sposobu gospodarowania odpadami są 
dostępne w  Biuletynie Informacji Publicznej 
www.bip.brzegdolny.pl, w zakładce „gospodar-
ka odpadami komunalnymi”. W  przypadku 
pytań można się kontaktować z pracownikami 
Urzędu Miejskiego - Janem Chodorskim i Mag-
daleną Gałecką-Budzik, nr tel. 71/319-51-17 
wew. 123 i 145.                                         

    (bd)

Nowe zasady gospodarki odpadami 
1 lipca zaczną obowiązywać nowe przepisy dotyczące utrzymania  
czystości i porządku w gminach. To gmina będzie odpowiadała za odbiór 
śmieci od mieszkańców. 

Odprawa 
roczna Policji 
We wtorek w komisariacie  
policji w Brzegu Dolnym odbyła 
się roczna odprawa, na której 
podsumowano pracę i wyniki 
komisariatu za rok 2012. 

Na spotkaniu obecny był burmistrz Brzegu 
Dolnego Stanisław Jastrzębski. Ubiegły rok 
podsumował komendant Henryk Machnik. 

W  tym roku zadaniem najważniejszym bę-
dzie poprawa bezpieczeństwa na drogach. Na 
terenie gminy należy spodziewać się wzmożo-
nego ruchu w związku z budową mostu. 

Burmistrz Brzegu Dolnego zadeklarował 
współpracę samorządu z  policją i  wsparcie fi-
nansowe w  wysokości 30 tys. zł na realizację 
zadań na terenie gminy. Wtorkowe spotkanie 
było okazją do analizy policyjnych statystyk 
oraz przedstawienia planów dotyczących dzia-
łalności i zadań komisariatu w 2013 roku.                         

(bd)

Powstanie 
nowe osiedle

Jeden z najbardziej zaniedbanych 
terenów na osiedlu Warzyń już 
niedługo zamieni się w kompleks 
nowoczesnego osiedla. 

Spółka EMKA – Invest, która dwa lata temu 
kupiła od gminy 1,5 ha ziemi planuje wybudo-
wać tam osiedle z  ośmioma blokami. Każdy 
z nich ma mieć po 16 mieszkań. Oprócz dróg 
i chodników, powstanie także plac zabaw oraz 
miejsca parkingowe. Budowa pierwszego blo-
ku ma rozpocząć się na przełomie lutego oraz 
marca, a zakończyć najpóźniej w drugim kwar-
tale 2014 roku. Jeżeli zainteresowanie nowymi 
mieszkaniami będzie spore, to budowa kolej-
nego bloku rozpocznie się na przełomie lipca 
i  sierpnia 2014 r. Lokale wyposażone zostaną 
we wszelkie niezbędne instalacje: elektryczne, 
wodno – kanalizacyjne, centralnego ogrze-
wania oraz sieć kablową i  internetową. Jedna 
z  najważniejszych inwestycji ostatnich lat tj. 
budowa mostu na Odrze zapewne przyczyni 
się do zwiększenia zainteresowania nowym 
osiedlem. Od kilku lat można zaobserwować 
tendencję, że mieszkańcy dużych miast zamie-
niają wielkie aglomeracje na mniejsze gminy, 
w których mogą znaleźć ciszę i spokój. Projekt 
budowy osiedla został przygotowany przez wro-
cławskich architektów. Cena nowych mieszkań 
wahać się będzie w granicach od 3,2 – 3,55 tys. 
zł za m kw. 	

(bd)

Środowiskowy Dom Samopomocy w Brzegu 
Dolnym, który do tej pory mieścił się w Ryn-
ku, teraz ma swoją nową siedzibę. W grudniu 
rozpoczęła się przeprowadzka do nowego bu-
dynku przy ul. Kolejowej. Wszystkie rzeczy już 
zostały przeniesione i teraz trwa urządzanie się 
w nowym miejscu. Ogromna przestrzeń, dużo 
pomieszczeń, wszystko nowe i  przystosowane 
do potrzeb domowników, to jest to, na co tak 
długo czekali i  o  czym marzyli domownicy 
i pracownicy placówki. W nowym budynku jest 
dużo miejsca, każda pracownia będzie w osob-

nym pomieszczeniu. Będzie tu pracownia 
kulinarna, krawiecka, plastyczno-techniczna, 
ceramiczna, sztuk dekoracyjnych, komputero-
wa, umiejętności praktycznych, a  także pokój 
wyciszeń i sala spotkań ogólnych tzw. świetlica.

Aktualnie trwa urządzanie wszystkich po-
mieszczeń. Nowy dom bardzo podoba się pod-
opiecznym ośrodka.

Podopieczni Środowiskowego Domu Samo-
pomocy bardzo zaangażowali się w  przepro-
wadzkę. Chcieli jak najszybciej przenieść się 
do nowego “Swojego Domu” - bo tak o  nim 
mówią. 

Nowa siedziba placówki z pewnością pozwoli 
na rozwój działalności ale też na przyjęcie kolej-
nych domowników. Jak mówi kierownik ośrod-
ka miejsce jest i  zaprasza. Sami podopieczni 
też zapraszają, bo warto być razem, w grupie 
znajomych i  przyjaciół. Obecnie do Środowi-
skowego Domu Samopomocy przychodzi 30 
podopiecznych. Są to osoby, które znają się dłu-
go. Zajęcia, jakie są tu prowadzone pomagają 
rozwijać praktyczne umiejętności, umożliwiają 
rozwijanie podstawowych czynności życiowych. 
Ale to co najważniejsze - to wspólne spotkania 
i bycie razem w grupie, co sprawia, że osoby te 
nie czują się samotne. 

(bd)

Środowiskowy Dom 
Samopomocy w nowym miejsu

Dyrektor Kompleksu Hotelowo-Sportowego „ROKITA” 
ogłasza przetarg ustny nieograniczony 

na najem lokalu gastronomicznego o powierzchni 42,80 m2  
(Kafeteria) położonego w Brzegu Dolnym przy ul. Wilczej 8  

(Pływalnia)

•	 Przetarg odbędzie się dnia 22 marca 2013 r. o godz. 10:00 w siedzibie Kompleksu 
Hotelowo-Sportowego „Rokita” w Brzegu Dolnym ul. Wilcza 8.

•	 Wywoławcza stawka miesięczna czynszu w przetargu  
500 zł (netto) + VAT płatne do 25-go każdego miesiąca.

•	 Warunkiem przystąpienia do przetargu jest wpłacenie wadium w wysokości  
150,00 zł w kasie Kompleksu Hotelowo-Sportowego do dnia 21.03.2013 r.

•	 Postąpienie w wysokości 1% stawki wywoławczej.

•	 Wadium ulega przepadkowi w razie uchylenia się wygrywającego przetarg  
od zawarcia umowy najmu. Wadium zostanie zaliczone na poczet opłat  
czynszowych.

•	 Najemca niezależnie od wnoszonego czynszu opłacał będzie podatek  
od nieruchmości na podstawie złożonej deklaracji zgodnie z przepisami  
podatkowymi.

•	 Ponadto najemca ponosił będzie opłaty za energię elektryczną w/g wskazań 
podlicznika.

•	 Informacje o lokalu można uzyskać w Kompleksie Hotelowo-Sportowym  
lub pod numerem tel. 71 380 80 36

Dyrektor Janusz Malik

Zimna bryła powoli zamienia się w obiekt, 
który widoczny jest na wizualizacjach. Zakres 
prac jest bardzo duży. Do tej pory niemalże w 
całości położono tynki wewnętrzne, wymienio-
no okna, dach, zmodernizowano kościelną wie-
żę oraz schody prowadzące na chór. 

Równolegle wykonywane są prace w dobudo-
wanym budynku, który pełnić będzie funkcję 
bocznej klatki schodowej. Znajdować się tam 
będą salki. Pomieszczenia są już prawie goto-
we. Przez najbliższe dni odbywać się tam będą 

nabożeństwa, ze względu na przeprowadzenie 
prac związanych z modernizacją kościelnego 
sufitu. Koszt remontu pochłonął już ponad 450 
tys. Na dzień dzisiejszy udało się uzbierać na 
ten cel ok. 310 tys. zł. 

A na stronie internetowej www.krolowapol-
ski.brzegdolny.pl - w zakładce wizualizacja ko-
ścioła znajdują się zdjęcia, które obrazują to, 
w jaki sposób świątynia będzie wyglądała, po 
wykonaniu wszystkich zaplanowanych prac.

(bd)

Trwa przebudowa kościoła 
pw. NMP Królowej Polski 
Już od ponad pół roku trwają prace przy przebudowie kościoła 
pw. NMP Królowej Polski na osiedlu Fabrycznym. 

Ogłoszenie
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Kultura

W drodze
Kiedy dzwonię w sobotę, żeby uzgodnić konkret-

ną godzinę, okazuje się, że dziś raczej nie da rady. 
Prawie całą sobotę Peter spędzi na próbie z  zespo-
łem, który składa, żeby grać utwory ze swego de-
biutanckiego albumu w takiej postaci, jak na płycie. 
Potem weźmie udział w Balu Ludzi Kultury i Sportu, 
organizowanym m.in. przez władze gminy. Ma przy 
okazji tam zagrać.

Umawiamy się na niedzielę, na godzinę 18:00. 
Mam do dyspozycji godzinę, może trochę dłużej. 
Potem musi jechać do Wrocławia. Nie jestem tym 
szczególnie zdziwiony. Przez ostatnie dwa lata Peter 
był bardzo zajętym człowiekiem.

Grał koncerty, zarówno solowe, jak z  wołowsko-
-bydgoską “indie super grupą” Turnip Farm. Peter 
jest w niej… uwaga! perkusistą. Dla niewtajemniczo-
nych: Turnip Farm tworzą członkowie takich zespo-
łów jak Stephans, Blue Raincoat, Tin Pan Alley, Ed 
Wood, z których każdy dopracował się uznania pol-
skiej sceny niezależnej.

Tylko w ubiegłym roku z samą gitarą Peter wystę-
pował 43 razy, co daje mu tytuł jednego z najczęściej 
koncertujących artystów w  Polsce. Dla porównania 
Maryla Rodowicz w 2012 roku zagrała tych koncer-
tów 56, inny „olbrzym” polskiej estrady Feel - 41. Mo-
nika Brodka w 2011 roku, czyli gorącym okresie swej 
kariery po wydaniu płyty „Granda” występowała na 
scenie 42 razy.

Może i nie jest to zbyt udane porównanie, w koń-
cu Peter Marylą Rodowicz, o Feelu nie wspominając, 
być nie zamierza i pewnie nie chce. Ale daje to wy-
obrażenie o jego koncertowym terminarzu. W dobie 
kryzysu nieznany chłopak z gitarą wypełnia sale klu-
bów i przekonuje do siebie publikę nawet jako suport 
Cezika i jego Klejnutów. I jest w stanie zagrać wszę-
dzie, gdzie dojeżdża pociąg albo autobus.

A gra nie tylko w Polsce. W muzycznym paszpor-
cie ma już sąsiadów (Niemcy, Czechy, Litwa i Łotwa, 
wkrótce Słowacja) i mini trasę we Włoszech z Break 
Horses, którego wokalistka jest jednym z  gości na 
‘When the Sun’s Risin Over the Town’. Kraj zjeździł 
wszerz i wzdłuż. Sam lub z songwriterami z Islandii 
(szalonym geniuszem bluesa ET Tumasonem, zja-
wiskową Hallą Nordfjord) i Wysp Brytyjskich (kapi-
talnymi bardami Jamesem Harriesem i Alisdairem 
Bouchem).

Musi to godzić ze studiami na kierunku filologia 
hiszpańska we Wrocławiu, próbami, nagrywaniem 
płyty, a właściwie płyt, bo przez ostatnie dwa lata na-
grał ich trzy (dwie z Turnip Farm i swój debiutancki 
album) i przyjazdami do rodzinnego Wołowa.

Peter jest niemal ciągle w drodze. Niczym boha-
terowie Kerouaca albo młodziutki Bob Dylan, który 
będąc w podobnym wieku, co Peter, zjeździł z gitarą 
całe Stany Zjednoczone i  tym sposobem wystrzelił 
się do panteonu gwiazd.

– Lubię to robić – przyznaje się Peter, zapytany, 
czy nie męczy go to jeżdżenie od miasta do miasta. - 
Mógłbym spędzić w trasie miesiąc.

Ma już na swoim koncie ponad 100 koncertów, 
a  jego profil na Facebooku przekroczył niedawno 
magiczną granicę 1000 polubień. Jak na praktycznie 
nieznanego jeszcze trzy lata temu chłopaka z  gita-
rą to bardzo dobry wynik – Peter jest wschodzącą 
gwiazdą polskiej muzyki, która mainstream omija 
szerokim łukiem.

Z bębenkiem na nocniku
Kiedy opowiada o swoim życiu i pierwszych kro-

kach na muzycznej drodze, nie potrafię oprzeć się 
przekonaniu, że był skazany na muzykę. To jedna 
z tych historii. Birch Senior gra na gitarze, a w mło-
dości razem z kolegami założył zespół rockowy. Star-
sza siostra śpiewa od przedszkola, gra na pianinie.

Muzyka otaczała go od dziecka.
– Tato puszczał mi swoje płyty winylowe - wspomi-

na Peter dzieciństwo.
Tak poznał m.in. Pink Floyd, do dziś potrafi jed-

nym tchem wymienić nazwy klasyków węgierskiego 
rocka.

Rozpoznaję tylko Omegę, autorów hitu „Dziew-
czyna w perłowych włosach”. I choć węgierski rock 
brzmi jak jakiś dowcip, to Peter zapewnia, że Ma-
dziarowie w  niczym nie ustępują swoim kolegom 
z innych krajów. Wierzę mu.

Jego pierwszym instrumentem był bębenek – uro-
dzinowy prezent od cioci. Kiedy to wspomina, ocza-

mi wyobraźni widzę kilkuletniego berbecia siedzą-
cego na nocniku i tłukącego w ów prezent, za który 
rodzice pewnie przeklinali potem ciocię. Ale to ona 
miała rację. Bębny zostały do dziś.

Na swojej pierwszej gitarze raczej by nie zagrał. Na 
zdjęciu z dzieciństwa stoi blond włosy aniołek w czer-
wonej marynarce i krawacie a la nafciarz z Teksasu. 
Trzyma gitarkę-zabawkę.

– Moje granie na niej przypominało szarpanie jed-
nej struny – śmieje się Peter.

Dziś ta niewinna fotografia jest niczym zapowiedź 
przyszłości.

Nic dziwnego, że dorastając w  takim klimacie, 
jako nastolatek założył z przyjaciółmi swój pierwszy 
zespół – Heyday. Pamiętam ich koncert na pikniku 
przy okazji 60-lecia wołowskiego LO. Peter, najmłod-
szy w zespole, był wtedy w gimnazjum.

– Nie potrafiłem nawet porządnie walnąć w bębny 
– wspomina ten czas.

Obserwując poczynania Heyday na scenie, dało 
się wyczuć, że jest zespołem początkującym, ale Pe-
ter już wtedy zwracał uwagę. Nie, nie był wielkim 
instrumentalistą, ale promieniował tkwiącym w nim 
potencjałem.

W tym czasie na fali było Happysad.
– Chyba graliśmy w  takim stylu - wspomina po-

czątki Peter, który o istnieniu Happysad dowiedział 
się od gitarzysty formującego się zespołu. – Mnie nie 
jarało, ale zrobiliśmy cover.

Heyday nie przetrwał próby czasu. Wokalistka 
miała coraz mniej czasu na próby i jak to z młodzień-
czymi kapelami bywa, zespół zaczął się rozłazić, by 
w końcu rozpaść. Taka kolej rzeczy. Który z muzy-
ków tego nie przechodził? Reszta zespołu, choć sfru-
strowana sytuacją, postanowiła mimo to kontynu-
ować działalność w  trzech, ale wciąż brakowało im 
jasno określonej wizji. A potem wybrali się na ósma 
edycję Baraque Festiwal. Był rok 2006.

Objawienie w ścianie dźwięku
Baraque to niewielki, odbywający się jesienią fe-

stiwal muzyki niezależnej. Co roku grają tu mało 
znani szerszym masom „podziemni” artyści. Jego or-
ganizator, Marcin „Lokis” Lokś (obecnie gitarzysta 
Turnip Farm), znany jest z czujnego ucha, które po-
trafi wyłapać undergroundowe talenty, zanim zrobi 
się o nich głośno. Tu grali New York Crasnals, Plum, 
Woody Alien, Kristen, Starzy Singers, Tin Pan Alley, 
The Black Tapes, Searching For a Calm, Dead Snow 
Monster, Bad Light District, George Dorn Screams, 
Hatifnats, 3moonboys. Śmietanka polskiego „nieza-
lu”.

W 2006 roku Barakowy line-up składał się z: New 
York Crasnals, Woody Alien, George Dorn Screams 
i niemieckiego Sometree.

– To było jak objawienie – mówi Peter.
Zespół po zespole robił aspirującym muzykom 

przeciąg w głowach, a potem na scenę wyszło Some-
tree i zmiotło wszystkich ścianą dźwięku. Po festiwa-
lu dochodzili do siebie, siedząc na murku przed przy-
chodnią lekarską. Podjęli wówczas decyzję. Wiedzieli 
już, w którą stronę chcą zmierzać ze swoją muzyką.

– Chcieliśmy grać jak Sometree – wspomina Peter.
Umówili się na próbę następnego dnia i  tak na-

rodził się More Than Three. Dziś zespół już nie 
istnieje, choć od czasu do czasu chłopaki rozważają 
ponowne zejście. Zostawił po sobie ciepło przyjętą 
EP-kę „Octoberclock” i  album długogrający, który 
do dziś nie ukazał się oficjalnie, ale wrzucony nie-
dawno do Internetu zdołał wzbudzić zainteresowa-
nie sporej liczby słuchaczy.

Rockowe ciągotki nie przeszły Peterowi. Bębni 
w  Turnip Farm, a  swego czasu był gitarzystą Jazz 
Brown, krótko istniejącego duetu poruszającego się 
estetyce rasowego noise’u spod znaku Dischord.

Gitara do góry nogami
Jeszcze w okresie More Than Three zaczął kompo-

nować swoje pierwsze utwory, które potem złożą się 
na jego debiutancką EP-kę „In my Island”.

– Zawsze leżała w  domu – odpowiada zapytany, 
skąd u perkusisty wziął się ten pociąg do gitary aku-
stycznej.

W  przypadku perkusji brał lekcje nauki gry. Na 
gitarze nauczył się grać sam i wypracował swój wła-
sny styl. Jest leworęczny, więc gra na instrumencie 
odwróconym do góry nogami. Nigdy nie przyszło mu 
do głowy, by przełożyć struny i dlatego basowe, naj-
grubsze, zamiast na górze, znajdują się na dole. Ale 
dla niego nie jest to żadna przeszkoda i choć do dziś 

nie potrafi złapać normalnego akordu, radzi sobie 
lepiej, niż niejeden praworęczny gitarzysta z wielolet-
nim stażem.

Kiedy opowiada o wyprawie z ojcem do Wrocławia 
po perkusję, albo kupowaniu (znów z ojcem) gitary 
akustycznej, zaczynam rozumieć w czym tkwi tajem-
nica jego sukcesu. Świat jest pełen talentów, które 
nigdy nie wyszły z garażu.

Wielu twórców, muzyków, literatów, malarzy, 
którzy wspięli się na sam szczyt, często powtarza, ja-
kie znaczenie na początku artystycznej drogi miało 
wsparcie najbliższych. Bez niego, nie udałoby im się 
osiągnąć niczego. I odrobiny szczęścia.

Widok wysiadających z  samochodu chłopaków 
z More Than Three w towarzystwie ojców i wujków, 
którzy zawozili ich na koncert, pomagali rozładować 
i zapakować sprzęt, był czymś zwykłym. A Birch se-
nior zawsze dokumentował poczynania swego syna.

Jeśli Peter zgarnie ważną nagrodę, to na liście 
podziękowań powinien się znaleźć Bartek Borówka. 
Poznali się jeszcze w erze More The Three. Pewne-
go dnia Bartek spytał Petera, czy nie zna kogoś, kto 
gra na gitarze i śpiewa. Szukał suportu dla jednego 
z songwriterów, którego ściągał na koncerty do Pol-
ski. Peter miał to szczęście, że znał. Droga się przed 
nim otworzyła.

Broda niczym irokez
– Ogól się – żartuję, gdy się spotykamy.
– Wszyscy mi to mówią – wzdycha w odpowiedzi 

Peter.
Niedawno w ramach żartu dostał w prezencie ma-

szynkę do golenia. Potem przyzna się, że zaczyna go 
to trochę męczyć.

Z jego wczesnych zdjęć spogląda przystojny, wyso-
ki szatyn w  rogowych okularach. Dziś młodzieńcze 
oblicze, Peter ma dopiero 22 lata, skrywa długi za-
rost. Nie jest to jeszcze broda typu Gandalf, ale bli-
sko jej do typu prorok. Nadaje mu poważnego wyglą-
du, jakby był dużo starszy. Podejrzewam, że ludzie, 
którzy spotykają go po raz pierwszy, są zaskoczeni, 
gdy dowiadują się ile ma lat.

Zarost nie tylko dodaje mu lat, ale sprawia, że Pe-
ter, w kraciastej koszuli, dżinsach i czapce na głowie, 
przypomina drwala z  Minnesoty, osadnika z  Ore-
gonu, trapera z Wyoming, czy innej Montany, albo 
poszukiwacza złota z Jukonu - jednym słowem, jakby 
żył w połowie XIX wieku na “dalekim dzikim pogra-
niczu” Ameryki Północnej. Gdyby założył ikoniczną 
czapę z ogonem szopa, mógłby z powodzeniem zastą-
pić Roberta Redforda w Jeremiah Johnson.

Myliłby się jednak ten, kto by przypuścił, że wy-
gląd Petera jest efektem bezwarunkowej miłości do 
westernów. Zarost, koszula, dżinsy i  muzyka, którą 
tworzy, są deklaracją przynależności do nurtów 
w muzyce określanych mianem amerykańskiego fol-
ku i  alternatywnego country, choć granice między 
jednym i  drugim bywają często tak zatarte, że cza-
sami trudno je od siebie oddzielić. Punk ma irokeza, 
rastafarianie dredy, metalowcy długie włosy, folkow-
cy długie brody.

Za oceanem wygląd Petera nie należałby do szcze-
gólnie ekscentrycznych. Postawić go obok gwiazd fol-
ku, takich jak Bonnie “Prince” Billy, Justin Vernon 
czy Christopher Crisci, a wyglądałby jak ich młodszy 
brat.

Gdyby żył w pięć, sześć lat temu w Nowym Jorku, 
byłby obiektem adoracji hipsterów z Soho. Oczywi-
ście zanim hipster stał się synonimem snoba z  I-fo-
nem. Nie tylko wygląda jak oni, ale realizuje leżący 
u fundamentów tej pierwszej subkultury XXI wieku 
postulat odrzucenia mainstreamu – jest niezależnym, 
nieznanym szerokim masom twórcą, dla którego wol-
ność artystycznego wyrażania się jest ważniejsza od 
sześciu zer na koncie. Amerykańskie hispterki wzdy-
chałby do niego z miłości, słuchając, jak piosenka po 
piosence uwodzi je głosem.

Dojrzała młodość
Peter nie kryje, że jego wygląd ma źródło w miło-

ści do muzyki swoich artystycznych mentorów, ale 
zarazem jest wyrażeniem jego ja. Może sobie na to 
pozwolić, wciąż jest młodzieniaszkiem.

Jednak dla mnie to coś więcej. Mniej lub bardziej 
świadomie przemyślany sceniczny wizerunek. Wy-
kreowana persona, którą Peter zakłada niczym ma-
skę, a która fascynuje tym bardziej, że jest do bólu 
prawdziwa i pozbawiona choćby cienia cynizmu czy 
wyrachowania. Tylko młodość pozwala zachować 
taką autentyczność. Daje siłę, by machnąć ręką na 
konwenanse i  zrobić coś szalonego bez strachu, że 
narazi się na śmieszność.

Owa autentyczność sprawia, że choć Peter J. Birch 
to kreacja nastolatka z Polski, jest zarazem integralną 
częścią skrywającego się za nią Piotrka Brzezińskie-
go. Ale przecież nie jedyną. Jest jeszcze Piotrek roc-
kowy bębniarza i bliski poczynaniom Petera niejaki 
Campesino (z  hiszpańskiego wieśniak) - śpiewający 
w oryginale wiersze hiszpańskich poetów do akompa-
niamentu gitary klasycznej. Umacniam się w swoim 
przekonaniu, kiedy Peter podkreśla, że rozdziela ich 
wszystkich od siebie i postanawiam, że nie będę pisał 
o Piotrku Brzezińskim, ale o Peterze Johnie Birchu.

Kiedy mówi dlaczego występuje pod pseudoni-
mem, dlaczego śpiewa po angielsku, z jego słów prze-
bija niezwykła jak na ten wiek artystyczna dojrzałość, 
która tak zadziwia krytyków recenzujących wydaną 
na początku tego roku płytę.

Widać ją szczególnie, gdy mówi o pracy nad albu-
mem: aranżowaniu zdawałoby się prostych piosenek 
na gitarę, nagrywaniu w  studio, zaproszonych do 
współpracy starannie dobranych gościach, godzi-
nach przesłuchiwania zarejestrowanego materiału, 
rozważaniach nad wyborem najlepszej ścieżki. Czy 
aby na pewno rozmawiam z  dwudziestolatkiem, 
a nie starym wyjadaczem?

I  nie mogę wyjść z  podziwu. Większość jego ró-
wieśników wolałaby ten czas spędzić na piwie i pod-
rywaniu dziewczyn. Z  drugiej strony, który z  jego 
rówieśników zagrał ponad sto koncertów i wydał wła-
śnie płytę, która w “Przekroju” na pięć łapek dostała 
cztery, chwali ją Robert Sankowski, na rodzimych 
portalach muzycznych zbiera entuzjastyczne recen-
zje, a singiel z niej trafia na Listę Przebojów Trójki 
prowadzoną przez Marka Niedźwieckiego.

W końcu na koncertach też jest piwo. A dziewczy-
ny? Nie pytam go o to, ale kiedy czytam publikowane 
na Facebooku komentarze żeńskiej części słuchaczy 
Petera, trudno mi sobie wyobrazić, żeby to był pro-
blem.

Dziki Zachód na Dolnym Śląsku
W Polsce broda Peterowych rozmiarów wciąż koja-

rzy się ze stereotypem szaleńca, świętego, bezdomne-
go, starca czy profesora akademickiego, ale ja nie po-
trafię uwolnić się od skojarzeń z Dzikim Zachodem.

I nie tylko z powodu korzeni folka i country, tkwią-
cych w  muzyce przemierzających samotnie prerie 
kowbojów i  traperów, czy orzących te nieprzebrane 
łąki pionierów, oglądających się za siebie, czy jakiś 
czerwonoskóry nie czyha na ich skalp.

W końcu Peter pochodzi z małego miasteczka na 
prowincji Dolnego Śląska. Do granicy z  Niemcami 
jest stąd około 150 km. Do granicy z Czechami nieco 
ponad 100. Trudno się oprzeć pokusie, by nie nazwać 
tego polskim „pograniczem”. Szczególnie, że po dru-
giej wojnie światowej, gdy przyjeżdżali tu przymuso-
wi osadnicy ze Wschodu, Ziemie Odzyskane zwano 
powszechnie Dzikim Zachodem.

Że było to określenie bardziej niż trafne, świadczy 
klasyk polskiego kina – „Prawo i pięść” z Gustawem 
Holoubkiem w  roli ostatniego sprawiedliwego wal-
czącego samotnie z grupą szabrowników. Akcja filmu 
mogłaby równie dobrze toczyć się w  powojennym 
Wołowie, mieście słynącym z więzienia i napadu na 
bank ubiegłego stulecia. 

Czy doświadczenie polskich osadników nie było 
podobne do amerykańskich pionierów? W  końcu 
i ci, i ci, musieli żyć na obcej i wrogiej im ziemi. Czy 
gdzieś w  podświadomości zbiorowej zachowało się 
to doświadczenie, by w pokoleniu wnuków polskich 
pionierów wydać na świat zaskakujący fenomen 
– chłopaka z  kraju nad Wisłą, który mógłby z  po-
wodzeniem uchodzić za prawnuka amerykańskich 
osadników?

Jung nazywał to synchronicznością. Dwa, niepo-
wiązane ze sobą przyczynowo zjawiska, łączy głęboko 
ukryte, wręcz metafizyczne znaczenie - jego odkrycie 
zależy od nas samych.

A może wyjaśnienie jest o wiele bardziej banalne? 
Oto siedzi przede mną dowód na całkowitą amery-
kanizację polskiej kultury. Jeśli tak, to Peter wziął 
zza oceanu to co najlepsze: umiłowanie wolności jed-
nostki, emocjonalną wrażliwość i  otwarcie na świat 
i ludzi. Wielkie słowa? Byle nie myśleć nimi z dużej 
litery.

A co na to sam Peter? Wątpię, żeby to miało dla 
niego znaczenie.

– Skoro nie da się odróżnić tego, co robię, od ory-
ginalnych amerykańskich inspiracji, to znaczy, że 
dobrze wykonałem swoją pracę – powiedział w wy-
wiadzie udzielonym portalowi Artysta.pl.

Kiedy wracam do domu, przysypane śniegiem 
miasto przypomina plan filmowy „Przystanku Ala-
ska”. 

Krzysztof Stelmarczyk

Polak z gitarą na prerii
Umawiam się z Peterem w wołowskim pubie „Stary Gramofon”. 
Tu grał swoje pierwsze koncerty. Już przy próbie ustalenia daty 
spotkania ostrzega, że może być trudno. W Wołowie ma być 
tylko na weekend i tylko na chwilę.

KON
KURS!

Jak się nazywał pierwszy 
zespół Pitera J. Bircha? 
Pierwsza osoba,która skontaktuje się  
z redakcją miesięcznika PULS  
otrzyma płytę z autografem!
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Niejednokrotnie otrzymywaliśmy niecodzienne 
oferty obniżenia kosztów dotychczasowych usług 
telekomunikacyjnych, energetycznych i  innych. Je-
steśmy bombardowani różnego rodzaju ofertami, 
promocjami, które mają przynieść nam konkretne 
korzyści. Przedsiębiorcy dzwonią bez względu na 
porę dnia, dzwonią do skutku, liczy się efekt, czyli na-
sze potwierdzenie uczestnictwa w spotkaniach, zgoda 
na podpisanie „korzystnych warunków”, itp. 

Najczęściej „ofiarami” telemarketerów są osoby 
starsze, samotne, które często nie znają praw jakimi 
rządzi się rynek sprzedaży towarów i usług, nie wie-
dzą także jakie przysługują im prawa. 

Skąd firmy pozyskują nasze dane?
Firmy wyszukują potencjalnych klientów w książ-

kach telefonicznych, internetowych książkach tele-
fonicznych, kupują bazy danych od operatów sieci 
(wystarczy, że podpisaliśmy się pod oświadczeniem, 
w którym deklarujemy możliwość przetwarzania na-
szych danych osobowych), dzwonią na przykład po 
zakresach numeracji od 601100000 do 601100999 lub 
kupują dane od innych firm.

Telemarketerzy muszą podawać prawdziwe dane 
na temat produktu/usługi, ponieważ ich rozmowy 
są nagrywane. Często jednak sprytnie przemilczają 
te niekorzystne dla kupującego informacje, licząc, że 
klient o to nie zapyta. Zdarza się i tak, że trudno czy 
też głupio jest nam odmówić, więc zgadzamy się na 
ofertę telemarketera.

Ochrona danych osobowych
Pozyskiwanie danych ze źródeł ogólnodostępnych, 

np. internetu czy książki telefonicznej, nie jest zabro-
nione. Dlatego trudno jednoznacznie przesądzić, czy 
firma, która na potrzeby prowadzenia działalności 
marketingowej wykorzystuje numery osób prywat-
nych, narusza przepisy ustawy o ochronie danych.

Jeśli firma gromadzi numery prywatne w oddziel-
nej bazie, jest zobowiązana do ich rejestracji w GIO-
DO. Dzwoniąc do osoby prywatnej, musi na wstępie 
powiadomić o  swojej nazwie i  adresie, o  tym, w  ja-
kim celu zebrała nasze dane, o źródle, z którego je 
pozyskała, oraz o tym, że mamy prawo odmówić ich 
przetwarzania.

Jak się ustrzec
Przede wszystkim trzeba pamiętać, że podpisując 

jakąkolwiek umowę, nie musimy wyrażać zgody na 
przetwarzanie danych osobowych (np. w celach mar-
ketingowych.).

W każdej chwili możemy też zastrzec przetwarza-
nie swoich danych. Wystarczy zażądać tego pisemnie 
u operatora sieci. Podobnie można zastrzec swój nu-
mer telefonu. W przypadku kiedy otrzymujemy nie-
chciany telefon, można zażyczyć sobie, aby dana fir-
ma telemarketingowa już więcej nie dzwoniła pod ten 
numer. Jeśli to się powtórzy, można poskarżyć się do 
GIODO. Jeśli mamy informacje, że firma posługuje 
się nielegalnie zdobytymi danymi, również możemy 
tę sprawę zgłosić GIODO.

Telekomunikacja uruchomiła infolinię pod nr. tel. 
801505505 (opcja jest płatna), gdzie klienci mogą 
zweryfikować autentyczność osoby podającej się za 
pracownika TP, która np. kusi jakąś promocją. Dla 
biznesu infolinia pod nr. tel. 801600006.

Gdzie po pomoc
Co w  sytuacji, gdy wyraziliśmy zainteresowa-

nie ofertą, przyjechał do nas kurier i  podpisaliśmy 
umowę, wzięliśmy udział w  pokazie i  zakupiliśmy 
promocyjny produkt? Po pierwsze mamy 10 dni na 
odstąpienie od tej umowy, bez ponoszenia z tego ty-
tułu konsekwencji. Ważne abyśmy wysłali (najlepiej 
listem poleconym) odstąpienie od umowy w  formie 
pisemnej.

Telefoniczne zaproszenia do wzięcia udziału w pokazach pościeli, garnków, leczenia 
różnych schorzeń, w trakcie których mamy okazję wykonać bezpłatne badania a nawet 
otrzymać darmowy upominek – każdy z nas spotkał się z telemarketingiem. 

Jak wciskają nam 
pościel, garnki i usługi 

Poradnik powiatowy

Treść odstąpienia:
Miejscowość, data

Imię i nazwisko konsumenta
Adres zamieszkania

Nazwa i adres przedsiębiorcy 

Oświadczenie 
o odstąpieniu od umowy zawartej na odległość

Oświadczam, że zgodnie z art. 7 ust. 1 ustawy z dnia 2 marca 2000 r. o ochronie niektórych praw konsumentów 
oraz o odpowiedzialności za szkodę wyrządzoną przez produkt niebezpieczny (Dz.U. nr 22, poz. 271 ze zm.) 
odstępuję od umowy ..................................................................... nr. ................ …………...................................
zawartej dnia......................................................w.................................................................. .............................

Podpis konsumenta

Jeśli przekroczyliśmy termin 10 dni od podpisania umowy, w tej sytuacji warto zgłosić się do Powiatowego 
Rzecznika Konsumentów działającego przy Starostwie Powiatowym w Wołowie (przyjmuje konsumentów 
we wtorki, środy od 12:00-15:00), tel. 71 380 59 37. 

Pojawiły się informacje, że prezes stowarzy-
szenia zawiesza jego działalność z  powodów 
osobistych, ale tak się nie stanie, gdyż znala-
zły się osoby, które będą kontynuować dzieło 
poprzedniej pani prezes. Tym sposobem już 
wkrótce rozpocznie się kolejna V już edycja Ba-
senu Dla Malucha. 

Trwa właśnie rekrutacja, tak więc osoby za-
interesowane mogą się zgłaszać i  zapisywać. 

Zajęcia rozpoczną się w  marcu i  potrwają 10 
tygodni. Poprowadzi je Klaudia Zawartko – 
instruktorka zajęć, znana z pierwszych trzech 
edycji oraz Irmina Całus. 

A 2 marca odbędą się pokazowe lekcje pły-
wania dla zainteresowanych kursem. Wszelkie 
informacje są dostępne na stronie www.happy-
family.org.pl.

Nauka pływania dla najmłodszych 
Zajęcia nauki pływania dla najmłodszych wspólnie z rodzicami cieszą się dużym 
zainteresowaniem. Przez 4 edycje Basenu dla malucha, które organizowało  
Stowarzyszenie Happy Family, skorzystało ponad 200 osób. 
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Na podstawie art. 11 ust. 2 i art. 13 ustawy z dnia 24 kwietnia 2003 r. o działalności pożytku 
publicznego i wolontariacie (tekst jednolity Dz. U. Nr 234, poz. 1536 z 2010r. ze późn. zm.) oraz 
Uchwały XIII/81/11 z dnia 17 listopada 2011r. w sprawie przyjęcia „Programu współpracy Gminy 
Brzeg Dolny z organizacjami pozarządowymi oraz podmiotami prowadzącymi działalność pożyt-
ku publicznego w latach 2012-2014” 

Burmistrz Brzegu Dolnego
ogłasza z dniem 15 lutego 2013 r. otwarty konkurs ofert na realizację zadania publicznego 

w zakresie turystyki i krajoznawstwa

1.	Rodzaj zadania: Turystyka i krajoznawstwo.
2.	Dotacja zostanie przyznana na zadania wspierające działania na rzecz rozwoju i upowszech-

niania turystyki oraz krajoznawstwa, polegające m.in. na organizacji imprez turystycznych dla 
mieszkańców gminy Brzeg Dolny.

3. Wysokość środków przeznaczonych na realizację tego zadania w 2013 r.: 10 000 
zł (słownie: dziesięć tysięcy złotych).

	 W  roku 2012 na realizację zadań w  tym zakresie Gmina Brzeg Dolny przeznaczyła kwotę 
10 000 zł (słownie: dziesięć tysięcy zł.)

4.	Zasady przyznawania dotacji:
	 1) powierzenie wykonania wyżej wymienionych zadań lub wsparcie ich realizacji i udzielenie 

dotacji następuje z odpowiednim zastosowaniem przepisów art. 16 ustawy z dnia 24 kwietnia 
2003 r. o działalności pożytku publicznego i o wolontariacie (tekst jednolity Dz. U. Nr 234, poz. 
1536 z 2010r. ze późn. zm) lub innych właściwych przepisów.

	 2) wysokość przyznanej dotacji może być niższa, niż wnioskowana w ofercie. W takim przypad-
ku oferent może negocjować zmniejszenie zakresu rzeczowego zadania lub wycofać ofertę.

	 3) burmistrz może odstąpić od współpracy z oferentem, gdy zostaną ujawnione nieznane wcze-
śniej okoliczności podważające wiarygodność merytoryczną lub finansową oferenta.

5. Termin i warunki realizacji zadania.
	 Oferty powinny dotyczyć zadań publicznych, których realizacja rozpoczyna się nie wcześniej 

niż 1 marca 2013 r. i kończy się nie później niż 14 grudnia 2013 r. 
6. Oferty konkursowe należy złożyć:
	 W formie pisemnej w nieprzekraczalnym terminie do dnia 11 marca 2013 r., (po-

niedziałek) do godziny 12.00 w Sekretariacie Urzędu Miejskiego w Brzegu Dolnym, ul. 
Kolejowa 29. Oferta powinna być złożona w zamkniętej kopercie z adnotacją na kopercie: 
„Otwarty konkurs ofert 2013 r.– Turystyka i krajoznawstwo” Organizacja, która 
składa kilka ofert w konkursie powinna złożyć każdą ofertę w odrębnej, zamkniętej kopercie.

7. Przy wyborze najkorzystniejszych ofert będą brane pod uwagę następujące 
kryteria:

	 1) zgodność oferty z zadaniem konkursu,
	 2) możliwość realizacji zadania przez oferenta (baza, zasoby rzeczowe, kadra, doświadczenie),
	 3) wycena oferty (w tym wysokość dofinansowania z innych źródeł oraz zaangażowanie finanso-

we i pozafinansowe oferenta), 
	 4) dotychczasowe osiągnięcia i wiarygodność oferenta (zwłaszcza dotychczasowe wyniki współ-

pracy z Gminą Brzeg Dolny), 
	 5)ocena przedstawionej kalkulacji kosztów realizacji zadania, w tym w odniesieniu do zakresu 

rzeczowego zadania, 
	 6) atrakcyjność składanych ofert.
8. Uczestnikami konkursu mogą być:
	 Organizacje pozarządowe, podmioty wymienione w  art. 3 ust. 3 Ustawy z  dnia 24 kwietnia 

2003 roku o działalności pożytku publicznego i o wolontariacie, oraz jednostki organizacyjne 
podległe organom administracji publicznej lub przez nie nadzorowane.

9. Oferty będą rozpatrzone do dnia 15 marca 2013 r. 
	 Wyniki konkursu zostaną zamieszczone na tablicy ogłoszeń Urzędu Miejskiego w Brzegu Dol-

nym, w BIP-ie na stronie internetowej Urzędu Miejskiego po posiedzeniu Komisji Konkursowej. 
10. Wymagane załączniki do oferty:
	 1) Oświadczenia o (na jednym formularzu ) – Oświadczenie 1
	 a. zobowiązaniu do utrzymania wskazanego w ofercie rachunku bankowego nie krócej niż do 

chwili dokonania ostatecznych rozliczeń z Gminą Brzeg Dolny;
	 b. niezaleganiu z płatnościami wobec Gminy Brzeg Dolny, organów podatkowych i ZUS; 
	 c. zapoznaniu się z treścią ogłoszenia konkursowego;
	 d. posiadaniu uprawnień i kwalifikacji niezbędnych do realizacji zleconego zadania publicznego; 
	 e. zapewnieniu lokalu do realizacji zadania (np. umowy najmu, użyczenia, dzierżawy). 
	 2) Oświadczenia o (na jednym formularzu): - Oświadczenie 2
	 a. nie ubieganiu się o środki finansowe z innych źródeł gminnych na to samo zadanie,
	 b. nie prowadzeniu przeciwko podmiotowi ubiegającemu się o udzielenie dotacji egzekucji na 

podstawie przepisów prawa cywilnego i administracyjnego.
	 3) aktualny odpis lub wyciąg z właściwego rejestru,
	 4) aktualny statut,
	 5) wstępny harmonogram realizacji zadania - Harmonogram,
	 6) pełnomocnictwa do działania w  imieniu organizacji (w przypadku, gdy umowę podpisują 

osoby inne niż umocowane do reprezentacji zgodnie z rejestrem),
	 7) rekomendację dla organizacji (można dołączyć).
11. Oferta konkursowa.
	 Oferty należy składać zgodnie z wzorem określonym w Rozporządzeniu Ministra Pracy 
	 i Polityki Społecznej z dnia 15 grudnia 2010r. w sprawie wzoru oferty i ramowego wzoru umowy 

dotyczącej realizacji zadania publicznego oraz wzoru sprawozdania z wykonania tego zadania 
(Dz. U. z dnia 10 stycznia 2011r., Nr 6, poz. 25), znajdujących się na stronie internetowej Urzędu 
Miejskiego www.bip.brzegdolny.pl. – Organizacje pozarządowe – Dokumenty – edytuj – for-
mularze ofert i sprawozdania końcowego. Druki można również pobrać w Urzędzie Miejskim 
w Brzegu Dolnym.

Stanisław Jastrzębski
Burmistrz Brzegu Dolnego

Poprzedziło ją wprowadzenie księgo-
zbioru do katalogu elektronicznego (dzię-
ki czemu każda książka otrzymała swój 
kod – co umożliwia wypożyczenie elek-
troniczne) oraz stworzono elektroniczną 
bazę czytelników. 

Serdecznie zapraszamy do odwiedzania 
katalogu on-line, na stronie www.wolowp-
ce.pl – zakładka Biblioteka Pedagogiczna. 
Wraz z uruchomieniem elektronicznej wy-
pożyczalni została uruchomiona funkcja 
konta wirtualnego, dzięki któremu po za-
logowaniu można korzystać z dostępnych 
opcji: podgląd własnego konta bibliotecz-
nego oraz możliwość rezerwacji (aktualnie 
dostępna w bibliotece książka) i zamawia-
nia (książka w chwili obecnej wypożyczo-
na) wybranych pozycji. 

Każdy czytelnik odwiedzający Biblio-
tekę otrzymuje swoją KARTĘ CZYTEL-
NIKA, za pomocą której może zamawiać, 
wypożyczać, oddawać i przedłużać termin 
wypożyczenia książek. 

Otwarty konkurs ofertElektroniczna 
wypożyczalnia już działa

Od 14 lutego 2013 roku Biblioteka Pedagogiczna w Wołowie
uruchomiła ELEKTRONICZNĄ WYPOŻYCZALNIĘ KSIĄŻEK.

Pracownicy biblioteki służą czytelnikom 
fachową poradą w zakresie doboru tema-
tyki, jak i w samym wypożyczaniu. 

Biblioteka jest dostępna 
dla czytelników w godzinach:

poniedziałek 
wtorek 
środa 
czwartek 
piątek 
sobota 

Zachęcamy do zapoznania się z  no-
wościami dotyczącymi szeroko pojętej 
edukacji, pedagogiki, psychologii i  wielu 
innych dziedzin. Posiadamy bogaty zbiór 
dotyczący problematyki wychowania, tera-
pii i   zaburzeń dotykających różne grupy 
wiekowe. Nasza biblioteka idzie więc z du-
chem czasu.

(inf)
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Powiat Wołowski otrzymał dofinanso-
wanie w  ramach Europejskiego Fundu-
szu Społecznego (POKL Priorytet III. 
Działanie 3.5.) na realizację projektu 
„Kompleksowy system doskonalenia na-
uczycieli droga do sukcesu szkół powiatu 
wołowskiego”. Projekt realizowany będzie 
w okresie 01.01.2013–31.12.2014

Celem głównym projektu jest podnie-
sienie jakości funkcjonowania systemu 
doskonalenia nauczycieli w Powiecie Wo-
łowskim poprzez stworzenie planów wspo-
magania szkół spójnych z  ich rozwojem 
w obszarach wymagających szczególnego 
wsparcia.

Cele szczegółowe:
•	Poprawa zdolności planowania i  pro-

jektowania procesu doskonalenia na-
uczycieli w  Powiecie  Wołowskim od 
01.01.2013 do 31.12.2014.

•	Poprawa spójności programów dosko-
nalenia nauczycieli z potrzebami szkół/
przedszkoli przez wdrożenie Rocznych 

Planów Wspomagania szkoły/przed-
szkola.

•	Wzrost kompetencji dyrektorów/ wice-
dyrektorów szkół/przedszkoli w zakresie 
przeprowadzania diagnozy potrzeb pla-
cówki w obszarze doskonalenia nauczy-
cieli.

•	Podniesienie jakości współpracy dyrek-
torów/ wicedyrektorów szkół/przedszko-
li i nauczycieli poprzez organizację sieci 
współpracy i  samokształcenia nauczy-
cieli.

Zadania w ramach projektu:
1.	Opracowanie i monitorowanie Powiato-

wego Programu Wspomagania.
2.	Przeprowadzenie procesu wspomagania 

w szkołach i przedszkolach.
3.	Prowadzenie lokalnych sieci współpracy 

i samokształcenia
Projektem objętych zostanie 37 typów 

placówek z terenu Powiatu Wołowskiego.

(inf)

"Kompleksowy system 
doskonalenia nauczycieli 
drogą do sukcesu szkół 
powiatu wołowskiego"
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Narty biegowe
JAKUSZYCE 2013

15.02.2013 r. klasa mundurowa  
wraz z wychowawcą Julianną Kołtun 
i ks. Markiem Michałowskim spę-
dziła dzień na nartach biegowych, 
w przepięknym miejscu jakim są 
Jakuszyce.

Jakuszyce to dzielnica Szklarskiej Poręby, jest to 
miejsce, w którym znajduje się ośrodek narciarstwa 
biegowego. Polana Jakuszycka jest miejscem, gdzie 
dominuje świetnie przygotowana trasa biegowa dla 
miłośników narciarstwa, jakimi z pewnością stali się 
uczniowie klasy mundurowej. 

Początki nie były łatwe, ale po chwili skupienia 
i  wysłuchania cennych uwag udzielanych przez in-
struktorów, nasza młodzież ruszyła w  trasę. Trasa 
liczyła 10 km, wszyscy dotarli cali, zdrowi, zmęczeni, 
ale bardzo zadowoleni ze swoich wyczynów.

Serdecznie pozdrawiamy turystkę/narciarkę z  Nie-
miec, która przeżyła razem z nami najtrudniejszy zjazd.

Sport

Podziękowania kierujemy również instruktorowi 
Ryszardowi Czerwińskiemu za bardzo cenne wska-
zówki i za bezinteresowną pomoc w nauce młodzieży 
pierwszych kroków na nartach.

wychowawca klasy Julianna Kołtun

Mistrzostwa Miasta i Gminy 
Brzeg Dolny w Zapasach

24 stycznia odbyły się w Pogalewie Wielkim Mistrzostwa Miasta 
i Gminy Brzeg Dolny w Zapasach w stylu wolnym. 
W zawodach wzięło udział łącznie 50 zawodników i zawodniczek z 5 klubów – MKS Rokita Brzeg 
Dolny, Pogalewo Wielkie (szkółka zapaśnicza MKS Rokita Brzeg Dolny), Godzięcin (szkółka za-
paśnicza MKS Rokita Brzeg Dolny), Wiatr Wołów oraz Krzydlina Wielka. Sponsorem imprezy 
oraz upominków dla zawodników było PCC Rokita Brzeg Dolny.

Zawody organizowane są dla upamiętnienia wyzwole-
nia Milicza i w tym roku obchodziliśmy 68. rocznicę 
tego wydarzenia. W turnieju startowało 86 zawodni-
ków z 8 klubów, w tym 10 osób z MKS Rokita Brzeg 
Dolny, którzy zajęli następujące pozycje:

 Kategoria Dzieci:
33 kg, Kobylarz Mateusz z Godzięcina – I miejsce,
43 kg, Hawrylczak Wojciech z Godzięcina – II miejsce,
43 kg, Orliński Hubert z Godzięcina – III miejsce.

 Kategoria Młodzicy:
42 kg, Zięba Igor z Brzegu Dolnego – I miejsce,
47 kg, Pietron Jakub z Pogalewa Wielkiego –  
III miejsce,

 Kategorie Kadetów:

1) w kategorii 69 kg 
I miejsce – Charchut Grzegorz z Pogalewa
II miejsce – Rejek Szymon z Godzięcina
III miejsce – Hawrylczak Jacek z Godzięcina
2) w kategorii 76 kg 
I miejsce – Samborski Kacper z MKS Rokita
II miejsce – Tyszkowski Eryk z MKS Rokita
3) w kategorii 100 kg 
I miejsce – Zalas Sebastian z MKS Rokita
II miejsce – Zalas Seweryn z MKS Rokita
III miejsce – Działa Mateusz z MKS Rokita

Wyniki turnieju:

 Kategorie dzieci:

1) w kategorii 23 kg 
I miejsce – Krecinski Jakub z Godzięcina
II miejsce – Pawlak Jakub z Brzegu Dolnego
2) w kategorii 25 kg dziewcząt 
I miejsce –Zamuliska Jesica
II miejsce – Skrzybczak Amelia
3) w kategorii 28 kg 
I miejsce – Wójcik Karol z Pogalewa
II miejsce – Szot Marcel z Wołowa
III miejsce – Zatwardnicki Kacper z Wołowa
4) w kategorii 33 kg 
I miejsce – Wójcik Klaudiusz z Pogalewa Wielkiego
II miejsce – Nadwodny Bartosz z Pogalewa Wielkiego
III miejsce – Kobylarz Mateusz z Godzięcina
IV miejsce – Antczak Nicolas z MKS Rokita
5) w kategorii 38 kg 
I miejsce – Wachowicz Filip z Wołowa
II miejsce – Sylwestrzak Patryk z Krzydliny
6) w kategorii 43 kg 
I miejsce – Hawrylczak Wojciech z Godzięcina
II miejsce – Orlinski Hubert z Godzięcina
III miejsce – Jackowski Kacper

 Kategorie Młodzików:

1) w kategorii 35 kg 
I miejsce – Kawka Damian z Pogalewa Wielkiego
II miejsce – Sneka Alan z Godzięcina
2) w kategorii 42 kg 
I miejsce – Zięba Igor z MKS Rokita
II miejsce – Mielko Mateusz z Pogalewa
III miejsce – Rybicki Gabriel z Pogalewa
3) w kategorii 47 kg 
I miejsce – Pietron Jakub z Pogalewa
II miejsce – Nowak Miłosz z Godzięcina
III miejsce – Biernacki Patryk z Godzięcina
4) w kategorii 53kg 
I miejsce – Szulborski Eryk z Pogalewa
II miejsce – Gawda Kacper z MKS Rokita
5) w kategorii 55 kg 
I miejsce – Skrzybczak Karol z MKS Rokita
II miejsce – Mil Maciej z Pogalewa
III miejsce – Nadwodny Damian z Pogalewa
IV miejsce – Antczak Ricardo z MKS Rokita
6) w kategorii 60 kg 
I miejsce – Golonka Przemysław z Pogalewa
II miejsce – Kaczmarek Krzysztof z MKS Rokita
7) w kategorii 73 kg 
I miejsce – Wróbel Damian z Pogalewa
II miejsce – Chmielnicki Kamil z Godzięcina
8) w kategorii 46kg dziewcząt 
I miejsce – Pawłowska Dominika z Godzięcina
II miejsce – Chmielnicka Paulina z Godzięcina

Trener  
Józef Szabowski

XXXI Turniej Młodzików 
i Dzieci w zapasach

53 kg, Szulbrowski Eryk z Pogalewa Wielkiego –  
III miejsce,
53 kg, Chmielnicki Kamil z Godzięcina – III miejsce,
59 kg, Skrzypczak Karol z Brzegu Dolnego –  
II miejsce,
59 kg, Nadwodny Damian z Pogalewa Wielkiego –  
IV miejsce,
66 kg, Golonka Przemysław z Pogalewa Wielkiego –  
IV miejsce.

 Klasyfikacja klubowa:
I miejsce – WKS Śląsk Milicz
II miejsce – Bizon Milicz
III miejsce – MKS Rokita Brzeg Dolny
IV miejsce – Lotnik Wrocław

Józef Szabowski

9 lutego w Miliczu odbył się XXXI Turniej Młodzików i Dzieci w zapasach w stylu wolnym. 
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PulsGAZETA
BEZPŁATNA

PULS miesięcznik Powiatu  
Wołowskiego jest współfinansowany  

przez Gminę Brzeg Dolny.

Puls

www.powiatwolowski.pl

w Pulsie Powiatu Wołowskiego

SZUKASZ PRACY, PRACOWNIKÓW,  
CHCESZ COŚ SPRZEDAĆ, KUPIĆ, ZAMIENIĆ?

KUPON OGŁOSZENIOWY

CENA
imię 

i nazwisko

adres telefon

Miesięcznik  
Powiatu  
Wołowskiego

Wołów
Apteki

Apteka „W Wołowie”  
(w Przychodni Rejonowo- 
-Specjalistycznej)  
tel. 71 389 33 00

Apteka „W Rynku”  
tel. 71 389 28 72

Apteka „Pod Wrzosem” 

tel. 71 389 43 11

Apteka „Wołowska”  
tel. 71 389 27 17, 71 389 47 48

Apteka „Rodzinna”  
tel. 71 389 56 84

Apteka „Nova4”  
tel. 321 111 111

Urząd Miasta i Gminy 
tel. 71 319 13 05, fax 71 319 13 03

Starostwo Powiatowe w Wołowie
tel. 71 380 59 00, 71 380 59 01,  
fax 71 389 32 70

Powiatowy Urząd Pracy 
tel. 71 389 10 92, 71 389 48 10,  
fax 71 389 26 55

Powiatowe Centrum Pomocy Rodzinie 
tel. 71 389 53 00, 71 389 59 10,  
fax 71 389 53 00

Ośrodek Pomocy Społecznej 
tel. 71 389 56 22, 71 389 55 36

Stacja Sanitarno-Epidemiologiczna 
tel. 71 389 26 72, tel./fax 71 389 28 56,  
tel. alarmowy 604 208 816

Niepubliczny Zakład Opieki Zdrowotnej 
Joanna Manasterska 
tel. 71 389 53 60

Przychodnia Rejonowo-Specjalistyczna 
tel. 71 389 26 62

Szpital Rejonowy  
tel. 71 380 58 11

Wojewódzki Szpital dla Psychicznie  
i Nerwowo Chorych w Lubiążu 
tel. 71 389 71 13

Powiatowy Inspektorat Weterynarii 
tel. 71 389 27 93, fax 71 389 53 25

Pogotowie Energetyczne 
tel. 71 389 27 27

ZUS  
tel. 71 380 84 30, fax 71 389 34 22

Urząd Skarbowy  
tel. 71 389 24 40, fax 71 389 19 41

Biblioteka Publiczna  
tel. 71 389 25 31

Biblioteka Pedagogiczna 
tel. 71 389 14 07, fax 71 389 21 00

Wołowski Ośrodek Kultury 
tel. 71 389 26 43, 71 389 14 42

OSiR  
tel. 71 389 27 34

Komenda Powiatowa  
Państwowej Straży Pożarnej  
w Wołowie  
tel. 71 389 27 02, 71 389 28 45 
fax 71 389 11 90

Zarząd Dróg Powiatowych  
tel. 71 389 47 25, 71 389 15 21 

Brzeg Dolny
Apteki

 Apteka „Aralia” tel. 71 319 52 17

 Apteka „Lawendowa” tel. 71 319 09 21

 Apteka „Dolnobrzeska” tel. 71 383 14 03

 Apteka „w Rynku” tel. 71 380 24 13

 Apteka „Tęczowa 2” tel. 71 319 03 35

 Apteka „Panaceum” tel. 71 319 90 02

 Apteka „Witaminka” tel. 71 319 50 54

Centrum Medyczne DSCM,  
ul. Wilcza 6  
tel. centrala 71 319 00 67, 71 319 70 07

Szpital Miejski w Brzegu Dolnym 
ul. Al. Jerozolimskie 26   
centrala tel. 71 319 55 00, 71 319 63 28

Przychodnia Rejonowo-Specjalistyczna  
oraz Stacja Dializ  
ul. Al. Jerozolimskie 28  
centrala tel. 71 319 55 00, 71 319 52 09,  
71 319 94 03, 71 319 91 30

Stacja Pogotowia Ratunkowego 
ul. Sienkiewicza, tel. 71 319 20 09

Pogotowie Energetyczne 
tel. 71 319 55 55

Komisariat Policji tel. 71 319 50 37

Ochotnicza Straż Pożarna 
tel. 71 319 58 49

Zakładowa Służba Ratownicza  
PCC „Rokita” S.A. 
tel. 071 319 29 98

Urząd Gminy  
tel. 71 319 51 17, 71 319 61 39,  
fax 71 319 56 83

Ośrodek Pomocy Społecznej 
tel. 71 319 56 62

Biblioteka Publiczna  
tel. 71 319 55 09

Dolnobrzeski Ośrodek Kultury 
tel. 71 319 52 52, 71 319 59 28

KHS „Rokita”  
tel. 71 319 61 89, fax 71 319 63 36

Basen AQUASPORT  
tel. 71 319 71 50, 71 319 61 89, fax 71 319 63 36

Powiatowy Urząd Pracy w Wołowie/  
filia w Brzegu Dolnym 
tel. 71 319 50 33, 71 319 63 96

Zakład Wodociągów i Kanalizacji 
tel. 71 319 62 88, 71 319 59 23

PKP tel. 197 57

Wińsko
Apteki

 Punkt Apteczny „POD KORALEM”  
tel. 71 389 82 22

 Punkt Apteczny Szmaragdowy  
tel. 71 389 92 11

Przychodnia tel. 71 389 80 25

Urząd Gminy: tel. 71 389 81 86, fax 71 389 83 66

Ośrodek Pomocy Społecznej: tel. 71 389 81 15

Biblioteka: tel. 71 389 81 35

Gminny Ośrodek Kultury: tel. 71 389 81 36

Komisariat Policji w Wińsku: tel. 71 389 80 07


